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V Wnnwwio, dnift 10 (St) Gnidnia 1860 r. 

Stan^ Cenior, P. SaanncBAim. 



V DnJcami J. Jawonlatjo. 



, Google 



ws 57 y -«•()(/■ 




rierwotne dzieje naroda Polskiego, równie jak 
' llnnych ładów wielluego plemienia Słowian, się- 
gają bardzo odległych czasów, a jako czerpane 
po największój części z podań nstnych, są nie- 
pewne. — Opowiadania więc dawnych kronikarzy na- 
szych, tak ciekawe i tyle nas zajmujące, o przybyciu 
Lecha w okolice Gniezna i założeniu tam stolicy Pol- 
ski, o Krakusie pogromcy krwiożerczego smoka na 
Wawelu, o poświęceniu się pięknój Wandy dla ocale- 
nia swego Indu, o rządach dwunastu niezgodnych woje- 
wodów, wreszcie o Popielach i okropnym zgonie osta- 
tniego z nich, co to go myszy wylęgłe z ciał potrutych 
stryjów zagryźó miały it. p., w części są bajeczne, w czę- 
ści barwą cudowności są pokryte, lub też za wątpliwe 
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bywają uważane. —Z tśm wszystkiem ponieważ pamięć 
łych wypadlców oddawna stale nteynmje się w narodzie, 
gdy nawet niektóre zabytki z owych czasów, jak n. p. 
mogiły Krakusa 1 Wandy pod Krakowem,dziś jeszcze 
istnieje, wzmiankowane przeto opisy nie masz% być 
czczym wymysłem kronikarzy, ale pod wlekowij, sw^ 
osłona najnlezawodniej ukrywają nie jeden prawdziwy, 
nie jeden wielki wypadek historyczny. 

Wiadomości z dziejów naszych staj% się pewniej- 
szemi od objęcia rządów przez Ziemowita, syna Piasta 
poczciwego rolnika i kołodzlei z Kruszwicy, któiy, jak 
niesie tradycya, tysiąc lat temu (około r. 840) przez na- 
ród polski zgromadzony w okolicach Kruszwicy nad je- 
ziorem Gopłem, obrany zostid władzcą kraju i dał począ- 
tek panowaniu szanownój rodziny Piastów, która przez 
pięć przeszło wieków zasiadała na tronie polskim — 
Dzielny Ziemowit i następcy jego: Leszek i Ziemo- 
mysł, głównie łem upamiętnili swe rządy, iż pomnażali 
siłę zbrojną kr^ową i rozszerzali swą władzę na Mazu- 
rów, Łęczycan, Kujawiaków i na Inne pobratymcze lu- 
. dy; przez co potężniejszy stawiać mogli opór sąsiednim 
Niemcom, którzy pod pozorem rozkrzewiania religii 
chrześcgańskićj, wdzierali się w granice iSłowian i na 
ich wolność i narodowość godzili. 

W owych odległych czasach przodkowie nasi byli 
jeszcze bałwochwalcami: czcili wielką ilość bogów, któ- 
rym dobre lub złe przypisywali własności, składigąc im 
na ofiarę zwierzęta i owoce ziemne.— Odznaczali się, ró- 
wnie jak 1 inni Słowianie, gościnnością i przywiązaniem 
do rodzinnej ziemi; wiedli zaś życiepatryarchalneipra- 
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wie wyłącznie (rndnili się npnw%roli,chodon«oiemby- 
dfo i potowaniem w niezmiernych lasach, jakiemi cale 
obszary kraju zarosłe były. 

Rz%d mieli gminowładny. 

Ze wstąpieniem dopiero na tron Mieczysława I, syna 
Ziemomysła, a mianowicie tei od czasu przyjęcia przez 
niego religii chrześc^ańskićj (963 r.) i ogłoszenia znie- 
sienia iMiłwochwalstwa w Polsce, rozpoczyna się histo- 
ryanasza pewna ina zupełna zasługąj%ca wiarę. Wieko- 
pomny bowiem ten czyn Mieczy^awa, ł^cz^c nas węzła- 
mi braterstwa z rodziną chrześcijańską, nielylko ocalił 
naszą narodowość, ale przez wpływ duchowieństwa za- 
szczepił oświatę w kngu i zbliżył nas do narodów en- 
rop^skich, stojących na wyższym stopniu cywilizaeyl. 
Odtąd także Polacy coraz więcej zaczęli być znani i wspo- 
minani przez obcych nawet dziejopisarzy. 



Dzieje Polskie ze względu na panujące w knyn dy- 
naslye, począwszy od Mieczysława I, podzielić można 
na następujące trzy epoki: 
I) epokę Piastów, od objęcia rządów przez Mieczy- 
sława I— do wstąpienia na tron polski Wła- 
dysława Jagiełły, wielkiego księcia litew- 
skiego, czyli od r. 962 do roku 1386, obej- 
mującą lat 424; 
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II> epokę Ja^eUoniw, od wstąpienia na tron polski 
Władysława JagieBy— do zgonn Zygmunta 
Angnsta, ostatniego zUniimęzkićj potomka 
familii Jagiellonów, czyli od roku 1386 do 
r. 1572, obejmnj%c% lat 186; i 
ni) epakękrólów obieralny eh, od elekcyi Henryka 
Walezego — do złożenia korony przez Sta- 
nisława Angasta Poniatowskiego — i osta- 
tniego podziału Polski, czyli od roku 1573 
do roku 1795, obejmaj%c% lat 88?. 



Polska za panowania iMieczysława I i pierwszych 
kilkn jego następców, rozszerzała swe granice i powię- 
kszida swój wpływ na sąsiednie narody; późnićj jednak, 
wskntkn rozporządzenia Bolesława Krzywoustego, po- 
dzielona na kilka, częstokroć z sob% niezgodnych księstw 
dłngo wystawiona była na łup rozlicznych klęsk, i do- 
piero dziehi% dłoni% Władysława Łokietka w jedn% ca- 
łość spojona została. Za Jagiellonów i Ste&na Batore- 
go stania na szczycie swej potęgi i chwały. Pod nastę- 
pnymi królami obieralnymi zaczęła zwolna chylić się do 
npadkn; świetne zwycięztwa nieraz w okresie tego cza- 
sa odnoszone, osłaniały tylko bolesny stan narodn;— na- 
reszcie za Stanisława Augusta utraciła swój byt poUty- 
czqy. 
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1. 




|yn Ziemomyda i Górki, pniprawnnk Piasta, 
tSwedtag dawnych podań, które jako pobożna 
legendę nważaó można, urodzić się rnitH nie- 
widomym (931 r.)— i dopiero w siódmym ro- 
ku życia swego, w czasie obrzędu postrzy- 
żyn, cudownie przejrzał; co poczytano za 
przepowiednię, iż umysł jego z czasem oświecony zosta- 
nie naak$ prawdziwej wiary. —Jakoż po objęciu przez 
niego rządów po zgonie ojca (962 r.), ziściła się ta prze- 
powiednia. — Mieczysław bowiem poznawszy łagodna 
naukę Chrystusa, i w przyjęciu jój widz^iC jedyny śro- 
dek ochronienia swych ludów od napaści potężnych 
naówćzas cesarzów niemieckich, postanowił wyrzec się 
bałwochwalstwa i poślubić clirześcijankę Dąbrówkę, 
córkę Bolesława księcia czeskiego. Dąbrówka przyby- 
ła do Polski w towarzystwie duchownych czeskich wy- 
znania rzymsko-katolickiego, i skłoniła Mieczysława I. 
do spieszniejszego przyjęcia chrztu świętego. 

Pamiętna ta uroczystość odbyła się w Gnieźnie dnia 
S marca 965 roku. 

2 
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Za przykładem swego monarchy poszedł naród i tta- 
mnie do 0^*2(0 przystępować zacz^. Z nakazn Mieczy- 
sława pokraszono i potopiono bałwany, zniszczono i po- 
palono świątynie pogańskie, a na ich grozach wzniesio- 
ny został krzyż Chrystusa Pana. Przy rozkrzewiania 
w kraju naszym religii chrześcijańskiej położyli wielkie 
zasługi: Jordan, pierwszy biskup poznański, i kalwin 
przybyli wraz z D^brówk^ z Czech. — Nieco późnićj 
i. Wojciech, biskup pragski, udając się do Prus przez 
Polskę, lud także nawracał iw wierze świętej uma- 
cnid.- Tak więc Polska stała się państwem chrześc\jań- 
skiem, a przodkowie nasi dla okazania gorliwości swćj 
ku nowej wierze i gotowości jej obrony, wprowadzUi 
zwyczaj wydobywania dopołowy szabel z pochew, wcza^ 
Sie mszy św. gdy czytano lub śpiewana Ewangelią. 

Państwo Mieczysława I. rozciągało się od Bugu za 
Odrę; zdaje się jednak że z posiadłości za-odrzańskich 
uznawał się za hołdownika cesarzów niemieckich. Po- 
mimo to, Mieczysław wszelkiemi siłami opierał się wdzie- 
raniu Niemców w swe kraje, a nawet z samym cesarzem 
Ottonem II. wojnę prowadzU. Wojował również z Cze- 
chami i ŁiUtykami, a podburzigącego ich Wigmana, księ- 
cia saskiego, pokonał. 

Mieczysław I. był mężem dzielnym, rozumnym, głó- 
wnie na przyszłość rachującym ; starał się w Rzymie o 
koronę dla siebie i dla swoich następców, lecz papież 
odmówił mu jój, z powodu że jednocześnie i Węgrzy o 
koronę prosili. Przez wprowadzenie chrześcijaństwa do 
PoUki, uwiecznił swe imię w histoiyi naszej. 

Przed zgonem swoim, w d. 25 maja 992 r. nastąpio- 
nym, Mieczysław I. podzielił państwo pomiędzy synów 
swoich Żył lat 61, — panował lat 30, — pochowany został 
wkościele katedralnym w Poznaniu. 
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|aJ8tarszy syn Mieczydswa Igo i Dąbrówki 
księżniczki czcskićj,— urodził się w r. 967. 
Bolesław Chrobry był jednym z najdziel- 
niejszych inajznakomitszych naszych wład- 
ców, a nan et jednym z większych monar- 
chów w dziejach świata. 
Wstąpiwszy na tron po śmierci ojca w rokn 992, 
dla ntrzyniania jedności państwa, oddalił od wszelkiego 
nczestnictwa w rządzie Odę macochę i braci swych 
przyrodnich, adzielniceich zaj^ł pod swoje berło. Pałają- 
cy zemstą bracia pobnrzyli przeciwko niemu sąsiednie 
narody; Bolesław dzielnie się wszystkim opierał i z pa- 
la długoletniej walki zeszedł zwycięzko. Czechom ode- 
brał Szląsk, całą Chrobacyą zachodnią wraz z Krako- 
wem, i w własnej ich stolicy nadawał im władców. Wę- 
grom zajął kraje po Dunaj i Cissę, a Pomorze do samego 
Bałtyku zawojował. Ciało Św. Wojciecha, zamordowa- 
nego przez Pmssaków, do których biskup ten udał się 
dla opowiadania wiary chrześcijańskiej , na wagę złota 
wykupił, i w r. 996 najprzód do Trzemeszna, a potem do 
Oniezna sprowadził i w okazałym złożył grobie. Na- 
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stępnie Pmssaków za zabójstwo to nkaral i kapłanów 
dla głoszenia słowa Bożego, po icli lunja rozesłał 

W r. 1000 wspaniale przjjmował cesarza niem ieckiego 
Ottona III, który przybył do Gniezna w celn poznania na- 
szego Bolesława i uczczenia zwłok świętego męczenni- 
ka.— Cesarz ten ujęty hojnością i zdumiony bogactwami 
i potęga Chrobrego, zawarł z nim przymierze, nzni^ go 
za króla i przyjaciela swego, a zarazem własna koroną 
przy grobie św. Wojcieclia uwieńczył mu skronie. 

Po śmierci jednak Ottona zerwały się te przyjaciel- 
skie z Niemcami stosunki. Bolesław obrażony przez na- 
stępcę jego, cesarza Henryka II., zdobył Morawy i Ł<aza- 
eyą, a przez to wdał się wdtngą i zacięli^ wojnę z cd% 
Rzeszą niemiecką, zakończoną pomyślnym dla Polski 
traktatem (1017 r.) w Bndyszynie zawartym. 

Dla utrzymania zięcia swego, Światopełka, na tronie 
wielko-książęcym w Kijowie, wszedł z wojslciem na 
Wołyń, i tam pokonawszy Jarosława, księcia nowo- 
grodzkiego, ścigał go aż do samego Kijowa; miasto to 
sztai'mem zdobył, a wjeżdżigąe do niego bramą, dot| 
zwaną, ugodził w nią pałaszem, otrzymanym w darze 
od Ottona III. iMiecz w tem zdarzeniu wyszczerbiony, 
używany był następnie w czasie obrzędów koronacyj- 
nycli królów polskich i nazwany został gicierbcem. Wpo- 
wrocie do państwa swego, Bolesław Chrobry opanował 
Ruś Czerwoną, 

Monarcha len rozszerzywszy granice kraju odDuie- 
strn i Bugu do Elby, a od morza Bałtyckiego do Oanigu 
i Cissy, na ostatnich jego krańcach, ku wiekopomnej pa- 
mięci, słupy żelazne powbijać kazał. 

Pomimo ciągłych wojen, jakie dla dobra Polski pro- 
wadzić mnsid, Bolesław Chrobry budował miasta, sta- 
wiał zamki na obronę granic, ezęstem wyprawianiem uczt 
publicznych zwabiał lud okoliczny do osiadania po mia- 
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slaeh, a obcych rzemieślników przez nadanie im licznych 
swobód, do zaladniania noWych osad zachęcić. Handel 
i rolnictwo doznawały również jego opieki, i bogactwo 
kraj a pomnażały. Przy pomocy cesarza Ottona urządził 
sprawy kościoła polskiego, biskupstwa fundował, kościo- 
ły i duchowieństwo obdarzał sowicie, sprowadzonym 
przez siebie księżom Benedyktynom, słynącym podów- 
czas z nauk w Europie, klasztoiy powznosił, a ci dali 
pierwszy początek szkołom w Polsce. Kraj na ziemie 
i powiały podzielił, bicie monety polskiój zaprowadził. 
Był przylem sędzią sprawiedliwym i władcą wyrozumia- 
łym. Jednem słowem, równie w pokoju, jak i w wojnie, 
Bolesław był wielkim monarchą i za istotnego twórcę 
królestwa polskiego słusznie jest uważany. 

Bolesław Chrobry nie mogąc doczekać się pozwo- 
lenia z Rzymu na wzięcie korony zwykłym obrządkiem 
chrześcijańskim, sam nakazał krajowym biskupom koro- 
nować się i namaścić na króla. Uroczystość ta odbytą zo- 
stała w Gnieźnie d. 25 grudnia 1024 r. Wkrótce po niej 
Bolesław umarł w Poznaniu d. 3 kwietnia 1025 r.— Żyt 
lat 88, — panowd lat 33. — Zwłoki jego pochowane są 
w kościele katedralnym w Poznaniu. 

Po jego śmierci, naród polski nieutulony w żalu, za- 
niechał wszelkich zabaw i dobrowolnie przez rok cały 
nosił żałobę.— Współcześni nazywali Bolesława clirobiTm 
czyli walecznym, potomni podziwiając jego czyny, do- 
dali mu przydomek Wielkiego. 

Za jego panowania rycerstwo polskie, przed rozpo- 
częciem walki, śpiewało hymn Boga Rodzica, (najdawniejszy 
to zabytek języka polskiego, którego układ św. Woj- 
ciechowi jest przypisywany.) — Nabożny ten zwyczaj 
bardzo dłu^o w wojsku polskiem się przechowywał. 
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Chrobrego i Judyty księ- 
skiej,— urodził się w r. 990,— 
w r. 1025,— korouowauy był 

pod wodzi( walecznego s «vo- 
jego ojca, dat dowody niepospolitego męztwa w wielu 
wyprawach wojennych i rokował o sobie najpiękniejsze 
nadzieje dla narodu; lecz po objęciu rzi(dów po jego zgo- 
nie, uwiedziony blaskiem majestatu, otoczony przez 
ztych doradców, nie nmiał zarządzać potęinćm państwem, 
mało zigmował się pomyślnościi), jego, a przezto stał się 
niegodnym następcą wielkiego swojego rodzica. 

Zaraz w początkach panowania, nibyto z głębokiego 
żalu po stracie ojca, przez rok cały Mieczysław II. pędził 
iycie bezczynne i ozięble spoglądał na odpadające kraje 
nabyte dzielnością i przezorną polityką Bolesława Chro- 
brego. Wówczas to, Jarosław wygnawszy Światopełka 
z Kijowa, nąjechd Ruś Czerwoną; Czesi przestali pła- 
cić daninę, opanowali Morawy i Kraków złnpili; później 
także i Niemcy, którym ziemie spustoszył, po krwawej 
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woinie, wdarli się do Łnzacyi, Jedynie nad Pomorzani- 
ml, nsUig^eymi wyłaniać się z postnszeńshra, odniósł 
zwycięztwo pod Kotlinem — i kraj icli oddał w zarząd 
zięciowi swemn Beli, królewiczowi węgierskiemu. 

Obszerne, lecz z różnorodnych części złożone pań- 
stwo Bolesławowe, nieożywione dachem tego wielkie- 
go króla i pozbawione dzielnój jego prawicy, rozkładać 
się poczęło. Śmieró Mieczysława Et., który w końca do- 
sld obłąkania zmysłów (13 marca 1034 r.), dała hasło do 
zapęłnego prawie rozprzężenia. 

Żona jego Rysa, księżniczlui niemiecka, przyczy- 
niała mn niemało strapień i do reszty pozbawiła go przy- 
wiązania naroda; dlatego po śmierci przez nikogo nie 
byt żałowanym. 

Mieczysław II. żył lal 44, — panował lat 9, — pocho- 
wany został w kościele katedralnym w Poznanin. 

Historya, za ponawanle bez godności i powagi, za 
ponoszone klęski, którym nie star<^ się zaradzić, nazwa- 
ła go fiiiiiym. 

Mieczysławowi II. przypisują założenie biskupstwa 
Kujawskiego, 
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Mieczysława II. Gnnśnego i Ryxy, córki 
Ezona tir.Renn, urodził się dnia 21 lipca 
1016 roku. 

Ryza bezzwłocznie po śmierci męia 
(1034 r.) obj^a najwyższa władzę, a za- 
razem opiekę nad 18-letnim synem swoim 
Kazimierzem. W krótkim jednak przebiega czasa, da- 
mna ta pani przez lekceważenie praw i obyczigów kra- 
jowych, a nadewszystko przez zbytnie sprzyjanie Niem- 
com i pogardę okazywana Polakom, tak dalece oburzyła 
przeciwko sobie naród, iż obawiając się jego zemsty, 
poliyemnie opnściła Polskę, zabrawszy z sob% korony 
i różne kosztowności, i osiadła w Niemczech. — Młody 
Kazimierz widząc także jawn% ku sobie niechęć panów, 
pośpieszył za rnalk^ i w Łeodium kształcił się w naukach 
i ćwiczył w sprawie rycerskiój. 

Po tych wypadkach, najokropniejsze klęski spadły 
na Polskę. Dziejopisarze w nader ciemnych barwach 
przedstawiają stan jej ówczesny; zdaje się jakoby wszy- 
stkie węzły porządku społecznego naraz zerwane zosla- 
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ły. Panowie powslali na urzędników, a z sobij zacięte 
staczali boje i uciskali ]<mieci; ci ostatni znowu mszcząc 
się, podnieśli rokosz, napadali na dwory i rozpasali się 
na wszelkiego rodzigu bezprawia i gwałty. Bałwochwal- 
stwo nawet podniosło głowę; zabijano chrześcijan, mor- 
dowano księży, łupiono i palono kościoły. W skatkn 
lego niektóre okolice lak wyludnione zostały, iż w pu- 
stynie się pozamieniały. 

Na jednem tylko Mazowszu, Mastaw, wódz z cza- 
sów Bolesława Chrobrego, utrzymywał większy porzą- 
dek. Pod jego też opiekę garnął się lud z ziem spusto- 
szonych; ale i Masław, uniesiony dum%, o udzielnej wła- 
dzy hezprawnie zamyślał 

Na domiar nieszczęść kraju, Jarosław ksić^że ki- 
jowski wznowił swe najazdy; Czesi wpadłszy do Polski 
spalili Kraków, zrabowali Wrocław, Poznań i Gniezno, 
i z miast łych, a osobliwie z Gniezna niezmierne skar- 
by ttwieźli. 

W powszechnej tój niedoli, Polacy zapragnęli go- 
rąco powrotu Kazimierza i z zaproszeniem go na osie- 
rocony Iron przodków, wyprawili poselstwo do Nie- 
miec. Zapłakał dobry Kazimierz słysząc o nieszczę- 
ściach ojczyzny, i pomimo przeciwnych rad matki, z roz- 
rzewnieniem przyjg,ł ofiarowane sobie berto.— Sprzyja- 
jący Kazimierzowi cesarz Henryk III. wrócił mu uwie- 
zione przez matkę korony. 

Jak tylko Kazimierz stan^ na rodzinnej ziemi (w r. 
1040), rozległy się radosne okrzyki narodu; 

A Titajże, witaj nasz miły gospodpie! 

Nie zawiódł młody monarcha położonych w nim nadziel 
izaraz po koronacyi, uroczyście odbytej wGnieznie wr. 
1041, zaj%ł się gorliwie przywróceniem spokojności 
w kraju. Surowo ukarał zbroduiarzy i burzycieli, mniej 
winnym przestępcom przebaczył, a przez ogłoszenie 
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praw i ścisłe onych wykonanie, zapobiegł dalszym bez> 
prawiom. 

Wsparły posiłkami cesarza Henryka III., odzyskał 
Szl^sk, Pomorzan przywiódł do posłuszeństwa i nawza- 
jem wspierał tegoż cesarza w prowadzonej przez niego 
wojnie z Węgrami. Nieaległego Masława, który się 
połączył z poganami praskimi, poskromił i Mazowsze 
odzyskał. Stolicę państwa przeniósł do Krakowa. — Urzą- 
dzał przylem szkoły, nposażył nanowo biskupstwa, po- 
dźwignął z gruzów klasztory; tym sposobem rozkrze- 
wiając wiarę, łagodził obyczaje, a wyrwawszy Polskę 
z ostatniej toni, nową jej nadał postać. Wdzięczny tei 
naród uczcił go za te czyny chinbnćm mianem OdłOwicith 
Polski.— Dawniej, na pamiątkę jakoby życia zakonnego 
w klasztorze księży Benedyktynów w Clugni, w Bur- 
gnndyi, bezzasadnie UBichem go mianowano. 

Zacny ten i oświecony król umarł dnia 28 listopada 
1058 roku, w sile wieku, migąc dopiero lat 42; — pano- 
wał lat 18.- Ciało jego złożone zostało w kościele kate- 
dralnym w Poznaniu. 
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5. 
>| BOŁHSŁiW IL JŚHIAŁT. 



;rza I-go Odnowiciela i Maryi Do- 
lisięiniczki kijowskiej, urodzi! 
1041. 
kw miał zaledwie lat siedmnaście, 
Ił na tron, w roka 10S8, po zgo- 
nie ujuo. iflęinego serca i dzielnego nmysłn 
młodzian, zapragnął iść torem wielkiego pradziada swo- 
jego i wszystko z początku zdawało się zapowiadać, ie 
wróci dla Polski świetne czasy jego panowania. Domo- 
we niezgody w przyległych krajach, otworzyły mn zaraz 
pole do dzieł rycerskich. Bolesław wsparł szlachetnie 
błagających pomocy i udigących się pod jego opiekę po- 
krzywdzonych ksiq,żąt, a tym sposobem opierajiic się na 
potędze swego oręia, rozrządzać zaczął tronami sąsie- 
dnich mocarstw: Węgier, Czech i Rusi. Nigazdy Prns- 
saków powstrzymał i zmusił ich do płacenia daniny. Ruś 
Czerwoną odzyskd i Kijów zdobył; a powróciwszy 
z tych świetnych wypraw, odbył uroczystą koronacyą 
w Gnieźnie, w dniu Bożego Narodzenia 1077 r., w obec 
polskich i niektórych węgierskich biskupów. 

Dotąd Bolesław Śmii^y był dzielnym wojownikiem, 
wspaniałym monarchą i sprawiedliwym sędzią, ale kie- 
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^y dty^c pomoe wujowi swemu Izasławowi, powiórnie 
zajfl Kijów, zepsuły go bogactwa i rozkosze tego mia- 
sta, a karność w wojsku polskiem zniszczyły. Rycer- 
stwo zniechęcone do króla, stęsknione zbyt długim po- 
bytem za granicą i niepokojone wieściami o szerzącćm 
się powstaniu kmieci, rozwij^złości i zepsuciu obyczajów 
w Polsce, samowolnie do domów powracaćzaczęło. Roz- 
gniewany Bolesław pośpieszył także do kraju; stał się 
popędliwyra, njesprawiedliw^nm i w karaniu okrutnym. . 
Upominany surowo o te postępki przez bogobojnego 
męża Stanisława Szczepanowskiego, biskupa krakow- 
skiego, nniósł się zemstą, i w dniu 8 maja 1079 r., gdy 
Stanisław odprawiał mszę Św. w kościele Św. Micliała 
na Skałce pod Krakowem, wpadł do kościoła i doby- 
wszy miecza, własną go ręką przy ołtarzu zabił. 

Zbrodnia ta oburzyła wszystkich przeciwko królo- 
wi. Papież Grzegorz VII. rzucił klątwę na niego i na 
naród cały. —Bolesław dręczony wyrzniami sumienia, 
wydalił się z państwa, wraz z synem swoim Mieczysła- 
wem, i (według niepewnego podania), po otrzymaniu 
przebaczenia w Rzymie, umarł pokutnikiem w klaszto- 
rze Ossyach w Karyniyi dnia 21 marca 1081 r. — Zył lat 
40,-panował lal 22. 

Biskup Stanisław, co padł ofiarą kapłańskiej swej 
gorliwości i poświęcenia, przez papieżalnnocentegoIY. 
w r. 1254, policzony został w poczet świętych męczenni- 
ków i za patrona Polski ogłoszony. Na uwiecznienie 
zaś narodowego żalu za to przestępstwo, każdy odtąd 
monarcha polski, w wigilią swej koronacyi wKrakowie, 
pokutującą proeessyą z zamka do kościoła na Skałce 
odbywał. 

Bolesław 11. Śmiały dawniej pospolicie zwany był 
Suiodijm. 
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^/władysław 1. HERMAN. tf«^ 



Kazimierza I. Odnowiciela i Maryi 
iwy księżniczki kijowskiej, aro- 
' roku 1043; — objijl rzi-jdy po opu- 
Łraja przez starszego brata swego 
; Śmiałego- 
Z powoda klątwy Rzymu za zabójstwo Ś-go Stani- 
sława na kraju ciążt^cej, zaniechał obrzędu koronacyi i 
używania tytułu króla, poprzestając jedynie na godno- 
ści książęcej; ościenni przecież monarchowie tak jego, 
jak i następców, królami nieprzerwanie tytułowali. Wła- 
dysław Herman opuścił Kraków, gdzie mu wszystko 
zbrodnię brata przypominało, a wybrał sobie za stolicę 
miasto Płock. 

Był (o monarcha z przyrodzenia łaskawy i na urazy 
niepamiętny, lecz słabego charak^era i aa cudzóm zda- 
niu ntywięcej polegający. Rzi^dy państwa powierzył 
ulubieńcowi swemu Sieciechowi, wojewodzie krakow- 
skiemu. Sieciech zdołał wprawdzie, w kilkukrotnych 
wyprawach, uśmierzyć powstałych przeciwko Polsce Po- 
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morzan i Prussaków, ale arostszy przez to w dumę i do- 
pa8zczajq,e się licznych nadużyć, zdzierstw i prześlado- 
wań, oburzył na siebie naród 1 zniechęcił umysły l'ola- 
liów lin samemu Hermanowi. Z tego powodu wszcz^a 
się wojna domowa, w którćj synowie nawet królewscy 
Bolesław i Zbigniew udzid przyjęli przeciwko swoje- 
mu ojcu i nienawidzonemu Sieciechowi. Po niemałem 
zniszczeniu kraju w tych zamieszkach, w których dawna 
stolica, Kruszwica, była zburzona, Sieciech wygnany 
został. Jednocześnie prawie Polska trapiona była na- 
padami ze strony Czech i Rusi. 

Ka panowania Władysława Hermana rozpocz^y się 
na zachodzie Europy zbrojne wyprawy Krzyżowców do 
Azyi Mniejszćj, czyli tak zwane Krucyaty, przedsię- 
brane w celu wyswobodzenia Ziemi świętój z pod ja- 
rzma Saracenów.— Żydzi, w czasie tych wojen Krzyżo- 
wych, srodze zwłaszcza po miastach niemieckich prze- 
śladowani, tłumnie do Polski przybywać zaczęli i w nićj 
gościnny przytułek znaleźli. 

Władysław I. schodząc ź tego świata, podzielił pań- 
stwo nierówno pomiędzy dwóch niezgodnych synów 
swoich Bolesława i Zbigniewa. Cmart w Płocku dnia 
5 czerwca 1102 roku,— żył lat 59,— panował lat 23,— po- 
chowany zostd w kościele katedralnym w Płocku. 
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Pyn Władysława I-go Hennana i Jadytyksiężni- 
.^^ czkl czeskiej, urodził się dnia 2 września 1085 r. 

Od wargi, slcrzywionej przez chorobę, nazwany 

został Knywoiutjin. 
Bolesław III. wielkim był wojownikiem: dziewię- 
cioletnim będ^c młodzieńcem joż walczył przy boku Sie- 
ciecha, a w piętnastym rokn życia swego, za waleczność 
okazana w wielu wyprawach wojennych, przez ojca 
passowany został na rycerza.— Po ^abych i niedołężnych 
rz%dach Władysława Hefmana objiiwszynajwyższ% wła- 
dzę w roku 1102, znalazł kraj zaktucony wewnętrznemi 
rozterkami i uszczuplony ziemiami wydzielonemi przy- 
rodniemu bratu swemaZbigniewowi.który do tego ehc^c 
wyzuć Bolesława z tronu, podburzał ciągle na Polskę 
ościenne narody Prnssaków, Pomorzan, Czech, Niem- 
ców 1 Morawian, w nadziei, że za ich pomocą sam całą 
monarcliią posiąść zdoła. 

Przy tyla przeciwnościach, dzielny Bolesław kraj 
uspokoił, Zbigniewowi wspaniale wybaczył, a nawet 
Mazowsze prawem lennćm mu oddd; pokonał również 
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licznychnieprzyjaciół i z największych niebezpieczeństnr 
wyszedł szczęśliwie. 

Z pomiędzy tych wojen najznakomitszt^ była z Hen- 
rykiem V. cesarzem niemieckim, który rozgniewany na 
Bolesława za pomoc udzielona Węgrom w czasie ich 
wojny z Niemcami, w roku 1109 z potężnem wojskiem 
wtargnął do Polski i obiegł Głogńw. Męztwo oblężo- 
nych Głogowian, którzy woleli przenieść śmierć wła- 
snych dzieci w zakład danych, nad hańbę poddania się 
Niemcom,— i następna klęska cesarza Henryka V-go na 
psićnpoll pod Wrocławiem, gdzie tenże 40,000 swego 
wojska stracił, w żywej s% dot%d pamięci narodu. Bo- 
lesław podbił i uspokoił Pomorzan, zniewolił ich do 
pi^yjC^ia religii chrześcy ańskiej, rozci^nątswe zwierz- 
chnictwo nad Łutykami za Odr% i pomknął swe zabory 
aż na Bałtyk na wyspę Ragiję. 

Za niego w kraju wiele kościołów i obronnych zam- 
ków wzniesionych zostało ; sam Piotr Dunin, rządca 
Wielko-polski, a później Szląska, wystawił 77 kościo- 
łów. Księża świeccy i zakonnicy w utrzymywanych 
przez siebie szkołach, apowszechniali pierwiastkowe 
oświecenie pomiędzy ludem, a nieznane prawie dawniej 
porządne drogi publiczne, poprowadzone w wielu miej- 
scach zostały. Panowanie więc Bolesława Krzywouste- 
go było równie chwalebnem dla krajn, jak groźnóm dla 
nieprzyjaciół 

Waleczny ten monarcha całe prawie swoje życie 
pędząc w nieustannych bojach z sąsiedniemi narodami, 
czterdzieści przeszło bitew wygrał, raz jeden tylko, i tu 
przez zdradę Haliczan, doznał porażki od Węgrów. — 
Smutek po tej przegranej, połączony ze zgryzotami, ja- 
kie go trapiły z powodu, iż mimowolnie stał się przy- 
czyną śmierci wiarołomnego brata swego Zbigniewa, 
człowieka dumnego, chciwego władzy, który raz godził 
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się z Bolesławem, to znowu knut spiski przeciwko nie- 
mu, przyśpieszył zgon tego zacnego króla. 

Bolesław obok swego męztwa, miat serce tkliwe, 
był łaslŁawym i wielce pobożnym. Odprawiał publiczne 
pokuty, dawał Iiojne jałmużny, odbywał odległe podra.> 
źe do miejsc święCych, jak np. do grobu Św. Stefana 
w Węgrzech, do grobu św. Idziego we Francyi, a na- 
wet s% podania, że odprawił pielgrzymkę do Jerozo- 
limy, dla uczczenia grobu Chrystusa Pana. — Przed sam% 
jednak śmiercią popełnił wielki błijd polityczny, który 
nader zgubne miał następstwa dla krajn; idąc bowiem za 
przykładem innych współczesnych monarchów, podzie- 
lił Polskę między czterech starszych synów swoich: 
Władysława II., Bolesława Kędzierzawego, Mieczysła- 
wa Starego i Henryka. Nigmłodszemu tylko, Kazimie- 
rzowi, nic nie przeznaczył, poruczył go jedynie opiece 
starszych jego braci, a zapytany o przyczynę tego przez 
obecnych, miał odpowiedzieć: „Wszakże wiecie, że 
' między czterema u wozn kołami jest was^, a na nim 
siedzenie. Dziecięciu temu między czióreraa bracii^ da- 
je się odemnie dziedzictwo szlachetniejsze nad inne. 
Zaniechajcie więc troskliwości o niego, niech ta zosta- 
nie przy jego opiekunach." Przez co, jakby dachem 
wieszczym, dał im do zrozumienia, że nadejdzie chwila, 
w której Kazimierz całi^ moaarchiją posiędzie. 

W skutku tego podziali^: 

Wladfshw n., syn najstarszy "Bolesława Krzywouste- 
go, ota*zymał Kraków, Sieradz, Łęczycę z okolicznemi 
ziemiami, 8zl%sk i Pomorze, a przytem tytuł monarchy, 
czyli zwierzchnika i)ad braćmi; 

Bolnlaw Kfdiieriawy — Mazowsze z Kujawami, nadto 
ziemie: Dobrzyńską i Chełmińską; 

Hieaydiw Stuy— Poznańskie, Gnieźnieńskie i Kali- 
skie, czyli Wielkopolskę; 
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Heiryk— ziemie: lubelską i sandomierska. 

Najstarszy z familii miał posiadać księstwo krakow- 
skie. Starszeństwo to wittuo bjło przechodzić z brata 
na brata, a po śmierci wszystkich braci, na synów my- 
starszego brata, a potem na synów młodszego i t. d. 

Bolesław Krzywousty umarł w Płocku dnia Z5 paź- 
dziernika 1139 r.,— żył lat 54, — panował lat 37. Zwło- 
ki jego złożone zostały, obok zwłok ojca, w kościele 
katedralnym płockim. 

Z jego śmierciii skończył się okres dziejów PobU 
podbyq|cij, a rozpoczął nowy, blisko dwuwieczny okres 
dziejów Poliki W podiiabck. 
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' syn Bolesława lO. Krzywoustego 
'i jego żony Zbishwy, księżniczki 
j; urodził się w roku 1104. Liczył 
iieści kilka lat życia, kiedy w roku 
: dzielnicę przez ojca sobie wyzna- 
czoną. Była to dzielnica najobszerniejsza; obejmowała 
bowiem ziemie: krakowska sieradzką i łęczycką,, oraz 
Szląsk i Pomorze, a przylem do jej posiadania przywią- 
zaną była władza zwierzchnia nad dzielnicami braci 
młodszych. 

Władysław II. skłoniony namowami żony swojej 
Agnieszki, siostrzenicy cesarza Konrada III., kobiety 
pysznej, chciwej panowania i nielubiącćj Polaków, za- 
mierzył przywłaszczyć sobie ziemie, należące do małole- 
tnich braci swoich, i sam rządzić całem państwem. W tym 
cela zwołał zjazd de Krakowa, chcąc uchylić testament 
ojcowski; ale gdy zamiar ten nie udi^ się, zgromadził 
ze wszech stron wojsko i wsparty posiłkami Wszewo- 
łoda, księcia kijowskiego, siłą oręża odebrał Henryko- 
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wi ziemię sandamierską i lubelska a Bolesławowi Ma- 
zowsze. 

Pozbawieni swych dzielnic młodzi książęta, schro- 
nili się do braU, Mieczysława, na Wielkopolskę.— Nie- 
zadłago jednak Władysław II. pośpieszył za nimi i ob- 
iegł Poznań, w klórym się byli bracia zamknęli.— Po- 
stępowaniem tem Władysława oburzeni panowie świec- 
cy i duchowni przybyli na pomoc uciśnionym i zadanym 
znakiem, gdy oblężeńcy wypadli z miasta, natarli na woj- 
ska jego i ze szczętem je znieśli, tak dalece, źe Włady- 
sław II. własnego ocalenia szukać musiał w ucieczce do 
szwagra swego cesarza Konrada. A gnieszka broniła się 
jeszcze czas niejakiś w Krakowie, lecz również przy- 
muszoni^była wkrótce udać się za mężem swoim do Nie- 
miec. 

Książe ten i później nie przestawał czynić zabie- 
gów o odzyskanie utraconego tronu; lecz ani starania 
cesarza Konrada Ul., który zajęty drugą Krucyatą, nic 
mógł mu czynnej udzielić pomocy, ani wkroczenie do 
Polski z potężnem wojskiem następcy jego, Fryderyka 
I-go Rudobrodego, nie odniosły pożądanego skutku — 
i władzca ten umarł w Niemczech na wygnania w roku 
1159, a według innych dziejopisarzy, dopiero po r. 1162. 

Władysław II. żył lat 5S,— panował lal 9, —pocho- 
wany został w Allenburgu w 8axonii. 
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Ptarszy syn Bolesława Krzywoustego i powtór- 
^nej jego żony Salomei, hrabianki Bergeiiu ; uro- 
dził się wroku II2T.— Od włosów kędzierzanych 
V przezwany został Ef dzierzawyHL 

Ojciec przed zgonem swoim wyznaczył mu Mazow- 
sze z Kujawami, tudzież ziemie: Dobrzyńską i Cheł- 
mińskie. 

W roku 1148, po wydaleniu się z kraju brata Wła- 
dysława ligo, Bolesław Kędzierzawy obji^ł dzielnicę je- - 
go, a zarazem rzQ,dy państwa i opiekę nad najmłodszym 
bratem Kazimierzem; przyczem miał silne zatargi z ce- 
sarzami niemieckimi, pod których opiekę udał się był 
Władysław II. Najprzód Konrad III. za pomoci^ gróźb 
usiłował przywrócić wygnańca do działu ojcowskiego, 
ale gdy takowe nie sknlkowi^y, następca jego, Fryde- 
ryk I. Budobrody, wtargnął z bardzo licznem, z Niem- 
ców i Czechów złoźonem wojskiem, w granice polskie 
i zmusił naszego Bolesława do ukorzenia się 1 zawarcia 
uciążliwego układu w Kargowiu w roku 1157. Układu 
lego jednak Bolesław nic dotrzymał i dopiero na usilne 
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nalegania cesarza, w roku 1163 oddal 8zl%sk w dziedzi- 
czne posiadanie Bolesławowi Wysokiemu i IHieczysła- 
.wowi, synom \l7adystawa 11^ ci zak ostatni zrzekli się 
praw swych do innych dzierżaw ojcowskich. 

Od obu tych ksii^ż^t poszła linia ksii^żąt szli^skich, 
która na liczne gałęzie rozdrobniona, wygasła dopiero 
w XVII. wieku. Od tćj także epoki, księstwa szląskie 
prawie całkiem odpadły od Polski, a z czasem w zna- 
cznej części zupełnie zniemczały. 

Prassacy chcąc wyłamać się z pod hołdownictwa 
Polsce, pustoszyli Mazowsze i Kujawy; poskromił ich 
wprawdzie Bolesław Kędzierzawy, lecz w powtórnej 
przeciwko nim wyprawie, w roku 1164 odbytój, stracił 
młodszego brata swego Henryka, księcia sandomier- 
skiego i lubelskiego, pełnego nadziei młodziana, który 
niedawno wrócił z wojny krzyżowój do Ziemi świętej; 
gdy bowiem wojsko polskie przez zdradę na bagna i bez- 
droża naprowadzone i tam napadnięte zostało, Henryk 
po mężnej obronie, zgin;^! wraz z całym kiyiatem rycer- 
stwa. Dzielnicę Henryka posiadł Kazimierz, najmłod- 
szy syn Bolesława Krzywoustego. 

Niepomyślne i słabe rzijdy Bolesława Kędzierzawe- 
go zniechęciły ku niemu wielo panów, którzy nawet 
z tronu złożyć go zamierzali; monarcha ten wszakże nie 
doczekał się tćj hańby i skołatany licznenii niepowo- 
dzeniami, umarł dnia 23 października 1173 roku, maji^c 
dopiero lat 46. — Panował lat 2S,— pochowany został 
w kościele katedralnym w Krakowie. 
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łrzedsynBoIesława Krzywoustego ipowtór- 
f DĆj jego żony Salomei, hrabianki Bergenu; 
^"■5«rodzil się w roku 1131— Mieczysław III. 
Starym przezwany został nie lyle dla sę- 
dziwego wieka, jak dla powagi, któr$ 
w postępowania swćm przybierał. 

Z podziała państwa przez ojca dokonanego, otrzy- 
mał Wielkopolskę; po śmierci zaś brata swego Bolesła- 
wa ly. Kędzierzawego obji^ rz%dy krają, a zarazem 
odziedziczy! księstwo krakowskie w r. 1174. —Mieczysław 
III. widz%c nadużycia panów, zamierzył przez podżwi- 
gnięcie osłabionej władzy monarszćj, przywróci<S wszy- 
stko do właściwego porządku i karności; do czego 
wszakże gdy wziął się za gwałtownie, nielylko zraził 
. kn sobie panów i dackowieństwo, ale ludu nawet uj^ 
sobie nie potrafił, chociaż głównie pragnął go osłonić 
od uciska możniejszych. - W końcu roznuite podatki 
i narzucone daniny, które urzędnicy ustanowieni przez 
Mieczysława, z wielkiem uciemiężeniem wyciskali, tak 
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dalece nienawistnym uczyniły go narodowi, iż rz^dy 
kraju młodszemu swemu bratu Kazimierzowi, lisięciu 
lubelskiemu i sandomierskiemu, w roku 1177 odstąpić 
musiat,a8am zniewolonyzostal schronić siędo Wielko- 
polski. 

Wszakże i ta Mieczysław III. nie zaznał spokojiio- 
ści; bo na czele niccilętnych ma stanął własny, najstarszy 
syn jego, Otton, urażony na ojca za to, że młodszym 
braciom bogatsze powydzielał dzierżawy. Wyrodny ten 
syn^ w zamieszkach jakie zt^d powstały, pozabierał ojcu 
znaczniejsze zamki i wyzał go z samego Gniezna, a na- 
stępnie zawarł przymierze z Kazimierzem Sprawiedli- 
wym. 

' Pomimo doznawanych zewsz%d przeciwności, Mie- 
czysław Siary nie przestawał czynić zabiegów nielylko 
o odebranie własnej dzielnicy, ale nawet o odzyskanie 
utraconćj nad Krakowem władzy. Jakoż przy pomocy 
Pomorzan, w roku 1181, opanował Wielkopolskę, awła- 
dzę najwyższi^ udało się mu obj^ć dwa razy: raz w roku 
1190, kiedy Kazimierz Sprawiedliwy wydalił się ze sto- 
licy, dla załatwienia spraw Busi; a powtórnie w czasie 
małoletności Leszka Białego, gdy pomimo doznanej klę- 
ski nad rzek^Mozgaw^, osiedm mil od Krakowa, (gdzie 
stracił syna i sam był raniony), Helena matka, Leszka, 
w roku 1200 dobrowolnie odstąpiła mu rz^dy państwa. 
Wszakże za każdym razem liardzo krótko dzierżył 
władzę. 

Monarcha ten umarł w Kaliszu w roku 1202. Żył lat 
71, — panował rzeczywiście tylko trzy lata. — Ciało jego 
pochowane zosti^o w kościele ś w. Pawła apostoła w Ka- 
liszu. 
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jąjmlodszy syn Boi esława Krzywoustego i po- 
j^wŁórnej jego miJźonki Salomei, hrabianki 
Bergenu; urodził się w Krakowie d. 5 miya 
1138 roku.— Sierota prawie od kolebki i po- 
zostawiony bez żadnego dziedzictwa, pier^ 
wsz^ młodość swojij; przepędził pod opieka 
starszych braci, nie zazdroszczg,c im bynajmniej boga- 
tych działów, jakie od ojca uzyskali. Dopiero po zgonie 
biTtta swego Henryka, zabitego przez Prussaków, otrzy- 
ma księstwa sandomierskie i lubelskie. W kilka lat 
później. Krakowianie zniechęceni kn Mieczysławowi 
Staremu, zaprosili go do objęcia najwyższej władzy. 
Kazimierz, pi^ywii^zany do brata, zrazu wymawiał się 
od przyjęcia berła; ale gdy eiź zagrozili udaniem się do 
Piastów linii szl^skićj, przystał na ich życzenie i w ro- 
ku 1177 przybył do Krakowa. Wkrótce potem Leszek, 
synBolesława Kędzierzawego, umierają,c, przekazał mu 
testamentem Mazowsze i Kujawy. 

Kazimierz objąwszy ster rządu, przedewszystkićm 
ukrócił nadużycia i zniósł wszelkie uciążliwe dla naro- 
du podatki, wprowadzone za Mieczysława Starego. Na- 
stępnie zabezpieczył i prawami obwarjowiJ własność 
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kmieca i dnchowną; przez co utrwalił porządek w kra- 
ju i zjednał sobie miłość ludn, klórj- mu też nidat pię- 
kne miano Sprawiedliwtgo. WroknllSO, zwołał do Łę- 
czycy synod, czyli zjazd ksifż%t, biskupów i znamie- 
nitszej szlachty, dla naradzenia się z nimi nad sprawami 
państwa. — Zgromadzenie to było początkiem rady mo- 
narszej w Polsce, senatem póinićj zwanej.— Papież 
Aleksander 111. potwierdził uchwały synodu łęczyc- 
kiego, a na prośbę Kazimierza unieważnił testament 
Bolesława Krzywoustego i przyznał prawo dziedzicze- 
nia monarchii jemu i jego potomkom. 

Uspokoiwszy się z wewnętrznemi sprawami, Kazi- 
mierz Sprawiedliwy udał się na Roś Czerwoną, wyru- 
gował z niej Węgrów i shołdował dla siebie tę krainę. 
Wówczas to, chciwy panowania MifCzysławStary ubiegł 
Kraków, ałe za powrotem zwycięzkich hufców brafa, 
ustąpić musiał do Wielkopolski. Najazdy Prussaków 
i Jadźwingów Kazimierz także powściągnął i Podlasie 
ząj^. Nakoniec w roku 1193 odnowił przymierze z Be- 
lą III. lu-ólem węgierskim, mocą którego góry Karpac- 
kie za stałą i wieczną granicę Polski od strony AVęgier 
uznane zostały. Przyczem Węgrzy wyrzekli się raz na 
zawsze przywłaszczania sobie ziem na Rusi Czerwonej. 

Kazimierz Sprawiedliwy umarł nagle w Krakowie 
dnia 5-go miya 1194 roku, z powszechnym żalem narodu. 
Żył lat 56,— panowid lat 17,— pochowany w kościele ka- 
tedralnym w Krakowie. 

Monarcha ten posiadd cnoty, jakich nie miał żaden 
z jego braci. Był pobożny, na urazy niepamiętny, a do 
tego waleczny i wspanidy, u obcych nawet miał miłośó 
i poważanie; dla tego też ze wszystkich synów Bole- 
idawą Krzywoustego nigchlubniejsze w hisloryi zajął 
stapowisko. 
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tyn Kazimierza Sprawiedliwego i Heleny księ- 
^żniczki bełzkićj, nrodził się około roknll88;— 
dla jasnych włosów nazwany zosta! Białyn. 

Smutne skutki rozdrobnienia Polski na dziel- 
nice, od śmierci Kazimierza Sprawiedliwego, coraz wię- 
cej czuć się dawidy; bo gdy za staraniem biskupa i wo- 
jewody braci Pełków, Leszek mający dopiero sześć lat 
wieku, obrany był monarchą w roku 1194, a rządy pań- 
stwa matce jego Helenie powierzone zostały, równocze- 
śnie przeciwne stronnictwo ogłosiło panującym Mieczy- 
sława Slarego, i ten ostatni, pomimo przegranej bitwy 
nad rzekąMozgawą, posiadł tron, uroczyście przyrzekł- 
szy Helenie, iź Wielkopolskę przyłączy do korony; 
czego wszakże nie dotrzymał. 

Po śmierci Mieczysława Slarego, wszyscy jedno- 
myślnie znowu Leszka Białego monarchą mieć pragnęli; 
lecz za sprawą Pełki, wojewody krakowskiego, poło- 
żyli mu ten warunek, ażeby Goworka wojewodę sando- 
mierskiego, nauczyciela i przyjaciela swojego, od sie- 
bie oddalił i z krąjo wywołał. Poczciwy Goworek, dla 
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dobra moiiiirszej rodziny, chętnie na to przystawał; 
wspaniałomyślny jednak Leszek wolał raczej zrzec się 
tronu, jak odstąpić prawego męża i wiernego przyjaciela. 
Władza przeto najwyższa Władysławowi Laskouogie- 
mu, synowi Mieczysława Starego, poruczon^ została. 
Atoli krótkiemi były rzjdy Władysława; bo gdy w ro- 
ku 1203, Leszek Biały, za pomocą Krystyna wojewo- 
dy płockiego, odniósł świetne zwycięztwo nad okra- 
tnym Romanem księciem halickim, pod Zawichostem, 
gdzie ten ostatni poległ iia placu boju, zapał narodowy 
ku sprawie młodego zwycięzcy, był tak wielki, a z dru- 
giej strony niezadowolenie z rządów Władysława Ła- 
skonogiego tak silnie się objawiło, źe temu ostatniemu 
niepozostawało nic innego, jak dobrowolnie ustąpić Le- 
szkowi ze stolicy; co też chętnie uczynił. 

Leszek młodszemu bratu swemu Konradowi, wy- 
dzielił Mazowsze i Kąjawy. Książę ten słabego a przy- 
tem gwałtownego nadzwyczaj charakteru, kazał stracić 
wojewodę Krystyna, sławnego pogromcę Prussaków, 
naówczas jeszcze pogan; którym, gdy następnie obro- 
nić się nie był w stanie, sprowadził w roku 1225 z głę- 
bi Niemiec zbrojnych mnichów. Krzyżakami zwanych, 
i nadał im na lat 20 ziemię chełmińską, z warunkiem, 
ażeby Prnssakó w woj owali. Zakon ten żołnierski w prze- 
ciągu lat 50-ciu, podbił całą ziemię pruską i powiększej 
części ludność jej wytępił, a później nawet podniódoręż 
na swych dobroczyńców i stał się prawdziwą plagą nie 
tylko dla Mazowsza, ale i dla całej Polski. 

Leszek Biały nie mato jeszcze doznał przeciwności 
i kłopotów to ze sprawami książąt halickich, to z urzą- 
dzeniem Pomorza, które ciągle z pod panowania Polski 
wyłamywać się usiłowało. Kiedy wreszcie Świętopełk, 
rządca tej prowincyf, w taką wzbił się potęgę, iż zapra- 
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gn^ udzielnym zostać księciem, Leszek aby temn zapo- 
biedz, zwołd zjazd lui%ż^t i przedniejszych panów do 
Gąsawy; wówczas Swiętopetli zdradziecko wpadł tam 
zPomorzanami, w chwili gdy Leszek wiaźni się znigdo- 
wał, porwał go na konia i własna J*^% zamordował dnia 
IS listopada 1227 roku, a następnie ndzielnym panem Po- 
morza gdańskiego i kaszubskiego się ogłosił. 

Leszek Biały był panem dobrym, sprawiedliwym 
i wspaniałomyślnym,— żył lat 40,— panował lat 26,— po- 
chowany został w kościele katedralnym w Krakowie. 
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^yslawa III-go Starego i Eodoxii 
ci halickiej, urodził się w r. 1168;— 
:li nóg przezwany został ŁaikoiogJB. 
' Leszek Biały, po śmierci Mieczy- 
'ego, w roku 1203, nie przjrjął ofia- 
rowanego sobie berła pod warunkiem oddalenia od sie- 
bie opiekana i przyjaciela swego Goworka, wojewody 
sandomierskiego, wtenczas za wpływem Mikołaja Peł- 
ki, jednego z najbogatszych panów krakowskich, unie- 
sionego dum% i zawiścią ku Goworkowi, Władysław 
Laskonogi na monarchia został wyniesiony. Lecz rz%- 
dy Łiaskonogiego bardzo krótko, bo tylko do roku 1207 
trwały; jak bowiem księże ten nieskwapliwie przyjął 
władzę, uznając większe do nićj prawa Leszka Białego, 
tak, niezwykłym w dziejach przykładem, dobrowolnie 
i bez żalu ustąpił mu z Krakowa, skoro po śmierci Mi- 
kołiga wojewody krakowskiego, i po odniesionem zwy- 
cięztwie Leszka nad Romanem, księciem halickim, spo- 
strzegł ku sobie wielką niechęć panów, a szczególnie 
duchowieństwa. 
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Władysław Łaskonogi, jako dziedziczny ksii^żę czę- 
ści Wielkopolski, udał się z Krakowa do Poznania, a 
posilnych tam zatargach z duchowieństwem, w ci^gn któ- 
rych ści^n^ na siebie klątwę Watykanu i pogróżkę 
wojny krzyżowćj, i po krwawych zajściach z popiera- 
jącym sprawę tegoż duchowieństwa, synowcem swoim 
Władysławem Odouiczem, przezwanym Plwaciem, księ- 
ciem kaliskim, z własnego nawet księstwa w r. 1228, 
ustąpić musiał. Schronił się on do Raciborza, do Ka- 
zimierza księcia opolskiego, zostawiwszy W7adysławo- 
wi Odoniczowi całą Wielkopolskę. 

W roku 1231, Władysław Łaskonogi korzystając 
z rozjątrzenia panów, niezadowolonych z rządów Odoni- 
cza, porozumiał się z nimi i na ich czele obiegł Gniezno; 
gdy jednak nikt prócz spiskowych, pod jego chorągwie 
nie spieszył, odstąpił ze wstydem od oblężenia tego 
miasta, i wkrótce, trapiony smutkiem, umarł wmieście 
Szrodzie w roku 1231, w podeszłym już wieku. Żył lat 
63,— panował tylko 4 lata. 

Monarcha ten nie był lubianym dla łakomstwa i złe- 
go życia. Niewiadomo z pewnością gdzie ciało jego 
złożone zostało; jedni utrzymigą, iż w klasztorze Im-t 
bieńskim, inni że w Raciborzu. 
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BOLESŁAW V. ¥iSTTDLIWT. 




1 Leszka Bitnego i Grzymislawy księżiii- 
''czki ruskiej, urodzony w Nowćm-mieście 
^Korczynie dnia Igo lipca 1221 roku. Dla 
wslrzemię^iwego życia, Wstydliwym prze- 
zwany został. — Sześć lat miał zaledwie 
Bóle^aw, kiedy odumarł go ojciec. O opiekę nad ma- 
łoletnim, a raczćj o rządy państwa w jego imieniu, do- 
bijali się i krwawe z gob% staczali walki: stryj Konrad, 
książę mazowiecki, 1 brat strjjeczny Henryk Brodaty, 
książę wrocławski; krig z lego powodu rozrywany był 
kilkuletnią wojną domową i tracił siły, do oparcia się 
nieprzyjaciołom zewnętrznym potrzebne. 

Wkrótce po dojściu do pełnoletności i objęcia naj- 
wyższej władzy przez Bolesława Wstydliwego, Polska 
wystawioną była na straszne napady nieznanych jej do- 
tąd wrogów. Dzikie hordy Mongołów, czyli Tatarów, 
poruszane wolą srogiego Czyngis-hana, wstrząsnąwszy 
potęgą CSiin, Persyi i innych państw, ze stepów środ- 
kowój Azyi, wdarły się przez Kaukaz do Europy. Ruś 
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najpierwsza doznda mocy ich oręża, i po niesłychanych 
zniszczeniach, niegła nadłago ciężkiemu jarzmu niewo- 
li.— Pierwszy ich napad na Polsltę, a równocześnie pra- 
wie i na Węgry, mii^ miejsce w r. 1240. Polacy dziel- 
ny stawili im odpór pod Opolem i Turskiem; podChmiel- 
nikiem jednak, koło Szydłowa, pobici zostali. Miecz 
i ogień znaczył wszędzie ślady przejścia okrutnych tych 
pohańców.— Sandomierz przez nich zrabowany i z zie- 
mia zrównany, a Kraków w popiół został zamieniony. 
Tatai*zy zabiegli następnie na Szląsk; pod Lignicą, zwar- 
ły się z nimi wojska szląskie, polskie i krzyżackie. 
Zwycięztwo zdawało się już przeważać na stronęChrze- 
ścian, gdy nagle strach ich ogarnął i w popłochu zupełną 
ponieśli klęskę. W bitwie tej Henryk Pobożny książę 
wrocławski i Pompo mistrz Krzyżaków polegli; lecz 
i Tatarzy doznawszy w niej strat ogromnych, dalej po- 
stępować nie śmieli. W dwadzieścia lat później, barba- 
rzyńcy ci powtórnie najechawszy Polskę, doreszty ją zni- 
szczyli i ogołocili z ludności. W obndwu razach Bole- 
sław nie okazał mężnego serca, i zamiast bronić państwa 
swego do ostatniej kropli krwi, ratował się ucieczką do 
Węgier. W górach karpackich spotkał się z uchodzą- 
cym również przed Tatarami, teściem swym Belą IV. 
królem węgierskim, i obig schronili się na Morawy. 

tFsunięcie się z krąjn Bolesława Wstydliwego dało 
powód do wojny domowćj. Bolesław Łysy książę li- 
gnicki, zwany Rogatką, i Konrad książę mazowiecki, za- 
częli wdzierać się na monarchią. Konradowi udało się 
posiąść władzę; ale rządy jego były tak uciążliwe, że 
Polacy czemprędzój przyzwali Bolesława Wstydliwego, 
który dopiero siłą oręża tron odzyskiwać musiał. I pó- 
źniej jakby na przepełnienie miary nieszczęść kngn, po- 
krewni książęta ciągle, to z sobą, to z duchowieństwem 
i panami wadzić się nie przestawali, a Roś, Litwa i Ja- 
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dźwingi,wUcznych wyprawach wojennych, powiQk8zaU 
brzemię klęsk ogólnych. Ziemia lubelska i Mazowsze 
przez nich były spusteszone, Płock zaś spalony. Polacy 
wszakże poskromili te niyazdy, a Jadźwingów wytępili. 

Zh niego, liczni z Niemiec przychodnie zaludniać 
Polskę, a szczególnie po miastach większych osiadać 
zaczęli. Zyskiwał wprawdzie na tern przemysł i han- 
del, ale gdy osadnicy ci rządzili się oddzielnemi prawa- 
mi niemieckiemi i trzymali się swych zwyczajów i mo- 
wy, zacierała się w tych miastach widocznie cecha na- 
rodowości słowiańskiej. Światłe jednak duchowieństwo 
polskie, do którego kierunek szkół należał, ocaliło na- 
szą narodowość przez pilne zalecanie młodzieży nauki 
języka polskiego. 

Długoletnie panowanie Bolesława Wstydliwego było 
więc ze wszech miar dla kraju naszego nieszczęśliwe. 
Do pociesz^%cych wspomnień policzyć tylko można od- 
nowienie i urządzenie kopalni soli w Wieliczce i Bochni 
za staraniem miJżonki jego Kunegundy, córki Beli IV., 
niewiasty słynnój z pobożności i przykładnego życia, 
która następnie za świętą uznaną została, oraz wzrost 
oświaty w kraju, przez coraz większe upowszechnianie 
się szkół parafialnych. 

Bolesław, tylu nieszczęść i klęsk kraju nieczynny 
świadek, zmarł bezpotomnie w Krakowie dnia 10 gru- 
dnia 1279 r. Żył lat 58, — panował lat 52, — pochowany 
w kościele księży Franciszkanów w Krakowie. 
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Uajstarszy syn Kazimierza księcia kujawskiego 
i Konstancy!, cój-ki Henryka II-go księcia wro- 
cławskiego, poległego w bilwie z Tatarami pod 
Lignicą. Urodził się około roku 1250;— dlaczar- 
nycli włosów otrzymał przydomek Cianiego. 

Po zmarłym bezdzietnie Bolesławie Wstydliwym, 
jako najbliższy tronu, był bowiem wnukiem Konrada I. 
księcia mazowieckiego, a prawnukiem Kazimierza Spra- 
wiedliwego, objq^ ster rz^du w roku 1279. 

Leszek Czarny od samego początku panowania swe- 
go, miał długie i krwawe zatargi z Konradem II. księ- 
ciem mazowieckim, który usiłował wydrzeć mu berło; 
w domowej tej wojnie, Mazowsze i inne kraje polskie 
uległy wielkiemu zniszczeniu. Niemało także doznał 
przykrości od Pawła z Przemankowa biskupa krakow- 
skiego, człowieka dumnego i burzliwego charakteru, 
który nie przebierał w środkach, a nawet łączył się 
z nieprzyjaciółmi kraju, dla dopięcia zuchwałych swych 
celów. . 
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Cale panowanie Leszka Czarnego upłynęło, rzec mo- 
żna, wśród ciągłych wojen i spisków.— W r. 1280 wojska 
polskie odniosły znakomite zwycięztwo, pod Goślicami, 
nad Lwem księciem halickim, i aż do samego -miasta 
Lwowa się zapędziły; jednakże Leszek nie starid się o 
odzyskanie dawnej władzy na BusiCzerwonój.— Litwini 
nie przestawali pustoszyć krign; wprawdzie Polacy w r. 
1282 pobili ich pod Lublinem, mimo to już w roku nastę- 
pnym wznowili swe najazdy. 

Nawala tatarska w roku 1287 nawiedziła znowu kraj 
nieszczęsny i rozniosła spustoszenie po ctAej prawie Ma- 
łopolsce. W napadzie tym Tatarzy zabrali wiele jeń- 
ców; samych panien 20,000 przeszło uprowadzić mieli 
z sobą, do niewoli. Leszek, podobnie jak poprzednik 
jego, nie bronił kraju, lecz schronił się przed nimi do 
Węgier. Po ustąpienia Tatarów, nastał w Polsce ypiel- 
ki głód i powietrze morowe. 

Leszek Czarny wyniszczył szczą^tki Jadżwingów 
na Podlasiu i na tę pamiątkę zbudował kościół Sgo Mi- 
chała w Lublinie; — ziemie zaś Jadżwingów Mazurami 
zaludnił. 

llmarł bezpotomnie w Krakowie dnia 30 września 
1289 r.— Żył lat 38,- panował lat 10.- Zwłoki jego po- 
chowane zostały w kościele księży Dominikanów w Kra- 
kowie. 

Monarcha ten był waleczny, ale mściwy i słabego 
umysłu; lubiany był tylko przez zniemczałych mieszczan 
krakowskich,— którym ponadawał liczne prawa i przy- 
wileje. 
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^ka 111-go księcia wrocławskiego, 
córki Konrada I-go księcia mazo- 
I,— arodziłsię okoto r. 1248. 
c^ Leszka Czarnego, z prawa rodu, 
byl zastać brat jego młodszy Wła- 
dysław Łokietek, książę knjawski i sieradzki; lecz gdy 
zgłosili się i inni pretendenci ze starszych lin^ Piastów, 
którzy mieli swoich stronników, a mianowicie Bolesław 
książę mazowiecki, przez szlachtę i biskupa krakow- 
skiego silnie popierany, w zamieszkach zt%d powsta- 
łych, mieszczanie krakowscy pochodzenia niemieckiego, 
przy pomocy niektórych panów polskich, w roku 1289 
wprowadzili i utrzymali na tronie krakowskim Henryka 
Rzetelnego księcia wrocławskiego. 

Henryk wszakże bardzo krótko panował w Polsce, 
Władysław bowiem Łokietek wsparły osobistg, pomocą, 
ksi%ż%t mazowieckich, wielkopolskich i pomorskich, 
npomniał się groźnie o swoje prawa; a zwyciężywszy 
wojska Henryka pod Krakowem, z wielka radością lu- 
dności polskićj księciem krakowskim został ogłoszony.— 
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Tymczftsem gdy zaufany w swe szczęście Łokietek spo- 
kojnie gościIwKrakowie, podst^plty w nocy pod to mia- 
sto posiłkowe wojska przysłane ze Szl^ska przez Hen- 
ryka; którym też mieszczanie krakowscy, oprzedzeni 
zawczasu o ich przybycia, skrycie otworzyli zaraz bra- 
my. W rozmclin, jaki z t%d powsti^ w mieście, Wła- 
dysław Łokietek selironił się do klasztoru księży Fran- 
ciszkanów, gdzie przebrany za mnicha, spuścił się z moru 
przyległego ogrodu i ucieczka ocalił swe życie. Poczóm 
w Krakowie nastąpił srogi odwet na przeciwnikach Hen- 
ryka. 

W obu tych wyprawach Henryk się nie znajdowd, 
gdyż ciężką chorobą był złożony, i w tój samśj niemal 
chwili, kiedy wojska jego Kraków zimowały, życie 
zakończył we Wrocławia dnia 23 czerwca 1290 roku. 
Żył lat 42,— panowd u nas zaledwie rok jeden. 

Henryk był bezdzietnym. Umierając przelał w te- 
stamencie prawa swe do księstw krakowskiego i sando- 
mierskiego na Przemysława księcia poznańskiego. Po- 
chowany został w kościele św. Krzyża w Wrocławiu. 
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Sya Przemysława księcia wielkopolskiego na 
fPoznanin i Gniewkowie i Elibiely, cór- 
^^'^^ki Henryka U-go księcia wrocławskiego; 
' f nrodzil się dnia 12 października 1257 roku 
już po śmierci ojca swego, i dlatego nazy- 
wany był FogrobowceD. 

Henryk Rzetelny, przed samym swoim zgonem, prze- 
kazał. księstwo krakowskie na dziedzictwo Przemysła- 
wowi, Na mocy tego zapisu, Przemysław bezzwłocznie 
po śmierci Henryka wszedł do Krakowa i obji^ rz%dy 
kraju w roku 1290. —Z tego powoda przyszło do krwa- 
wych starć między nim, a Władysławem Łokietkiem 
i Wacławem lo-ólcm czeskim, którzy nwaźall się za 
pokrzywdzonycli w prawacłi swoich do tronu. W cza- 
sie trwania tych zatargów, Tatarzy, Litwini 1 Krzyżacy 
wznawiali swe napady na ziemie polskie 1 srodze je ni- 
szczyli. 

Przemysław rozszerzył swe posiadłości przez otrzy- 
manie w spadku Pomorza wraz z miastem Grdańskiem 
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po śmierci ostatniego księcia Mestwina, syna Święto- 
pełka; a tym sposobem, po zliczeniu tegoż Pomorza, 
z Poznaniem i Małopolska, staw^ się najpotężniejszym 
ze wszystkich Piastów ksi%źęciem. Władca teu, pra- 
gnąc położyć tamę dalszym klęskom, jalue od tak da- 
wna trapić krajn nie przestawały, a zarazem chc^c po- 
dnieść władzę monarchiczn^ i ułatwić jednoczenie się 
Polski, za zgod^ panów tak duchownych jako i świe- 
ckich, tudzież za przyzwoleniem papieża Bonifacego 
Vm., postanowił wskrzesić godność królewska i odbyć 
koronacy%.— Wiekopomna tę uroczystość naród świetnie 
obchodził w niedzielę dnia 26 czerwca 1295 r. w Gnie- 
źnie, pierwszej stolicy Piastów. 

Niedługo wszakże Polacy cieszyli się wielkomyśl- 
nym swym królem: w ósmym albowiem miesiącu swego 
panowania, przez zdradę margrabiów brandebnrgskich, 
lękających się wzrostu Polski, Przemysław w nocy na- 
padnięty w Rogoźnie d. 6 lutego 1296 roku, po mężnym 
oporze, zabity został. Zwłoki królewskie z Rogoźna 
sprowadzone do Poznania i złożone w grobie przodków, 
oblały łzy całego narodu. 

Przemysław miał dwie żony: Ludgardę, córkę je- 
dnego z ksi^ż^t słowiańskich z za Odry, (uduszona po- 
dobno na rozkaz męża) i Ryxę, królewnę szwedzka, 
która razem z nim koronowana była. —W chwili zgonu 
I>rzemysław liczył dopiero 38 lat życia. 

Był on ostatnim potomkiem ksi%żq;t wielkopolskich, 
idących od Mieczysława Starego. 
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nysława-Ottokara króla czeskiego 
idy księżniczki ruskiej, urodził się 
J2. 

wdowa po Iieszka Czarnym, zmy- 
lent przez męża jakoby sporządzo- 
ny, na m ocy którego dowodziła, iż ma jedyne i wyłączne 
prawo do posiadania luięstw krakowskiego i sando- 
mierskiego. Mniemane to prawo swoje natyclimiast astq,- 
piła siostrzeńcowi swemu, Wacławowi królowi czeslue- 
mu; który też zaraz z Władysławem Łokietkiem i Prze- 
mysławem dobijać się zacz^ o najwyższą władzę wPol- 
sce. 

Młody i chciwy potęgi Wacław, po Przemysławie 
zig^ Kraków, a Władysława Łokietka kcigti aż do sa- 
mego Sieradza i zwyciężywszy tam, zmusił go do zło- 
żenia mu hołdu i zrzeczenia się praw swoich do monar- 
cliii. Pomimo to Łokietek, po śmierci Przemysława, bez 
trudności dostał się powtórnie na tron polski w r. 1297; 
ale kiedy w Krakowie nieczynne -pędził życie i oboję- 
tnym się być zdawał na zdzierstwa wojska swego, w do- 

7 



, Google 



- so - 

brach do duchowieństwa szczególnie należących popeł- 
niane, zniechęceni ku niemu Wielkopolanie zjechali się 
do Poznania i ogłosili Wacława królem polskim; do cze- 
go i inne ziemie z łalwościij się przychyliły.— Wacław 
pośpieszył do Wielkopolski i w Gnieźnie, w roku 1300, 
odbył obrzęd koronapyi, a dla silniejszego umocowania 
się na tronie, poj^ zaraz w małżeństwo młodziuchn^Ry- 
xę, jedyna córkę pozostał% po zabitym królu Przemy- 
sławie. 

Pod sprawiedliwym, lecz ostrym rz%dem Wacława, 
porządek i spokojność wracały do kraju, — Kraków 
wzrósł iupiększał się; ustanowieni tylko z ramienia je- 
go rztjdcy czesi nieraz nadużyli udzielonój im władzy 
i oburzali na siebie Polaków. Za jego panowania upo- 
wszechniła się w Polsce moneta czeska, zwana groszami 
pragsfciemi, dla wewnętrznej wartości wielce ceniona, 
któr% na kopy liczono, a szlachta krakowska i sando- 
mierska odebrała Lublin, który przez lat pięćdziesiąt 
zostawał pod władzą, Rusi. 

Wacław gdy chciał zdobyć dla swej dyuastyl i Wę- 
gry, wplątdl się w straszną wojnę i wielkie w niej po- 
niósł klęski.— UmarłwPradze czeskiej dnia 24 czerwca 
1305 r.,— żył lat 33,— panował lat 5,— pochowany w tej- 
że Pradze. 

Czesi nadali mu przydomek Dobrego. 

Wkrótce po zgonie Wacława, syn i następca jego, 
Wacław (V.) zabity został w Ołomuńcu. Siostrę zabi- 
tego Elżbietę, poślubił Jan książę Insembnrgski, który 
przez to zostawszy królem czeskim, przjjął natychmiast 
i tytuł króla polskiego. 
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lyn Kazimierza księcia kujawskiego i Salomei 
fiięźnićzki pomorskićj, urodzony w r.l260. 
Władysbw dla małego wzrostu przezwany 
został ŁokietkieD. Po braciach swych odzie- 
dziczył księstwa sieradzkie, brzeslue i łę- 
czyckie. 

Jako wnuk Leszka Białego, a brat młodszy Leszka 
Czarnego, Władysław miał niezaprzeczone prawo do tro- 
nu, a przecież o takowy to z innymi Piastami, to z Wa- 
cławem królem czeslum, ustawicznie dobijać się musii^ 
i w zapasach tych najsmutniejszych nieraz doznawał przy- 
gód. Podwakroó dzierżąc już berło w swój dłoni, nie- 
tylko naraz je tracił, aledziwnem zrządzeniem losu, wy- 
zuty z własnych nawet posiadłości i od wszystkich pra- 
wie opuszczony, ucieczką życie swe ratować i po jaski- 
niach ukrywać, się był znaglonym. Tułał się też za gra- 
nicą, i raz, jako prosty pielgrzym o żebraczym chlebie,, 
poszedł wygnaniec na jubileusz do Rzymu, niosąc skar- 
gi na Wacława. 

Wszystkie te jednak przeciwności nie zraziły by- 
ntgmniój Łokietka; zahartowały tylko jego umysł na no- 
we niebezpieczeństwa i trudy. Nakoniec, gdy nieugię- 
tą stałością swą niezliczone przełamał trudności i po raz 
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trzeci najwyższą objął w kraju władzę, zjedn^ sobie tę 
niepoźytą sławę, ii po blisko dwnwiecznem rozdro- 
bnieniuPolski na małe księstwa, jakąkolwiek przywró- 
ci' jej całość. 

Władysław Łokietek i na tronie nie mało także do- 
świadczył przykrości: Wielkopolanie ogłosili swym 
władcą Henryka księcia głogowskiego, i dopiero po je- 
go śmierci poddali się Władysławowi. — Mieszczanie 
krakowscy wypowiedzieli mu posłuszeństwo i za swe- 
go pana uznali Bolesława księcia opolskiego; co ścią- 
gn^o na nich surową ale sprawiedliwą karę. Następcy 
Wacława nieprzestawali rościć słłycli pretensyj do tro- 
nu polskiego, a książęta szląscy i mazowieccy uznali się 
ich hołdownikami. Pomorze gdańskie zsgęli zdradzie- 
cko Krzyżacy i margrabiowie brandeburscy.— Łokietek 
przecież jak nigdy nie upadł na duchu, tak i tym prze- 
ciwnościom śmiałe nadstawił czoło. Przedewszystkiem 
postanowił umocnić się na tronie; w tym celn kazd prze- 
nieść korony z Gniezna do Krakowa, i w tej stolicy dnia 
20 stycznia 1319 r. uzyskawszy poprzednio pozwolenie 
Rzymu, w miejscowćj katedrze uroczystą odbył koro- 
nacyą i zaraz zajął się gorliwie utrwaleniem porządku 
i przywróceniem spokojności w państwie. Koronacya 
ta wszakże do reszty odstręczyła od Władysława zawi- 
stnych mu książąt szląskich, którzy też w r. 1327 ostate- 
cznie oderwali się od Polski i przyznali nad sobą zwierz- 
chnictwo króla Czeskiego. 

Następnie Łokietek wzi0 się energicznie do odzy- 
skania Pomorza, a gdy wszystkie pojednawcze środki, a 
nawet liczne skargi do samego papieża na Krzyżaków 
zanoszone nie pomogły, chwycił śmiało za oręż. Wprzód 
jednak wszedł w stosunki przyjacielskie i zawarł przy- 
mierze w roku 1325 w Wilnie z potężnym Gedyminem, 
wielkim księciem litewskim, a syna swego Kazimierza 
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ożenił z córki- jego Aldona która na chrzcie św. otrzy- 
mda imię Anny. Powrót 20,000 jeńców polskich z Li- 
twy, byt nąjpięlcniejszeni wianem tego małżeństwa. Do 
walki o Pomorze gdańskie wystąpiły z jednej strony 
Polska i Litwa, a z drngićj Krzyżacy, połączeni n Ka- 
lyalerami mieczowymi z Jnflant, wspierani przytem 
przez Szlęzaków i Czechów.— Wojna ta trwała dingo, 
była bardzo uporczywą i z rożnem szczęściem a wzaje- 
mnem pustoszeniem krajów prowadzoną. Rozzuchwa- 
leni Krzyżacy już Kujawy ogniem i mieczem niszczyć 
zaczęli, gdy nareszcie mordercza bitwa pod Płowcami, 
w roku 1331 stoczona, w którój 30,000 przeszło legło 
ich na placu, a mnóstwo dostało się do niewoli, położyła 
kres dalszym ich powodzeniom. Zwycięztwo to okryło 
sławą sędziwego jnż, ale dzielnego jeszcze Władysła- 
wa Łokietka. 

Dla ustalenia prawodawstwa w całej Polsce i ura- 
dzenia środków dalszój obrony od napaści Krzyżaków, 
Władysław zwołał na powszechny ijazd, czyli wieca, 
do Chęcin w rokn 1331 książęta, pri^tów i rycerstwo; 
sam otoczony senatorami i urzędnikami przewodził zgro- 
madzeniu. Był to pierwszy sejm wkraju; na nim pier- 
wszy raz rycerstwo, czyli szlachta, zasiadła do obrad 
obok przedniejszyeh możnowładców. 

Zacny ten monarcha w parę lat po tym sejmie, z po- 
wszechnym żalem narodu, dnia 2 marca 1333 r. zakoń- 
czył chwalebny swój żywot w Krakowie. Jemu Polska, 
stojąca nad tonią^ przepaści, winna ocalenie i wydżwi- 
gnlenie swoje. Żył lat 73,— panował stale od 1306 rokn 
lat 27. — Pochowany został w kościele katedralnym 
w Krakowie. 
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t Władysława Łokietka i Jadwigi, córki 
^Bolesława księcia kaliskiego, nrodzil się 
^w mieście Kowalu na Kujawaeli dnia 30 
Kwietnia 1310 r. —Koronowany był w ka- 
tedrze krakowskiej, d. 25 kwietnia 1333 
roku wraz z małżonka sw% Ann^ Aldou%. 

Nie świetnem powodzeniem oręia, nie rozlewem 
krwi ludzkiej, ale modrym i sprawiedliwym rządem za- 
służył Kazimierz w historyi na imię WidUego. Wstępu- 
jąc na tron po o)cn, równie wielkim monarsze, rozpo- 
czął nowy świetny peryod dziejów narodowych, nazwa- 
ny przez historyków okresem Pobki kwitll|i^j, który trwał 
przeszło pół trzecia wieku. 

Dla ułagodzenia cierpień jakich krtg doznawał po 
tyluletnich walkach i wstrząśnieniach wewnętrznych, 
Kazimierz W. unikał o ile można wojen, chociaż mu na 
waleczności nie zbywało, a starał się o utrzymanie po- 
koju z niejakiemi nawet ofiarami. I tak, ażeby odiijć Ja- 
nowi ŁiUxemburgczykowi królowi czeskiemu pozór do 
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wzniecania zaburzeń, przez układy w Wyszogrodzie, w r. 
1335, wyjednał od niego zrzeczenie się pretensyj do tto- 
nu polskiego i do lenności Mazowsza; za co nawzajem 
odst%pit mu praw swych do księstw szlą^kich. Z Krzy- 
-źakami również zawarł ugodę ostateczng, w Kaliszu w r. 
1343, moc% której odzyskał od nich ziemię dobrzyńska 
i Kujawy, a puścił im prawem lennem ziemię chełmiń- 
ska, i Pomorze gdańskie, które odtąd zaczęło się nazy- 
wać Pmssami. Polska przez ten traktat pozbawioną 
zostda portów i samego Crdańska,co pod Względem han- 
dlowym było bardzo dla niej dotkliwem. Stratę Szląska 
i Pomorza wynagrodził poczęści przyłączeniem do Ko- 
rony Rusi Czerwonej (Oalicyi), wraz z miastem stołe- 
-cznem Ijwowem; która to prowincya prawem spadku 
przeszła na Kazimierza Wgo, w roku 1340, po bezpoto- 
mnem zejściu Bolesława księcia mazowieckiego, a dzie- 
dzica tćjźe Rusi. Posiadanie Galicyi dało powód do za- 
targów z Litwą o część Wołynia, które jednak drogą 
wzigemnych układów z dzielnym Olgierdem, synem €}e- 
dymina, znakomitym swego czasu wojownikiem, skoń- 
czyły się na tem, że Kazimierz zatrzymał przy sobie 
powiaty: łucki, brzeski i chełmski, a Litwie odstąpił Po- 
dlasie zabużańskie. 

Kazimierz W. troskliwy o dobro 1 pomyślność kra- 
ju, wiele miast założył, uporządkował i okazałemi gma- 
chami ozdobił, mnóstwo wspaniałych kościołów i obron- 
nych zamków powznosił, szpitali i magazynów pobudo- 
wał Ustanowił jednostajną i dobrą monetę, urządził 
kopalnie srebra w Olknszii, wydał ordynacyą znp sol- 
nych w Bochni i Wieliczce, dał początek akademii kra- 
kowskiej. Ormianom, osiedligącym się w Polsce, zape- 
wnił swobody; Żydom, oprócz potwierdzenia dawnych, 
udzielił nowe przywileje, a obok tego tVszelkiemi siła- 
mi wspierał handel, przemysł i rolnictwo.— Na sławnym 
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zjeździe narodu w Wiślicy w województwie krakow- 
skiem w 1347 rokn, zebrane zosb^ w jedn% księgę praw 
ustawy wielkopolskie i małopolskie, pod nazw^ Statttl 
wiilickitgo i tamże uroczyście ogłoszone. — Odznaczał się ' 
przytćm Kazimierz W. wspaniałością łagodnością nie- 
ssmiernem zamiłowaniem sprawiedliwości i ojcowską 
opiek% wszystkim, a mianowicie też ludowi wiejskiemu 
okazywaną, za co nawet -otrzymid piękny przydomek 
króla cUopków. 

Jako dowód zamożności kraju, a bogactwa i znacze- 
nia Kazimierza W. u obcych nawet monarchów, posłu- 
żyć może wspaniałe wesele, wyprawione przez niego 
w Krakowie dla sw^ wnuczki, któr^ wydawał za cesa- 
rza KarolalY. Na weselu temoprócz samego nowożeńca, 
trzech królów, a mianowicie : Ludwik król węgierski, 
M'aldemar król duński i Piotr król cyprjgski, tudzież 
wielu udzielnych książąt się znajdowało. . Wszyscy po- 
mienieni goście następnie przez mieszczanina krakow- 
skiego Mikołaja Wierzynka, podskarbiego króla Kazi- 
mierza, nader hojnie przyjęci i wspaniale ndarowani zo- 
stali. Wierzynek króla i dobroczyńcę swego posadził 
na pierwszóm miejscu i ofiarowid mu wieniec z kłosów 
pszennych i gałq,zek oliwnych spleciony. — Jednem sło- 
wem za czasów Kazimierza W. Polska tak zakwitn^a, 
iż w ludności, ozdobie miast i zamków, w zabudowaniu 
wsi, przechodziła sąsiednie państwa. 
Wielki ten monarcha nmarł w Krakowie d. 5 listopada 
1370 r. i w swojój osobie zamknął dom Piastów w linii 
męzkićj na tronie polskim. — Żył lat 60, — panował lat 
37.— Zwłoki jego złożone zostały w kościele katedral- 
nym w Krakowie. 
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la Roberta króla węgierskiego, po- 
>lów francnzkich z domu Andega- 
», i Elżbiety, córki Władysława Ło- 
'odził się dnia 5 marca 1326 roku. 
lierz Wielki nie mirf synów i na- 
stępc% po sobie pomin%wszyzniemcz!Jycli ksi^ż^t szlą- 
skich i słabych książąt mazowieckich z rodu Piasta, za 
jednomyMn^ zgod% Polaków, jeszcze w roku 1339 na- 
znaczył siostrzeńca swego Ludwika; który też po śmier- 
ci tego monarchy, niezwłocznie obj%ł rz^dy i koronował 
się jako król polski w Krakowie d. 17 listopada 1370 r. 
W dziejach węgierskich Ludwik nazywany jest 
Wielkim, bo rzeczywiście wsławił tam panowanie swo- 
je znakomitemi czynami wojny i pokoju, powagę króle- 
stwa węgierskiego rozniósł szeroko po świecie, mądre- 
mi prawami jn podparł; ale w Polsce, gdyby nie ten od- 
głos zagranicznej sławy, historya odmówiłaby mn w ogó- 
le wszelkich zdolno'ści, nawet dobrej chęci dla narodu.— 
Ludwik bowiem w krotce po koronacyi zdawszy rz^dy 
matce swojćj Elżbiecie, powrócił do Węgier i gtamt^^d 
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obojętnie patrzył na rozrncby i napady, jakie Polskę 
trapić znowu zaczęły. 

Wówczas to Ziemowit książę mazowiecki, rozgnie- 
wany za nsonięcie go od tronn, samowolnie przywła- 
szczył sobie niektóre miasta i zamki, Władysław Biały 
książę gniewkowski, równyi pretendent do korony, 
bezkarnie mgeżdtał Wielkopolskę, a Litwini opanowa- 
wszy Włodzimierz, okolice Łablina i Sandomierza sro- 
dze zniszczyli. 

liudwik chcąc ułagodzić zniechęcony tern wszy- 
stkióm naród i zapewnić następstwo tronu dla jednćj 
z córek swoich (bo synów nie mii^), wezwał szlachtę 
polską na sejm do Koszyc w Krakowskłóm w r. 137^ 
i tam przez nadanie wielu przywilejów, pozyskid jćj 
przychylność dla swych widoków. —Kiedy wszakże nie 
ukrócił bezprawi i gwintów popełnianych wPolsce przez 
ustanowionych z jego ramienia rządców i wyjechd zno- 
wu do Węgier, a co ważniejsza, gdy wbrew n^uroczy- 
strzym zobowiązaniom swoim, Ruś Czerwoną od Polski 
oderwał i do Węgier ją wcielił, do reszty przez to obu- 
rzył na siebie Polaków. 

Za jego panowania Władysław książę opolski, któ- 
ry po usunięciu się do Węgier królowój Elżbiety, spra- 
wował władzę namiestniczą w Polsce, wzniósł kościół 
na Jasnój górze w Częstochowie i do niego sprowadził 
z Bełzu na Bnsi Czerwonej cudami słynący obraz Nig- 
świętszej Panny Maryi. 

Ludwik umarł wTyrnawie dnia 14 września 1382 r., 
żył lat 56, —panował w Polsce lat 12, —pochowany w Bła- 
łogrodzie w Węgrzech. 
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Pórka liodwika króla polskiego i w^ierskie!- 
f go lEIzbiely, córki Stefana króla Bośnii, 
BurodzUa się w roku 1371 (według iniiyeli 
w roku 1372);— vrf choirywała się w Wę- 
grzech i ipiała dopiero lat dwanaście, gdy 
j% ojciec odumart. 

W czasie bezkrólewia po zgonie Ludwika, zabiegi 
o tron polski Zygmunta Brandeburczyka, męża Maryi 
starszej siostry Jadwigi, Ziemowita księcia mazowie- 
ckiego i Bolesława księcia opolskiego, daty powód do 
wojny domowej, której klęsk powiększała niezgoda 
Nałęczów i Grzymalczyków w Wielkopolsce 1 wzno- 
wiony zuchwały najazd Łdtwinów aż pod Sandomierz. 
Przerażeni ł^ Polacy nozynitl związek kaptirn zwany 
na znak żałoby, a dla utrzymania spokojności w krają 
podczas bezkrólewia ustanowili ądy kiidrom, Nastę- 
pnie wyprawUido Węgier do królów^ Elżbiety po- 
selstwo, z zaproszeniem adodszej j«j eórid Jadwigi na 
tron polski. 
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Przybycie pięknąj Jadwigi do Krakowa i uroczysta 
jćj koronacyawdniu imienin 15 października 1384 r., po- 
łożyły koniec zamieszkom w kraju. Cieszył się naród 
młodzint]Ł% królową swoj^ która według jednozgodoych 
świadectw dziejopisarzy, była najpiękniejszą ze wszy- 
stkich naówczas żyjących monarchio w £iiropie. Zno- 
siło się też zaraz o jej rękę kilku książąt; nad wszy- 
stkimi z nich jednak celował potęgą i obszemością po- 
siadanych krajów Jagiełło wielki książę litewski, któ- 
ry oświadczył przez posłów swoich, że jeśli Jadwiga 
przyjmie go za męża, naówczas zostanie chrześcijani- 
nem, skłoni Liitwę do przyjęcia chrztu św. i połączy ją 
z Polską. Tak ponętne obietnice pociągn^y ku Jagiel- 
le umysły Polaków. I Jadwiga labo już była narzeczoną 
i serdecznie przywiązaną do młodego Wilhelma arcy- 
księcia austryackiego, z którym się razem wychowywała, 
po pewnem wąchaniu się, zezwoliła na ten związek, gdyż 
dobro Polski i wybawienie Litwy z błędów pogańskich, 
wzi^y górę w sżlachetnóm jej sercu nad osobistemi skłon- 
nościami. W dniu 12 lutego 1386 r. Jagiełło w towarzy- 
stwie braci i licznego orszaku panów litewskich zjecbi^ 
do Krakowa, a następnie wraz z braćmi prz}jąw8zy re- 
ligię chrześcijańską, uroczyście poślubił Jadwigę. Pa- 
miętny ten dla obojga narodów obrzęd odbył się w kate- 
drze krakowskiej dnia 17 lutego 1386 r. 

Młoda królowa gorliwie wspierała małżonka swego 
w trudach około zaprowadzenia religii chrześcijańskiej 
na Litwie i pogodzenia zwaśnionych umysłów w Wiel- 
kopolsce. — W roku 1390, gdy Jagiełło znajdował się 
w Litwie, sama wojskiem polskiem dowodząc, odebra- 
ła Węgrom zajmowane|przez nich zamki na Rusi Czer- 
wonej.— Założyła i^tałym funduszem uposażyła kolle- 
giumwPradze czeskiój dla młodych Litwinów sposobią- 
cych się do stanu duchownego. 
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Jadwiga nmarta w Krakowie d. 17 lipca 1399 rokn, 
maj%e niespełna lat 28. Przedwczesny jćj zgon głębo-. 
ko zasmncit króla i naród cały. 

Cnotliwa ta pani odznaczała się zawsze niewyczer- 
pana, dobrocią serca, żywą chęcią niesienia ulgi podda- 
nym i tak świątobliwą pobożnością, że po śmierci nie- 
mal za błogosławioną uchodziła. Umierając cały swój 
raigątek ubogim i na budowę gmachów alcademickich 
w Krakowie zapisała. 

Panowała sama blisko lat trzy, a z mężem swoim lat 
13. Zwłoki jćj pochowane zostały w kościele katedral- 
nym w Krakowie. 



, Google 



ttOWinFAlILIIUŁŁOiW. 




^"" 33. 

msuw n. urn 




ierworodoy sys Olgierda wielkiego księcia li- 
^tewskiego i IMaiyi księiniczki twerskiej, wnuk 
sławnego Gedjrmina; nrodził się w roku 1348.— 
Po śmierci ojca obj%ł rządy Litwywr.1381. 
JagieUo nie pierwszej już był młodości, gdy piękna 
i cnotliwa Jadwiga, dla dobra Polski i chrześcijaństwa, 
oddała mu swą rękę. Na chrzcie Św. w Kr^owie d. 14 
lutego 1386 r. odbytym, otrzymał imię Władysława II., 
a w czasie koronacyi na króla polskiego d. Imarcałegoi 
roku, zaprzysiągł unią Litwy z Polską. Poczem bez- 
zwłocznie ogłosić kazał zniesienie bałwochwalstwa w ca- 
łej Litwie. 

Dla prędszego zaprowadzenia w państwie dziedzi- 
cznem religii chrześcijańskiej, Władysław udał sięz Ja- 
dwigą do Wilna, zidożył biskupstwo w tej stolicy, ka- 
płanom polskim usilnie pomagał rozkrzewiać nową wia- 
rę, był ich tłumaczem i częstokroć sam apostolską ich 
pracę podzielał.— Wracając de Polski mianował brata 
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swego 8kirgieiłę namiestnikiem w Litwie; ale kiedy 
tenże więcćj polowaniem 1 zabawami jak dobrem krajn 
się zajmował, i gdy wskntka zawiści kn niemn Witolda, 
Krzyżaey po kilkakroć najechali Zmajdź 1 Litwę, i te 
krainy niezmiernie spustoszyli, Jagiełło asan^ od wła- 
dzy nieodolnego Skirgtełłę, pojednał się z Witołdem^' 
i jemn jako waleeznemu wodzowi, wsławionemu liczne— 
mi zwyeięztwami odniesionemi nad Tatarami i innemi 
sąsieduiemi narodami, oddał rządy Litwy. 

Po śmierci Jadwigi mniemał Jagiełło, że razem 
z nią stracił prawo i do korony polskiej. Chciał więc 
wrócić do Litwy; lecz prośby 1 rady Polaków wstrzy- 
mały go od tego przedsięwzięcia, a wkrótce też przez 
zawarcie związków małżeńskich z Anną hr. Oylli, wnu- 
czką Kazimierza' Wgo, umocnił się lepiej na tronie. 

Dla Krzyżaków połączenie Litwy z Polską gro- 
źnym było wypadkiem; nietylko bowiem ginął im pozór 
wojowania, niby nawracania Litwinów, nietylko już od- 
tąd nie mogli uzbrajać jednego kraju przeciwko drugie- 
mu, ani też sami bezkarnie je najeżdżać, ale związek 
dwóch tych narodów śmiertelnie obrażonych w swojej 
godności, zdradzanych niewinnie i długo krzywdzonycl^ 
zwiastował im bliski upadek.— Już wielki mistrz zako- 
nu Konrad Wallenrod wrócił z wyprawy litewskiej do 
szczętu zniszczony, Krzyżacy przecież wspierani skry- 
cie przez cesarza niemieckiego Zygmunta, nie przesta- 
wali różnić członków rodziny Jagiełły, burzyć przeciw- 
ko niemu własnych poddanych, a nawet samej niepoko- 
ić Polski. —Wybuchła nareszcie wojna zaciętsza i sroż- 
sza od poprzednich. Połączone wojska polsko-litew- 
skie pod naczelnem dowództwem króla w dniu 22 lipca 
1410 r. w walnój bitwie pomiędzy Grunwaldem i Tanen- 
bergiem w Prussach stoczonćj, zupełne nad nimi odnio- 
sły zwycięztwo: stracili lam Krzyżacy oprócz wszystkicfi 
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chorągwi i rynsztunków wojennych, samych poległych 
na placn boja do dO,000, w tej liczbie wielkiego mistrza 
ITlrychaJangingen; 40,000 zaś dosłi^oslęich do niewoli. 
W bitwie tej pierwszy raz nźyto armat. Rycerstwem 
polskiem dowodził Zyndram z rttaszkowa miecznik kra- 
kowski, a Litwinami Witold. — Władysław JagieBo 
osobiście walczył i iycie jego w wielkiem znigdowiJa 
się niebezpieczeństwie; uratował go Zbigniew Oleśnicki 
waleczny młodzian, który później ndawszy się do stanu 
duchownego, został bisknpem krakowskim a następnie 
lurdynałem. 

Pomimo tak okropnej klęski. Krzyżacy wzmocnie- 
ni szybko nadeszłemi posiłkami niemieckiemi, jeszcze 
dwukrotnie wznawiali wojnę, ale pobici za każdą rażą, 
zmuszeni zostali do zawarcia pokoju przyjeziorze Miel- 
na w r. 1422. Z tśm wszystkićm Polacy niewielkie od- 
nieśli korzyści ze swych zwycięztw, gdyż mocą tego 
traktatu Krzyżacy zrzekli się tylko Źmujdzi i oddali 
ziemię dobrzyńską, a zapewnili sobie resztę posiadanych 
krajów. 

Jagiełło pragnąc ściślej pcdączyó Polskę i Łiitwę w je- 
dno polityczne ciało, wr. 1413 zwołał do Horodła nad Bu- 
giem sejm obojga narodów. Na tym sejmie oba narody 
zaprzysięgły wieczysty związek (unią) na mocy które- 
go jeden król wspólnemi głosami obrany, miał nad Pol- 
ską 1 Litwą panować. Litwa jednak zachowała swe 
prawa, swój senat i miała mieć osobnego do szczegół-, 
nych rządów wielkiego księcia z ramienia królewskiego. 

Cesarz Zygmnnt, szwagier Władysława i niby jego 
przyjaciel, a w rzeczy samej zawzięty Jagiełły i Pola- 
ków przeciwnik, wszelkich używał środków do rozer- 
wania tego niemiłego sobie związku; skłonił nawet Ja- 
giełłę do złożenia zjazdu w Łucku, pod pozorem od- 
bywania narad w cela ratowania państwa greckiego od 
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przemocy Turków, rzeczywiście zaś zamierzył tam na- 
mówić sędziwego Witolda do ogłoszenia się udzielnym 
królem litewskim.— Złudzony obietnicami Zygmunta 
Witold zapragnął gorąco korony, i pomimo oporu Pola- 
ków i Jagiełły, który dla utrzymania jedności państwa 
chciał mu nawet własnój ustąpić korony, a nadewszystko 
mimo usilnych zabiegów Zbigniewa Oleśnickiego, po- 
czynił już przygotowania w Wilnie do odbycia obrzędu 
koronacyi. Zamiary jednak dumnego starca nie przyszły 
do skutku, gdyż Wielkopolanie nie przepuścili przez 
granicę posłów cesarskich jadących z koroną; czóm do 
żywego zgryziony Witołd, wkrótce życie zakończył. 

Po jego zgonie, Jagiełło namiestnikiem w Litwie 
mianował brata swego Swidrygiełłę; ale gdy tenże wsku- 
tkn namowy Krzyżaków, zapragnął niepodległym zo- 
stać księciem i ośmielił się uwięzić przybyłego na Li- 
twę Władysława, oburzony tym niegodnym czynem bra- 
ta Jagiełło, skoro tylko przez wiernych mu Polaków 
uwolniony został, usunął go od rządów, a na swego na- 
miestnika przeznaczył Zygmunta, brata Witolda, który 
wszakże niedługo padł ofiarą własnego okrucieństwa. 

Jagiełło chociaż nieustannie zajęty był sprawami 
Litwy, nie opuszczał wszakże i spraw królestwa. Speł- 
niając ostatnią wolę Jadwigi, wskrzesił i hojnie uposa- 
żył akademią krakowską.— Slan też kraju za niego wi- 
docznie się polepszał: oświata rozkrzewiała się,— pomy- 
ślność mieszkańców wzrastała coraz bardziej. Z potęgą 
państwa i powaga króla rosła za granicą. Władcy Mul- 
tan i Wołoszczyzny składali mu swe hołdy, a Węgry 
i Czechy w ciągu wypadków politycznych, jakie owo- 
czesnie krajami temi wstrząsały, ofiarowywały Jagielle 
berła swoje, których wszakże nie przyjął. 

Władysław Jagiełło był walecznym, pobożnym, 
szczodrobliwym aż do zbytku; umysł jego pod dobro- 
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czynnym wpływem reUgii chrześcąjańskićj złagodniał 
i wyszlachetniał, czasami jednak nie miał dosyć mocy 
duszy, slucliał pochlebców iw sprawacli politycznych ob- 
cym, a szczególnie cesarzowi Zygmuntowi nwodzić się 
pozwalał.— W podeszłym jnź będąc wieku, z czwartćj 
swej małżonki, Zoili księżniczki kyDwskiój, doczekd 
się dwóch synów, którzy następnie po nim kolejno pa- 
nowali. Pamięć Jadwigi czcił głęboko; obrączkę jćj 
ślubną nosił przez ei^e życie, a przed samym zgonem, 
jako dar n^drnźszy, ofiarował j% Zbigniewowi Oleśni- 
ckiemu. 

Za jego panowania, arcybiskupom gniesinieńskim ty- 
tuł prymasów został przez papieża nadany. 

Monarcha ten umarł w Gródkn, niedaleko Liwowa, 
dnia 31 maja 1434 roku, z przeziębienia, gdy późno w no- 
cy słuchał śpiewu słowika, który namiętnie lubił.— Zył 
lat 86,— panował lat 48,— pochowany zastał w kościele 
katedralnjiii w Krakowie. 
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ił^starszy syn Władysława Ja^ełły i Zofii 
("księżniczki kijowskiej, urodził się wKra- 
^kowie dnia 4 listopada 1424 roka.— Wiel- 
ka była radość w Polsce, kiedy się ten 
książę królowi Jagielle narodził; ponie- 
waż dziecię to stawało się pewną rękojmią dla narodu, 
ii w przyszłości węzeł łączący Litwę z Koroną, silniej 
sięjeszcze skrzepi. 

Władysław w chwili zgonu ojca swego, liczył do- 
pi ero dziesiąty rok iycia, i głównie za staraniem kardy- 
nała Zbigniewa Oleśnickiego -otrzymał tron polski i ko- 
ronował się w Krakowie dnia 25 lipca 1434 roku. Pod- 
czas małoletuości Władysława rządziła państwem matka 
jego Zofia i kilku senatorów, którzy zarazem i opiekę 
nad nim sprawowali.— W roku 1438 skończył lat piętna- 
ście i uznany przez Stany za pełnolelniego, na sejmie 
w Piotrkowie wykonał przysięgę i sam objął ster rządu. 
Zaburzenia w Utwie, wywołane zabiegami Swidry- 
gielły o przywłaszczenie sobie władzy, którego cesarz 
Zygmunt 1 Krzyżacy jawnie wspierali, po przegranej 
bitwie przeK związkowycli wr.l435 pod Wlłkomierzem, 
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uśmierzone zostały; to skłoniło nareszcie Zakon krzy- 
żacki do zawarcia pokoju w Brześcia Kujawskim. Swl- 
drygiełło zaś szukać musiał sclironienia w ziemi sie- 
dmiogrodzkiej. 

\f7adysław w krótldm przeciąga czasu ustalił po- 
rządek w kraju, z księstw oświęcimskiego i Zatorskie- 
go, tudzież od wojewody wołoskiego i Iiospodara Mul- 
tan Iiołdy wierności odebrał.— Nieco później kardynał 
Oleśnicki kupił księstwo siewierskie i przyłączył je 
do biskupstwa krakowskiego. 

Kiedy Turcy zaborami sweml coraz bardziej zagra- 
żać poczęli państwom chrześcijańskim w Europie, Wę- 
grzy obawiając się pizewagl ich oręża, po śmierci swe- 
go króla Alberta, usilnie zapraszali na tron naszego 
Władysława. Pełen rycerskiego ducha młody monarcha, 
uniesiony współczuciem dla Węgrowi dobro chrześcijań- 
stwa przedewszystklem mający na względzie, przyjął 
ofiarowaną sobie koronę, a powierzywszy zarząd Litwy 
bratu młodszemu Kazimierzowi, z żalem Polaków poje- 
chał do Węgier i koronował się w BiiJymgrodzie d. 17 
lipcal440r. Dla uratowania Konstantynopola, któryTarcy 
bardzo dociskali, rozpoczął zaraz z niewiernymi wojnę, 
pokonał ich, i w Szegedynie zawarł korzystny pokój 
na lat dziesięć. Świetna ta wyprawa, Władysława i wo- 
dza węgierskiego Hnnjada okryła nieśmiertelną chwdą. 
Przed upływem jednak oznaczonego czasu, za namową 
lurdynała Juliana Cezarini legata papieskiego i Jana 
Peleologa cesarza bizantyńskiego, samowolnie zerwd 
tenże pokój i bezzwłocznie wkroczył do Bułgaryi. 
Dnia 11 listopada 1444 roku, wojska chrześcijańskie spo- 
tkały się pod Warną nad morzem Czarnem z ogromne- 
mi sUami Turków i Tatarów, i pierwsze ich napady 
dzielnie odparły. Król, Hunjad i cde wojsko walecznie 
się potykając,jaż przechylali szalę zwyeięztwa na swo- 
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j$ stronę, już liczne tłamj Muzułmanów pierzchać za- 
ez^y, i sam nawet sułtan Amurad zwątpiwszy o wygra- 
nej cofać się poczynał, gdy powstrzymali go Janczary, 
Jttórycli szyki nie były jeszcze pokonane. Najsilniej- 
sze natarcia złamać ich nie zdołały. Władysław prze- 
cież wdarł się w ich środek, własna ręką zabił baszę 
Ass^sldego; ale zewsząd obskoczony, od Hnnjada od- 
cięty, po bohatersldej obronie, z całym wyborem rycer- 
stwa polskiego poległ na placn boju,— i od miejsca zgo- 
nu przydomek Watneiciyka w historyl otrzymał. 

Hnnjad zaledwie z szczupłą liczbą Węgrów oca- 
lić się potrafił. Kardynał Cezarini zginął w przeprawie 
przez Dunaj; pod Warną zagin^a także część metryki 
koronnej, którą Władysław woził z sobą. — W chwili 
zgonu miał lat 20. —Panował w Polsce lat 10, w Wę- 
grzech lat 5. 

Władysław Warneńczyk, przy swej waleczności, 
byt szlachetnym, cierpliwym, a do tego wielce nabożnym 
i miłosiernym. Długo Polacy złowrogim wieściom z pod 
Warny o śmierci młodego swego króla wiary dawać nie 
chcieli, a gdy o smutnej prawdzie wątpić jnź było nie- 
podobna, stratę jego gorzko opłakiwali. 

W lat dziewięć po zgonie Władysława Warneńczy- 
ka, 1453 roku, Konstantynopol przez Turków został 
zdobyty.— Za jego panowania nastąpił w roku 1439, na 
soborze florenckim, pamiętny akt unii kościoła greckie- 
go z rzymsko-katolickim, do której pi^^ystąpiła i Ruś 
w osobie metropolity kijowskiego Izydora. 
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słodszy syn Władysława Jagiełły i Zofii księ- 
l^żniczki kijowskiej, urodził się dnia 29 listopada 
l^^ 1427 roku.— W roku 1440, za życia jeszcze brała 
swego Władysława Warneńczyka, ogłoszony był 
w Wilnie wielkim księciem litewskim.— Gdy po zgonie 
te^o- króla bohatera, unia z Litw^ chwiać się zaczęła, 
Kazimierz jedynie za potężnym wpływem kardynała 
Zbigniewa Oleśnickiego, pojmig^cego cał% ważność zje- 
dnoczenia się jej z Polskie, obrany został królem pol- 
skim na sejmie w Sieradzu dnia 24 kwietnia 1445 roku. 
Kazimierz jednak przywiązany bardziej do Litwy i po- 
wstrzymywany przez panów litewskich, lękających się 
utraty tytułów dziedzicznych, których w Polsce nie było, 
Izwierzchniciwanad szlachta, która przez ustawę horo- 
delską w prawach i przywilejach z szlachti^ polska zo- 
stała porównana długo oci^ał się z przyjęciem korony, 
tćm bardzićj że miał jt^ sobie uflarowauj^ pod warunkiem 
przyłączenia do Polski Wołynia i Podola, o co Litwini 
od czasów Kazimierza Wielkiego ciągłe z Polsk% wie- 
dli spory. Ale gdy Polacy zniecierpliwieni dwnietniem 
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przesdo bezkrólewiem, zamiei-zyll już wynieść na tron 
Bolesława księcia mazowieckiego, Kazimierz nareszcie 
przybyt do Krakowa, odbył tam koronacy^ dnia 25 czer- 
wca 1447 roku— i rozpoczął panowanie jedno z najdłuż- 
szych i najważniejszych dla Polski, przyłączeniem ziem 
pruskich do Korony szczególniej uświetnione. 

Kazimierz objąwszy tron polski, zatrzymał w swym 
ręku i rządy Litwy; z czego niezadowoleni tamtejsi pa- 
nowie, domagali się osobnego wielkiego księcia, jak to 
miało miejsce za Jagiełły i Warneńczyka. Król wszak- 
że powagą swą utrzymd ich w karbach posłuszeństwa. 
Zobopólne przytćm spory o Wołyń 1 Podole ile możno- 
ści łagodził, i nie przedsiębiorąc żadnych stanowczych 
a gwałtownych kroków, umiarkowaniem swóm głównie 
utrzymał w potączenin oba narody. 

iSzlachta i mieszczanie dawnego Pomorza gdańskie- 
go (Pmssacy), oburzeni zdzierstwem i coraz większe- 
mi gwałtami Krzyżaków, po wielu zatargach i bezsku- 
tecznych skargach, zbrojnie przeciwko nim powstali; 
zburzyli niektóre ich zamki, i w roku 1454 dobrowolnie 
poddali się w Krakowie królowi polskiemu. Stany pru- 
skie złożyły przysięgę wierności Kazimierzowi w To- 
ranlu, Elblągu i Gdańsku, który też w ich obronie oso- 
biście stanął na czele wojska polskiego, gdyż Łltwa nie- 
chętna żadnej pomocy nie udzieliła. Wszczęta z tego 
powodu wojna z Krzyżakami, wspieranymi przez całe 
prawie Niemcy, dągn^a się przez lat 13, chociaż Stany 
praskie i szlachta polska wielkie na jej poparcie czyniły 
ofiary; była przytem nader uporczywą, z wlelklóm zni- 
szczeniem krain pruskich i polskich prowadzoną, i do- 
piero pamiętnym traktatem w Toruniu, w dniu 19 paź- 
dziernika 1466 roku zawartym, ukończoną została. Mo- 
cą tego traktata, Prussy Zachodnie z miastem Gdańskiem, 
.tudzież Warmią, ktńre na województwa: pomorskiej 
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chełmińskie i malborsliie podzielone zostdy, olrzymała 
Polska, reszta ziem praskich, czyli tak zwane Prnssy 
Wschodnie, pozostały przy Zakonie krzyżackim, z obo- 
wiązkiem hołdowania królom polskim.— Poczem Kazi- 
mierz z wielką szczodrobliwością poudzielat mieszkań- 
com ziem przyłączonych różue prawa i przywileje. 

Odzyskanie Pomorza gdańskiego, a przez to otwo- 
rzenie swobodnej żeglagi na Wiśle do samego morza 
Bałtyckiego, w krótkim czasie wywarło wielki wpływ 
na podniesienie się rolnictwa i w ogóle na zamożność ca- 
łego państwa. Nietylkojnż panowie, ale i szlachta zaczę- 
ta ubierać się wspaniale; dostatki i wygody, nawet wło- 
ścian stały się udziałem. Ludność też szybko się pomno- 
żyła, a przemysł i handel znakomicie wzrosły. Szkoły 
się krzewiły. Akademia krakowska zasłynęła w Euro- 
pie i przygotowywiJa krajowi liczny poczet obywateli, 
którzy zarówno rozległą nauką jak i wielkiemi zasłu- 
gami w senacie, kościele i dyplomacyi się odznaczyli. 
Sztnka drukarska, niedawno w Niemczech wynaleziona, 
wkrótce 1 do Polski się przeniosła.— W r. 1465 wKra- 
kowie wyszła najpierwsza książka w języku słowiań- 
skim drukowana. 

Szlachta (stan rycerski) na sejmikach zgromadzona, 
wybierała posłów na sejm i dawała im pełnomocnictwa. 
Sejmy te za panowania Kazimierza były bardzo częste, 
najwięcej zbierały się w Piotrkowie; stanowiono na nich 
różne prawa i uchwały.— Odtąd sejm złożony był z kró- 
la i dwóch izb: senatorskićj i poselskiej. W pierwszćj 
zasiadali senatorowie, biskupi, wojewodowie, kasztela- 
ni i inni dostojnicy; w drugiej posłowie ziem i powiatów, 
oraz reprezentanci wielu miast. Izba poselska w obra- 
dach coraz większój przewagi nabywiJa. 

W roku 1453 Kazimierz powiększył swoje posia- 
dłości zakupieniem na Szląskn księstwa Oświecimskle- 
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go, a w r. 1462 objęciem księstw rawskiego i betzkiego 
po wygasłych książętach Płockich. Ale z dragićj stro- 
ny, straciła Polska dwa ważne porty nad morzeni Czar- 
nćm: Kllią i Białogród, które Turcy, obaliwszy cesar- 
stwo greckie, zajęli i handel polski na tćm' morzu zni- 
szczyli.— ITzuchwaleni przez .to Tatarzy ośmielili się 
wpaść na Roś i Podole; lecz okropnie zbici pod Trem- 
bowlą, na stepy odpędzeni zostali. 

Król Kazimierz umiał świetnie utrzymać dostojność 
swego narodu. Wszyscy monarchowie poważali go i sta- 
rali się o jego przyjaźń, a książę Zatorski, władcy Mnl- 
tan i Wołoszczyzny hołdy ma swe składali. Kazimierz 
mi»t sześciu synów 1 wszystkim najtroskllwsze dat wy- 
chowanie; za nauczyciela i przewodnika wybrał im Ja- 
na Długosza kanonika krakowskiego i sławnego dziejo- 
pisarza polskiego. Najstarszemu z nich, Władysławowi, 
■ ofiarowali koronę Czesi; młodszych synów: Jana Ol- 
brachta i Kazimierza powoływali na tron Węgrzy. (Kró- 
lewicz Kazimierz umarł w kwiecie wieku, zajaśniał je- 
dnak życiem tak śwlątobliwćm, iż w 40 lat po zgonie, 
w roku 1482 nastąpionym, przez papieża Klemensa VII. 
w poczet świętych policzony i za patrona Litwy uznany 
został.)— Z innych synów królewskich, Alexander i Zy- 
gmunt kolejnie po bracie starszym Janie Olbrachcie pa- 
nowali w Polsce, a niymłodszy Fryderyk był kardyna- 
łem 1 arcybiskupem gnieźnieńskim. 

Kazimierz ly. umarł w Grodnie na Litwie dnia 7 
czerwca 1492r.— Żył lat 65,- panował (rachując od czasu 
obrania go królem) lat 47,— pochowany został w katedrze 
krakowskiej. 

Król ten światły i wyrozumiały, pod wielu względa- 
mi z charakteru do ojca swego, Władysława Jagiełły, 
byt podobny.— W ostatnim roku jego panowania, Ame- 
J7ks przez Krzystof^ Kolumba odkrytą została. 

10 
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a Kazimierza Jagiellończyka i El? 
rki cesarza Alberta II., orodzU śę 
rie dola 27 grudnia 1459 roku. 
cia ojca dał już dowody nlepa8|K>> 
itwa w bitwie z iTataraini poid Ko- 
pystreynem; dzielnie się tez dobijał o tron węgieraki, 
IV roku 1490, ze starszym bratem swoim Władysławem 
królem czeskim.— Zbytnia wszakże dumą odstręczał od 
siebie serca Polaków, i dla tego po śmierci ojca, jedynie 
za staraniem matki swej i brata kardynała obrany zostd 
królem polskim, na sejmie w Piotrkowie dnia 27 sier- 
pnia 1492 roka,— i wKrakowie dnia 23 września t. r. był 
koroiiowany. Po wstąpieniu na tron, rządy Litwy od- 
dał młodszemu bratu Alexandrowi, brata Zygmunta osa- 
dził na księstwie głogowskiem w jSzlą^o i z Włady- 
sławem się pojednał. 

Jan Olbracht idąc za radami mistrza, a następnie ulo- 
kieAca swojego Filipa Boonacorsi, uczonego włocha zo- 
wł^cego się Kallimacheni, zapragnął w IM<rfdawil utwo- 
rzyć oddsiefaie państwo dla brała swego Sygmaat*. 
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W tym celu, w roko 1497, wkroczył na Wołoszczyznę 
w 80,000 pospolitego roszenia. Wyprawa ta miała nig- 
smntniejszy koniec; albowiem gdy po bezskutecznem 
oblęieniu Soczawy i zawarciu rozejmn ze Stefanem ho- 
spodarem wołoskini,w<Qskopolskiecl|gnęło z powrotem 
do krajn, mściwy Stefan podburzywszy Turków, zdra- 
dliwie napadł na nie W lasach Bnkowliisklch, gdzie przy- 
walone podciętemi drzewami i raione strzałami zasadzo- 
nych Tatarów i Wołochów, poniosła zupełna klęskę.— 
Wołochy z Tarkami i Tatarami wpadli następnie do Pol- 
ski i aż pod liwow kraj spustoszyli, a wznawiiyfc swe 
najazdy aprowadzili mnóstwo ludzi do niewolił 

Za jego panowania, w roku 1294, ksi^two z»tot«klo 
zakupione, a w roku następnym, księstwo płockie po 
zgonie bezpotomnego Janusza księcia mazowieckiego, 
do Korony było wcielone. 

Nieszczęśliwa wojna Litwy z Moskwą, w roku 1500 
przymierzem na lat sześć zawarłem, ukończoną została, 
ze stratą Brańska, Czernlechowa i innych miast. 

Jan Olbracht gotując się do wojny z Krzyżakami, 
wyłamującymi się z pod hołdu winnego Polsce, przybył 
z wojskiem do Torunia, i tam tknięty appoplexią dnia 17 
cserwca 1501 roku, nagle życie zakończył. Był bezżen- 
nyni.— Żył lat 42,— panował lat 9,— pochowany w koście- 
le katedralnym w Krakowie. 

Król Olbracht uczony, hojny i waleczny, nie miał 
jednak szczęścia i w życiu swem same zawody spotykał, 
to sprawiło ii w końca oddał się grom i zabawom. Za 
niego, szlachta przywłaszczała sobie coraz więcqj wła- 
dzy i znaczenia; obawiała się ona króla, iżby słuchając 
Kallimacha, wskaziyącego mu środki podźwignięcia wła- 
dzy monarchicznej w Polsce, nie poniżył ją i swobód jój 
nie ograniczył. 
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27. 
Ą AŁBKiNDER JAGBSLLOlłCZTK. f 



n Kazimierza Jagiellończyka iEl- 
rki cesarza Alberta II., urodził się 
fie dnia 5 października 1461 roku.— 
zarząd Litwy w r. 1492, dla utrzy- 
innków przyjaznych z carem Iwa- 
nem Uazylewiczem, ożenił się z córką jego 
Helenąj pomimo to wkrótce z teściem przyszło do ró- 
żnych sporów, a następnie i do niepomyślnej wojny. Stra- 
ty w tej wojnie poniesione, skłoniły Litwę do ściślej- 
szego ponowienia w Krakowie i Mielnika dawnych zwią- 
zków z Polską. . 

Po zgon ie brata, Jana Olbrachta, Alexander obrany 
został królem polskim na sejmie w Piotrkowie dnia 19 
sierpnia 1501 roku.— Najmłodszy brat, kardynd Fryde- 
ryk, koronował go w Krakowie dnia 12 grudnia t. r.; 
wówczas także na sejmie koronacyjnym postanowiono, 
źe odtąd król polski będzie zarazem wielkim księciem 
litewskim. 

Krótkie panowanie Alesandra nie było dla kraju ko- 
rzystne. Hordy tatarskie, podburzone przez wojewodę 
multańskiego, wtargn^y do Polski i posnn^y swe za- 
gony ai pod Sandomierz. W parę lat potem Tatarzy po- 
nowili swój napad na Litwę ogromną siłą, zburzyli Alińsk, 
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Witebsk, Połock i inne miasta, sanienia Wilna zagrażać 
poczęli, zabierając zwyczajem swoim mnogi lud do nie- 
woli.— Król nidLazał pospolite mszenie, a sam złożony 
ciężką chorobą, oddał dowództwo nad wojskiem Michało- 
wi Gliióskiema hetmanowi litewskiemu, znanemu z mę- 
ztwa i nadzwyczajnej dumy. Qlióski doścignął Tatarów 
pod Kłeckiem, poraził ich na głowę i jeńców przez nich 
pojmanych odebrał. Ody wieść o tern zwycięztwie nad- 
biegła do Wilna, Alexander był już prawie konlgący, 
wzniósł tylko ręce ku niebn, jakby na podziękowanie 
Bogn, i wkrótce ducha oddał d. 19 sierpnia 1506 r. 

Łotrostwa i rozboje, jakie za niego szerzyły się po 
kraju, przez wymiar kar surowych, uśmierzone zostały* 
Panowanie Alexandra pamiętne jest także zebraniem ró- 
żnych dawniejszych ustaw i statutów w jedną księgę 
praw przez Jana Łaskiego kanclerza, i ogłoszenie ich 
drukiem w Krakowie wroku 1906. Sejm radomski zbio- 
rowi Łaskiego nadał moc obowiązującą w Koronie, ogła- 
szając również za prawo kardynalne nową zasadę, że 
bez wspólnego porozumienia się króla, wielkoradców 
i posłów, żadna uchwała stanąć nie może. 

Monarcha ten był małomównym, lubił bardzo muzy- 
kę, opiekował się naukami, a jak wszyscy Jagiellono- 
wie hojnym był aż do rozrzutności, tak dalece, że gdy 
rozdał i zadłużył prawie wszystkie dobra narodowe, 
sejm władzę jego w tej mierze ograniczyć musiał. 

Był bezdzietnym, żył Itit 46, panował lat d. Zwło- 
ki jego spoczywigą w kościele katedralnym w Wilnie. 
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i%ty syn Kazimierza Jagiellończylca i Elżbiety, 
^córlu cesarza Alberta II., arodził się w Kozie- 
uieach dnia 1 stycznia 1467 rokn.— Przeznaczony 
w roku 1499 na księcia głogowskiego i ną/ie^ 
Szl^ska, Zygmnnt I. zawczasu dał się poznać ze sprawie- 
dliwości i roztropności swojój; dla tego król Alexander 
kratko przed śmiercii^ swoją, , wezwał go żeby zwa- 
śnione umysły w Litwie pojednał, a po zgonie tego mo- 
narchy, jednomyślnie na sejmie piotrkowskim d. 8 gru- 
dnia 1506 roku, królem polskim 1 wielkim księciem li- 
tewskim obwołany został.— W dniu 25 stycznia 1507 r. . 
koronowany był w Krakowie, 1 zaraz na sejmie korona- 
cyjnym przedsięwziął skuteczne środki dla uspokojenia 
państwa 1 poratowania nadwątlonego za poprzednika 
skarbu. 

Na tronie, Zygmunt I. rozwinął wszystkie cnoty 
zdobiące monarchę: był mężnym, szlachetnym, wyrozu- 
miałym; błyszczał prawdziwym majestatem między mo- 
narchami, nieraz był ich pośrednikiem i zdumiewał swo- 
ją bezstronnością. Mógłby liył całe Prussy do Polski 
przyłączyć, mógł zawładnąć koronami Czech i Węgier 
z prawa dziedzictwa po matce, mógł nawet posiąść tron 
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BKwedifci, który rań ofinrowywROo; nie a<!xynił jednak 
tego, ponieważ pragn%t wyl^cmie poświęcić' się dla do- 
hra własnego krają. Za niego też Polska doszła do naj- 
wyisiego .stopnia potęgi 1 sławy — 1 zaczną rachować 
ua)pięknieJ8z% swojego życia epokę, tak zwane złtte eta- 
ly lygDwttwłkie. 

Monarcha ten przy całćm swem zamiłowania pokoju 
i Bgody, pokilkakroć jednak wojnę prowadzić mnsiał. 
Pociotki zaraz panowania jego zawichrzył na Litwie 
Michał Gliński, który jnż za króla A1exandra miał wiel- 
ką przewagę, a po odnieslonein świeżo zwyclęztwle nad 
Tatarami pod Kłeckiem, wzrósłszy w większą jeszcze 
damę, obarzył na siebie panów litewskich i w Janie Za- 
brzezUskim, wojewodzie trockim, znalazł największe- 
go swego przeciwnika. ' Gliński nnleslony ku niemu 
zemstą, ntgechał go wdomu własnym w Grodnie i wśród 
białego dnia zabił, a nlespodzlewając się uzyskać prze- 
baczenia króla za tę zbrodnię, wyniósł się z rodzin^ 
i stronnikami swymi do Moskwy, 1 tam skłonił cara Ba- 
zylego do zerwania pokoju z Polską; w zapalczywoścl 
swój sam nawet stan^ na czele wojsk nieprzyjacielskich 
1 obiegi Mińsk. Zygmunt I. pospieszył z wojskiem pol- 
skiem na obronę Litwy; — powstała ztąd wojna zacięta 
1 bardzo długa, trwała bowiem z różnemi przemami od 
roku 1907 do roku 1926; W ciągu niej, Gliński odparty 
od Mińska, ułatwił zdobycie Smoleńska, a Konstanty 
książę Ostrogski podwakroć odniósł wielkie zwycię- 
stwa pod Orszą i posuni^ się pod samą Moskwę.— Wkoń- 
eu pokój zawarty został, lecz Smoleńska uważanego 
wówczas za klucz do wejścia w kraje litewskie, nie od- 
zyskano.— Gliński, sprawca powyższój wojny, za zdng- 
eę krąjn i wygnańca ogłoszony został, 

Jeszcze wojna ta nie była ukończoną, gdy na połn- 
dniowych granicach kraju zawrzały nowe boję. Bogdan 
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wojewoda wołoski, obraiony na Zygmunta I. za odmó- 
wienie mu ręki swćj ńosliy, z Ilcznćm wojskiem wtar- 
gnąć do Polski, a Tatarzy niszczuce swe zagony po jćj 
ziemiach szerzyć znowu zaczęli; lecz pierwszy, pomimo 
sił przemagających, przez hetmana Mikołaja Kamienie- 
ckiego w roku 1509 nad Dniestrem pobity, zahołdowni- 
ka Polski nanowo nznać się i zrządzone szkody wyna- 
grodzić masiat; a ostatni zbici na głowę pod Wiśniow- 
cem przez Stanisława Łanckorońsklego i Konstantego 
Ostrogskiego, z kr^jn wypędzeni zostali. 

Dla powstrzymania Tatarów od ciągłych prawie na- 
padów, urz%dził król lekk^ jazdę z ludo ruskiego 1 pol- 
skiego osiadłego nad Dnieprem, któr% nazwał Kozaka- 
kami (kozak w narzeczu tatarskiem oznacza lekki )e- 
źdzlec), a przezorna kierując się polityką, zawarł przy- 
mierze z Solimanem IL sułtanem tureckim. Wkrótce 
Podole, Ukraina i Ruś Czerwona, nieustannemi dotąd 
najazdami tatarskieml pustoszone, uczuły dobroczyn- 
ny wpływ tego pokoju; zacz^y się szybko zaludniać, 
zamkami ubezpieczać, a nawet, wskutku zapewnionćj 
tćm przymierzem swobodnćj żeglugi na morza Czamóm, 
wzrastać w dostatki. 

Zanosiło się takie na długą wojnę z Krzyżakami, 
którzy z namowy cesarza IHasiymiliana 1., zazdroszczą- 
cego potęgi domowi Jagiellonów, jako posiadającemu już 
Węgry, Czechy, Polskę i Litwę, wzbraniali się złożyć 
powinny hołd Zygmuntowi I.; ale reforma relig^naMar- 
cina Ijotra, w owym czasie szerząca się po Niemczech, 
ogarnia rychło Gdańsk i całe prawie Prussy,' i zupeł- 
nie zmieniła stan rzeczy w tćj prowincyi. Sam wielki 
mistrz Albert Brandeburski , siostrzeniec Zygmunta, 
zrzucił habit zakonny i pojął żonę; kawalerowie krzy- 
żaccy poszli za jego przykładem— i tym sposobem roz- 
wiązd się cały Zakon, który przez trzysta lat występu- 
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j%e jako wróg Polski, . najsmatniejsz% w jćj dziejach zo- 
stawił po sobie pamięiS. Zygmunt I. posiadłości Zakonu 
zamienił w księstwo praskie podległe Polsce; dziedzi- 
cznym księciem Pms wscliodnlch, czyli właściwych, mia- 
nował siostrzeńca swego Alberta, który uroczysty hotA 
Zygmuntowi złożył w Krakowie w roku 1S2S i inwe- 
styturę na tę lenność otrzymał.— Odt^d Pomorze Gdań- 
skie, czyli Pmssy zachodnie, zacz^y się zwać Pmssa- 
mi królewskiemi, a Prnssy właściwe— Prnssami ksl%łę- 
cemL 

Gdy knowania cesarza Masymiliana przeciwko Ja- 
giellonom ule odniosły skutku, cesarz ten postanowił 
związać się przymierzem z Polska, a korony węgierska 
i czeska przez małżeństwo wprowadzić w dom austry- 
acki. Na ten koniec zaprosił w roku 1S13 do Wiednia, 
dla wspólnego odbywania obrad, Zygmunta I. i starszego 
jego brata Władysława, króla węgierskiego i czeskiego. 
Stańko wprawdzie na tym zjeździe przymierze między 
wspomnionymi monarchami, ale kiedy Polska żadnój z nie- 
go nie odniosła korzyści, cesarz w zupełności cel swój 
osifgn^, poślubiając wnuka swego Ferdynanda z Annt, 
córk% Władysława. Zamiary jego rychło się nawet speł- 
niły; bo młody Ludwik, syn Władysława, objąwszy tron 
węgierski po śmierci ojca, zgin^ w r. 1526 pod Moha- 
czem, w bitwie przeciwko Turkom, i nie zostawił po 
sobie potomstwa. 

Długie lata pokoju, staraniem Zygmnntal. utrzymy- 
wanego, sprzyjały krzewieniu się nauk w Polsce. 2a 
monarchy tego, Kraków słynął nletylko z mnogości Wspa- 
niałych kościołów, okazałych gmachów, z zamożności 
swych mieszkańców i ich przemysłu, ale był zarazem 
siedliskiem nauk, 1 z tój stolicy oświata coraz bardzlój 
rozszerzała się po całym kraju. Król ten, obok innych 
sdet, posiadał takie rzadki dar paznawaaia ludzi 1 do- 
li 
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blerania do iswćj radjr męiów słynnych z cnót i rOEnmn. 
Wielu też znakomitych Indzinśwtetniiiło jego panowanie, 
między innymi i sławny astronom Mllu^ig Kopernik.— 
Coraz więcej zacz^o wychodzić dzieł biegle pisanycli, 
rozmaltćj treści: teologicznych prawnych i t.d. Dzieła 
te pisane były po n^większćj części w języka łaciń- 
skim; lecz w Krakowie Hieronim Wietor drukowi^ i 
polskie ksii^żki. 

Po znpełnćm wygaśnienia ksi^ift mazowieckich na 
rodzonych dwóch braciach: Janosza i Stanisławie, sy- 
nach Konrada, którzy nagle w sile wieka życie zakoń- 
czyli, Mazowsze w r. 1530 przyłączone zostało do Ko- 
rony, a dochody z niego przeznaczono Bonie, powtórnćj 
źonieZygmnnła. Włoszka la piękna, lecz chytra 1 chciwa 
bogactw niewiasta, zatmła ostatnie lata panowania nar 
chylonego już ku starości męża. Kłóciła ona między sob4 
panów, niegodnych często protegowała; z tego powoda 
intrygi i przedąjność jśj miały nawet bolesne dla kraju 
następstwa, co w wojnie z Wołochami szczególnie zgu- 
bnem się okazało. Albowiem gdy pomimo doznanej wiel- 
kiej klęski od Jana Tarnowskiego, dnia 22 sierpnia 1530 
roku pod Obertynem, gdzie 4,000 Polaków zwyciężyło 
22,000 Wołochów i z Pokucia ich wygnało, ci ostatni nie 
przestawali najeżdżać Polski, Zygmunt I zwołał w r. 
1537 przeciwko nim pospolite-ruszenie. Zebrało się rze- 
czywiście pod Łiwowem około 150,000 zbrojnej szlach- 
ty; lecz zamiast iść dalej na Wołoszczyznę! gramie nie- 
przyjaciela, zaczęła szlachta rozwodzić skargi w obozie 
to na panów, to na Bonę, to na samego króla. Dobry 
Zygmunt łagodził j«, przekładał, na rabunki Wołochów 
wskazywał; gdy jednak rozj%trzonych umysłów uspo- 
koić nie mógł, rozkazał wszystkim rozejść się do domów. 
Taki był koniec tej rozgłośnój wyprawy, która przez 
urąganie woji^ kokui( nazwana zpstala. — Od tego eam 
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MoUany i WołoszczyznansuwBĆsięzaczęlyz pod zwierz- 
chnictwa Polski 1 stały się hołdi^iiceiiii Tarcyi. 

Za Zygmunta 1. uchwalono na sejmach wiele ustaw 
użytecznych dla krąjn. Litwa w 1529 r. otrzymała zbiór 
praw cywilnych 1 karnych pod nazw% Stotltl Litewskiego. 
Podobnego zbioru życzyła sobie Polska, pragn^ go i 
król, bo nawet z polecenia jego przygotowano zbiór praw 
na sejm piotrkowski, ale Kmita 1 Zborowscy, za podu- 
szczeniem królowćj Bony, zakłucili obrady sejmowe 
i wielkie dzieło prawodawcze nie przyszło do skutku. 

Strapiony tem wszysikićm sędziwy monarcha, wkrót- 
ce z powszechnym żalem narodu, zakończył chwalebny 
swój żywot w Krakowie d. 1 kwietnia 1548 r. — Żył lat 
81,— panował lat 42, pochowany został w katedrze kra- 
kowskiej. 

Zygmunt I. siły był nadzwyczajnej: bez trudu ta- 
mti podkowy 1 targał powrozy. 
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iiinta I. Starego i Bonj' Sforzia księ- 
edyolańsldej, urodził siew Krako- 
sierpnla 1520 roku. Zniewieściale 
ly przez matkę, ukształcU się sam 
iicliajq,c rad nank^ i doświadczeniem 
znamienitych mężów, a doznane na tronie 
przeciwności ustaliły piękny jego charakter* —Polacy 
przywiązani do ojca i do dynastyi Jagiellońskiej, w dzie- 
siątym roku obrali go następcą tronu, i nie praktyko- 
wanym zwyczajem, za życia jeszcze starego króla, uro- 
czyście koronowali w Krakowie dnia 20 lutego 1531 r. 

W roku 1944, gdy Zygmunt August doszedł 24 lat 
wieka, ojciec pomierzył mu zarząd Litwy. Wówczas 
to, po zgonie pierwszćj swej żony Elżbiety, córki cesa- 
rza Ferdynanda, August poślubił tajemnie w Wilnie 
Barbarę Radziwiłłównę, odznaczigącą się zarówno pię- 
knością, jak i dobrocią serca, młodą wdowę po Gasztol- 
dzie wojewodzie trockim. Przez co w niedługim cza- 
sie zgotował sobie wielkie zmartwienie, a kraj wysta- 
wił na nlespokojność. 
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Otrzymawszy wiadomość o śmierci Zygmunta I, w r. 
1548, sprowadził Barbarę na zamek wileński, przedsta- 
wił ją panom litewskim jako żonę swoj^ a następnie po- 
śpieszył do Krakowa, dla oddania ostatniej czci zwło- 
kom ojca i objęcia rządów państwa. Barbara za mężem 
wkrótce przybyła także do stolicy, ale bardzo ozięble 
przez matkę Zygmunta Angusta przjjętą została; w skn- 
tka też zabiegów oburzonej na syna Bony, zaraz na sej- 
mie piotrkowskim powstała straszna wrzawa o t« mał- 
żeństwo pomiędzy panami i szlachtą, domagającymi się 
od króla rozwodu z Barbarą, jako poślubioną bez woli 
ojca 1 narodu. Zygmunt przecież niezachwianą niczem 
stałością swoją, wszystkich zwyciężył, i Barbara koro- 
nowaną zosti^a w Krakowie dnia 13 listopada 1550 roku, 
a nawet Bona uznała ją za swą synowę. — Wszakże uko- 
chana małżonka Augusta niedługo cieszyła się tronem, 
gdyż w sześć miesięcy po koronacyi, migąc dopiero lat 
27, nagle umarła.— Zgon jej przejął smutkiem kraj cały, 
a króla pogrążył w nieutulonym żalu i rozpaczy; zwło- 
ki jój odprowadził sam aż do Wilna, i w tamtejszym ko- 
ściele katedralnym pochował.— Odtąd Zygmunt August 
ciągle już nosił grubą żałobę, i tylko w zajęciu się spra- 
wami państwa szukał pociechy i roztargnienia strapio- 
nym swym myślom. 

Po śmierci królowój Barbary, Bona straciwszy cał- 
kiem nadzieję przewodzenia nad synem, wyjechała do 
Włoch i zabroła z sobą ogromne skarby zgrooudzone 
w Polsce. Część uwięzionych skarbów pożyczyła nastę- 
pnie Filipowi królowi hiszpańskiemu.— Dług ten, czę- 
sto w hisłoryi naszćj wspominany pod nazwą hud mapoD- 
taJlUel^ nigdy już odzyskanym nie został. 

Zygmunt August był najzacniejszym królem, kochał 
swój naród i całe życie pracował dla jego szczęścia i przy- 
szłości. Za jego panowania Polska potężna, wgrani- 
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cacb swych obszerna i przez sąsiadów poważana, bło- 
gich owoców pokoju używała. Monarcha ten, sam wiel- 
ce oświecony, tron swój otaczał Indżmi nczonymi, wspie- 
rał icli, uposażał szl^oły, anlwersylet w Królewcu zało- 
żył, wieUcim Iiosztem zebrał liczny księgozbiór, — lu- 
bił język polski; to też literatura ojczysta za niego ol- 
bi*zyniio zakwitła i wzrosła, n panowanie Augusta zy- 
skało także nazwę wieku złotego dla nauk. 

Z wielka gorliwością zaj^ sterownie poprawą rzą- 
du: wszyscy nieprawnie trzymający starostwa i urzędy, 
złożyć je musieli; przywileje miast i osób zostały spraw- 
dzone; ustanowiono sąd najwyższy dla załatwienia spr&w 
zaległych; wyznaczono część dochodów z dóbr królew- 
skich i szlacheckich na utrzymanie stałego wojska,— 
nawet mała flotylla wojenna polska, staraniem Zygmunta 
na morzu Ballycklem utworzoną została. 

Za Augusta spory religijne najwięcej umysły w kra- 
ju zajmowały. Nauki Lutra i Kalwina silniej jak za po- 
przednika, wciskały się do Polski i wielkiem groziły 
zawicfarzeniem; król przecież mądrem umiarkowaniem 
naród nasz w jedności z kościołem rzymsko-katolickim 
utrzymał, 1 gdy w innych państwach za religię prześla- 
dowano i strumienie krwi rozlewano, u nas tylko rozu- 
mny monarcha zostawił każdemu wolność sumienia, a 
' przez to uczynił kraj nasz głośnym w Europie ż tolle- 
rancyi religijnój. Za niego też Polska stała się siedli- 
skiem nauk i światła, a zarazem przytułkiem różnego 
wyznania ludzi, za wiarę ściganych po innych kriyach. 

Zakon kawalerów mieczowych panigący w Inflan- 
tach, z powodu reformacyi kościoła, chylił się już do 
upadku,— gdy wszczął zatargi z Zygmuntem Augustem, 
wskutku których Inflanty oddi^y się w opiekę naszemu 
królowi, aPolskaprzez to uwildałasięw długoletnią cię- 
żką wojnę z Rossyą i Szwecyą, w ciągu którój Połock 
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przez pierwszą zostat zdobyty. — Ostatecznie część In- 
flant z lewćj strony r. Uzwiny położona, do Polslci przy- 
łączoną została; resztę zaś tychże Inflant z prawćj stro- 
ny Dźwiny, zatrzymał prawem lennćm Gottard Kettler, 
ostatni wiellci mistrz Zakonu, i w r. 1563 hołd królowi 
dożył, pod imieniem księcia Knrlandyi i Semigalii. 

Przy końcu już panowania, Zygmunt August szczę- 
śliwie doprowadził do skntkn wiekopomne dzieło swo- 
je, owoc usiłowań i pracy życia całego, to jest ostateczne 
s^eduoczenie się obojga narodów. ITuia ta, po wielu tru- 
dnościach, stania nareszcie ua walnym sejmie w Lubli- 
nie w roku 1569.— Polska i Litwa zlały się wjednąinie- 
rozdzlelną Rzeczpospolitę, pod jednym królem, który 
od obu narodów, ale zawsze w Polsce miał być obiera- 
nym,— z wspólnym senatem i izbą poselską.— Za miejsce 
obrad dla obojga narodów naznaczoną została Warszawa 
jako pośrednio położona między Litwą i Polską. Podla- 
sie, Wołyń, Podole i Ukraina do Korony wcielono. In- 
flanty za należącedoobnnarodównznano. Województwa 
pruskie przystąpiły także do tej unii i ściśle połączyły 
się z Koroną, a Albert Fryderyk książę pruski, na pa- 
miętnym tym sejmie, królowi hołd powinny złożył. 

W trzy lata potem Zygmunt Augnst życie zakoń- 
czył d. 7 lipca 1572 r. w Knyszynie na Podlasiu, miyąc 
dopiero lat 52,— panował lat 24. Zwłoki jego pocho- 
wane zostały w kościele katedralnym w Krakowie. 

Przy schyłku życia smutne dni trawił zacny ten 
monarcha; samotny, schorowany, pozbawiony pociechy 
z żony i dziatek— Był on ostatnim potomkiem świetnej 
dynastyi Jagiellońskiej, która przez dwa blisko wieki 
uszczęśliwiała Polskę. Umierając nie naznaczył po so- 
bie następcy i narodowi zostawił wolny wybór króla. 
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30. 

muf s wMia 




Bi^żęAndegoweński (d'Anjon) syn Henryka II. 
^króla francuzkiego i Katarzyny de Medicis, aro- 
dził się w Fontainebleau d. 19 września 159ł r. 
Po śmierci bezpotomnego Zygmunta Augusta 
nastało w Polsce bezkrólewie, dwa lata blisko trwające; 
w czasie którego arcybiskup gnieźnieński, jako prymas 
państwa i głowa rządu podczas bezkrólewia, zwołał do 
Warszawy sejm nazwany konwokacjjiyD, na którym za 
wnioskiem Jana Zamojskiego postanowiono, że nietyl- 
senatorowie i posłowie, ale cały naród, t. j. wszystka 
szlachta, ma prawo obierania króla (elekcyi); opisano 
przytśm stosunki tronu z poddanymi pod nazwą paota 
taOTeita, i między innemincliwalono, że sejmy elekcyj- 
ne odbywać się będą na błoniach Woli pod Warszawą. 
Dnia 11 maja 1373 r. Henryk z pomiędzy wielu kan- 
dydatów ubiegających się o tron, obrany zastał królem 
polskim. Bardzo świetne poselstwo, złożone ze znako- 
mitych panów polskich i litewskich, wysłane do niego 
do Francyi, okazałością i przepychem zdnmiło Francu- 
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zów, a nank^ i znajomością wiela języków, obudziło icli 
szacunek. 

Henryk zaprzysiągł pacta conTenta w Paryżu, i zje- 
chawszy do Polski, odbyt koronacy^ w Krakowie d. 21 
lutego 1574 r. — Zaraz jednak na sejmie koronacyjnym 
zniechęcił ku sobie Polaków, przez zbyt łagodne osi^- 
dzenie Samuela Zborowskiego, należącego do stronni- 
ctwa przychylnego jego wyborowi, który powaśniwszy 
się z Janem Tęczyńskim, wyzwał go ua poj edy uek, a pra- 
gnącego ich pogodzić kasztelana Wapowskiego, śmier* 
teinie ranił na dziedzińca przed zamkiem królewskim; za 
co na wywołanie tylko z kraju skazany został. 

Zaledwie Henryk 5 miesięcy w Polsce i to na bie- 
siadach przepędził, doszła go wiadomość o zgonie brata, 
Karola IX. króla francnzkiego, którego jedynym był na- 
stępcą; nie czekając więc zezwolenia stanów Rzeczypo- 
spolitej, wyjechał tajemnie z kraju. Tęczyński dości- 
gnął go w Pilśnie na Szląsku, ale napróżno błagał i za- 
kllni^ żeby wrócił do Polski. —Po przybyciu do Francyi, 
Henryk koronowid się wmieście Rheims, w lutym 1975 r. 
Polacy dzień 12 maja t. r. oznaczyli mu do powrotu, lecz 
gdy pomimo przyrzeczenia do Polski nie przybył 1 pró- 
żne tylko zwłoki czynił, ogłosili bezkrólewie. 

Wczasie następnych elekcyj: 8te&na Batorego iZy- 
gmunta III., Henryk zanosił protestacye, 1 przez całe 
życie, przy Innych tytułach, królem polskim się miano- 
wał i zachował wiele przychylności dla Polaków. 

Panowanie jego we Francyi było zakłócane ciągłe- 
mi wojnami domowemi i religijnemi. W czasie oblegania 
Paryża, zamordowany został w zamku Saint Cloud przez 
fanatycznego mnicha Jakóba Clemont, d. 2 sierpnia 1389 
r. Żył lat 38,— pochowany został w grobach królów fran- 
cazklch w 8t. Denis. 

12 
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• StefMt Ae Soinlio, wojet^ody siedmio- 
fgrodskiegii, i Katarzyny Telegdy; arodistt 
^się w Węgrzech dnia 27 września 1533 r. 
Od młodości swśj Stefan ucierpiał nie- 
mało. Za poświęcenie się dla Ferdynanda 
króla węgierskiego, doznawszy samćj tylko niewdzię- 
czności, perzndł go i adał się na dwór Jana Zygmunta 
Zapoiy'a księcia siedmiogrodzkiego. Wysłany przezeń 
do cesarza. NaxymUiana II-go, poselstwo to przypłacił 
trzechletnia ciężka niewolą, i ten czas uiył na czytanie 
dziejopisów, szczególnte upodobał sobie pisma Juliusz* 
Cezara. Wypuszczony n^ wolność, wrócił do Siedmio- 
grodu, i po śmierci Jana Zygmunta, księciem siedmio- 
grodzkim w roku 1571 wybrany został. 

Po opuszczeniu kraju przez Henryka Walezego, 
krótko trwało bezkrólewie w Polsce; za poradą bowiem 
Zamojskiego, obraną została królową polską dnia 14 gru- 
dnia 1575 roku Anna Jagiellonka, niemłoda już, ale wid* 
ce pobożna i cnotliwa siostra Zygmunta Augusta, * za 
małżonka przeznaczono jej Stefana Batorego, mimo nsi- 
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Iow*ń {trzetiiwgego strogniatwa aii8lry>cki«|^, popi«r»- 
f^egB elekc7% cesarza MaxymiU»na II. Stefan prsfbyt 
mififiVi)ęefme do PoUki, zaprzysiągł pacia copvpiit^i 
dniem przed ślubem z Anni^ razem z ni% ukoronowaiiy 
z««M w Krakowie dnia i maja 1976 roku.— Po objęcia 
rządów pańatwa, jednał sobie pi'zycliylność prymami 
Uebaiiskiego i innycli przeciwników swej elekpyi, a 
boBtaj^cych się 1 niechc^cycli uznać go za króla (rdaÓT 
SZAŁWI, sit^ oręża przywiódł do posłuszeństwa. 

W pzasle wyprawy gdańskiej, par Iwan Groźpy sa- 
g«m%łeałe Inflanty. Stefan Batory dla swobodpiąjszego 
ui^fón się obrona kraju, nigwyższą władzę s%downicz%, 
dsłtd przez krótów piastowana, przelał na ustiMiowioae 
prEee siebie trybunały, i e4in eoergioznie wzi^ się do 
WMrgMizowaola wojska.— I7rzq^zU artyllery^, zaprowa- 
dził pułki piechoty, zacitgn%ł oddział Węgrów pod mę- 
żnym przywódcą Bekieszegi; lizaków uregulował, na- 
dal im prawo obierania sobie lietmanów, wyznaczył za- 
mek Treektymirow i zapewnił liozps inne przywileje. 
Tym sposobem zebrawszy zpalwmitę siły wojenne, po- 
ipi«egył u obronę Inflant. — Zdobył szturmem Połock, 
S«!»z€, Wielkije Łąki, Newel i wi^« innypli miast i 
zamków opanował; Zamojski zim^Wrttfori^ obiegł P^kówj 
akwłiijOstrogski uderzył na SmK^ęńfk,— |wą4 Groźny 
nie e{(ekiy%e dalszych post^>4|v oręża polsfci|9go, udał 
sls o pośrednictwo do papieża Gr^iegor^a ^III: jakoż 
pnysłany przez t«ga papieża jezuita Afitoni Posaeriu, 
zł>ęczny dyplomata, nakłoni^ /Stefana Batorego do zawar- 
cia pokcyu ua lat dziesięć. Fokćj leni, zwykfe g^^y^yii- 
ny Z*po)«kim, podpisany zostaj w JS^ii^erAwej horae d- 
Ifi styesai* 1S83 roku. Polska załrzym»tf> Połiacl^ Wie- 
lit i laftniy; re«zlę zaborów odst^^ą i^syj, 

Wprost z obozu wdał się 8t«&n UąU>ry d» Iłygi, 1 
łam Inflanty, dbgittwi wojnami en^ne, Iłu d^brn «i£r 
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szkańców urządził i równemi z Polska obdarzył swo- 
bodami. Inflanty po przyłączeniu do Rzeczypospolitej, 
podzielone zostały na trzy województwa: dorpatskle, 
wendeńskie i paruawskle. 

Król Stefan znamienitym był wojownikiem tak z do- 
świadczenia, jak i z głębokiej nauki. Sam uczony, uczo- 
nych wielce cenił. Uprzejmy i ludzki, w chwilach sta- 
nowczych żelaznej był woli i wytrwałości, i powagę 
tronu lepiej umiał utrzymać niż wszyscy jego poprze- 
dnicy i następcy. Pokochał szczerze nasz naród; dowo- 
dzą tego nie tylko czyny jego, ale i słowa które wyrzekł 
w roku 1386: „Polacy! moja sława jest waszą, a wasza 
moją."— Otaczał się ludźmi prawego charakleru i wiel- 
kiej mądrości, a nad wszystkich przeniósł Jana Zamoj- 
skiego: obsypał go dobrodziejstwy, mianował hetmanem, 
kanclerzem, synowicę swoją Gryzeldę dał mu za żonę; 
co większa, uczynił go swym doradcą i przyjacielem— 
i na wyborze tym bynajmniej się niezawiódł.— Nieubła- 
ganym znów był na nadużycia i zbrodnie, i przestępców 
bez względu na stan, karał surowo. Pamiętny dał tego 
przykład na Zborowskich, którzy zawistni Zamojskie- 
mu i zadufani w znaczenie swe i dostatki, licząc przy- 
tem na powolność króla, iż wpływem swym dopomogli 
mu do osiągnięcia korony, poważyli się knnć spiski, nai- 
grawać się z władzy i zakłncać spokojnośó publiczną. 

Światłych na przyszłość widoków tego monarchy, 
dowodzą między innemi: urządzenie stałego wojska ko- 
zackiego nad Dnieprem, jako przedmurza Polski od na- 
padu Turków i Tatarów,— i ustanowienie w Wilnie aka- 
demii, który to instytut powierzył zakonowi Jezuickie- 
mu, używającemu w owym czasie największej sławy ze 
swego oświecenia, tudzież gorliwości w rozkrzewiania 
religii katolickićj. Jezuitom też ufundował znakomite 
kollegia w Potockn i Rydze. Pomimo jednak gorliwości 
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ku wierze katolickiej, Stefan Batory nietylko róino- 
wlerców nie prześladował, ale w r. 1581 wolne wyznanie 
wiary wszystkim zapewnił. Pamiętneml s% jego wyrazy 
powiedziane do tych, którzy mu doradzali użyć przymu- 
su przeciwko odstępującym od kościoła: „Ja panikę nad 
ludem, a Bóg nad sumieniem." 

W chwili najważniejszej dla Rzeczypospolitej, gdy 
zamierzył przez ustanowienie tronu dziedzicznego, rzi^d 
jśj poprawić i skrzepić, i tworzył projekta wypędzenia 
Turków z Europy, umarł dzielny ten monarcha w Gro- 
dnie dnia 12 grudnia 1386 roku prawie nagle. Żył lat 54, 
panował zbyt krótko dla szczęścia i chwały naszego kra- 
ju, bo tylko niespełna lat jedenaście. Zwłoki jego po- 
chowane zostały w kościele katedralnym w Krakowie. 
Był bezdzietnym. 

Król Stefan należy do największych mężów nasze- 
go narodu i zgonem swym zamkn^ okres PohU kwitl^eij. 
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ZYfiMDHT III. (WAZA.)J 



Wazy kaięcia finlandzkiego, a na- 
óla szwedzkiego, i Katarzyny Ja- 
cńrki Zygmunta Igo Starego króla 
urodził 8i$ dnia 20 czerwca 1366 
:weeyi w zamku Grypsholm, gdzie 
ojciec jego, wówczas jeszcze książę finlandzki, uwię- 
zionym był przez okrutnego brata swego Eryka.— Zaena 
matka wychowała go w wierze rzymsko-katolickiej i ob- 
znigmiła z mow% i obyczajami polskiemi. 

Po zgoule Stefana Batorego, Zygmunt Ul. obrany 
został królem polskim d. 19 sierpnia 1987 r. za wpływem 
ciotki swej Anny, wdowy po Stefanie, a bardziej jeszcze 
za sprawą Jana Zamojskiego, który pomnąc jak Polska 
kwltn^a pod berłem Jagiellonów, postanowił potomka 
z tej poczciwej krwi osadzić na tronie, a lem samćm i 
Szwecyą połączyć przymierzem zRzecząpospolitą. Zbo- 
rowscy pałający zemstą ku Zamojskiemu, ze swój strony 
z orężem w ręku wiedli na tron Maxymlliana arcyksię- 
cia austryackiego. Zamojski jednak zniweczył ich za- 
miary; wojska arcyksięcia odparł z pod Krakowa, pobił 
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je pod Byczyna na Szląsku ł wziąwszy tam samego Ma- 
3tymillaiia do niewoli, poty trzymał uwięzlonegd w zam- 
ka knsnostawąkim, dopóki nie zrzekł się wszelkicli ro- 
szczeń do korony polskiej. 

Tym sposobem Zygmant III. umocni! się na tronie 
i w dniu 27 grudnia 1587 roku w Krakowie został koro- 
nowany. Zaraz wszakże w początkach swego panow»- 
nia zawiódł nadzieje Zamojskiego i zniechęcił ku sobie 
umysły Polaków, gdy wbrew życzeniu narodu, wchodził 
w coraz ściślejsze stosunki polityczne z nieinbianym do- 
mem anstryackim i bez zezwolenia stanów Rzeczypo- 
spolitój, wzi^ żonę z tegoż domu.— Rozeszła się nawet 
była pogłosbi, że chce odstąpió berło arcyksięciu Erne- 
stowi, a sam zamierza wrócić do Szwecyi,lz tego powo- 
du na sejmie inkwizycyjnym w Warszawie usprawiedli- 
wiać się musiał. 

Po otrzymaniu wiadomości o śmierci ojca, Zygmunt 
III. popłynął do Sztokholmu, odebrał przysięgę wierno- 
ści od wszystkich stanów i odbył koronacyą w IJpsali 
dnia 1 marca 1394 roku, a powierzywszy ster rządu stry- 
jowi swemu, Karolowi księciu Sudermanii, powrócił do 
PolskL— Lecz i w Szwecyi, zbytnią gorliwością o pray- 
wrócenie religii katolickiej, zraził rychło ku sobie na- 
ród do protestantyzmu przywiązany; % czego też nie 
omieszkał korzyslać przewrotnySuderman; dotąd intry- 
gował i podniecał nienawiść ludu przeciwko Zygmunto- 
wi, aż w końcu nsuuąt go całkiem od Ironu i sam królem 
szwedzkim w roku 1600 się ogłosił. 

Zygmunt III. usiłując odzyskać wydartą sobie koro- 
nę, wciągnął niepotrzebnie Polskę w wojny długie i 
uporczywe ze Szwecyą. — Teatrem pierwszej wojny 
szwedzkiej byłyinflanty i Estonia, przez Zygmunta Pol- 
sce odstąpiona, (od r. 1600—1609): tam Zamojski, Krzy- 
sztof Radziwiłł i Karol Chodkiewicz wriawiU się po- 
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święceniem swćm i dzielnością oręża. Pomimo jednalc 
wielkich zwycięztw przez tego ostatniego mianowicie 
hetmana pod Kircliholmem, a następnie pod Parna w% od- 
niesionych, dla bral&a dostatecznych sil zbrojnych Icorzy- 
ści z tej wojny Polska nie osiągnęła.— Na południowych 
znowu granicach Rzeczypospolitej, Zamojsld powróci- 
wszy z Inflant, własnym kosztem zebrał nieliczne woj- 
sko, gro&iił niem Tatarów i odparł groźne napady Micha- 
ła wojewody siedmiogrodzkiego, a Stanisław Żółkiew- 
ski ze swej strony uśmierzył wzburzonych Kozaków. 

Niezadowolenie z rz%dów Zygmunta III. wzmagało 
się coraz bardziój, i jedynie Zamojski powag% swój) 
utrzymywd spokojnośćwkngn; ale po jego śmierci, gdy 
Zygmunt, pomimo odradzania senatu i oporu posłów oże- 
nił się powtórnie z arcyksięźniczk% anstryackii, siostra 
pierwszej swej źeny, Mikołaj Zebrzydowski, wojewo- 
da krakowski, jawnie stanął na czele niechętnych i w r. 
1606 z pod Stężycy zaczął słać skargi przeciwko królo- 
wi na sejm do Warszawy. Zygmunt III. po wyczerpa- 
niu środków pojednawczych, odwołał z nad granic het- 
manów Chodkiewicza i Żółkiewskiego, wyszedł wraz 
z nimi przeciwko rokoszanom i zwyciężył ich pod 6u- 
zowem dnia 7 lipca 1607 roku. Poczem Zebrzydowski 
uroczyście przeprosił króla i uzyskał przebaczenie dla 
siebie i dla swych stronników. 

W tym samym prawie czasie powstały pamiętne 
wojny z Rossyą, których pierwszym poczi^lkiem była 
sprawa Dymitra Samozwańca, popierana przez Mniszcha, 
Wiśniowieckiego i innych panów polskich. Z wstrzą- 
śnień, jakie zb^d powstały w Moskwie, zamierzył Zy- 
gmunt korzystać. Zawarł zawieszenie broni ze Szwe- 
ey% i siły swe obrócił przeciwko Rossy!.— Gdy sam ob- 
legał Smoleńsk, a Żółkiewski po zwycięztwie pod Klu- 
szynem dnialO lipca 1610 roku, zaj^ Moskwę, naród tam 
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ogtosił carem swoimWtadjttawa, najstarszego syoa Zy- 
gmunta IIŁ, z warunkiem żeby przyji^l wiarę prawosła- 
WD^ 1 jednocześnie wysłat do króla pod Smoleńsk po- 
selstwo, z prośb% o przysłanie tegoż syna. W Moskwie 
jnż nawet zaczęto wybijać monetę z imieniem Włady- 
sława; lecz Zygmunt idi^c za radami Jezuitów, ocii^gat 
się z potwierdzeniem układów Żółkiewskiego i tracił 
czas drogi na próżnem zdobywaniu Smoleńska. W końcu 
zdobył wprawdzie tę twierdzę i w tryumfie wrócił do 
Warszawy; ale tymczasem Bossyanle powstali przeciwko 
Polakom, i Michała Teodorowicza z domu Romanowych 
na tron wynieśli. Zygmunt HI. poznawszy swój błjd 
po uiewczasie, zgromadził świeże wojska i pod wodzą 
Chodkiewicza wysłał je do Bossyi, prowadząc na tron 
carski Władysława. Polacy znown stanęli pod murami 
Moskwy, lecz niezgoda w wojska i grożące Polsce woj- 
ny ze strony Turcyi i Szwecyi, zmusiły do zawarcia 
przymierza na lat dwanaście we wsi Dywilinie dnia 15 
stycznia 1619 roku, mocą którego Smoleńsk tylko, Sie- 
wierz i Czernichów pozostały przy Polsce, a Władysław 
zrzekł się wszelkich praw do tronn carskiego. 

Turcy namówieni przez Bellem Gabora księcia sie- 
dmiogrodzkiego,* któremu Liisowczyki przysłani przez 
Zygmunta w pomoc cesarzowi Ferdynandowi, niedozwo- 
lili zdobyć Wiednia, drażnieni przytem śmiałem! napa- 
dami Kozaków, którzy nieraz rzucali postrach pod same 
mury Konstantynopola, i rozgniewani o wdawanie się 
panów polskich w sprawy Mołdawii i Wołoszczyzny, 
postanowili zemścić się na Rzeczypospolitej i zniszczyć 
ją do szczętu. — Nastąpiła nieśmiertelne zapasy pogań- 
stwa z Polską. Hetman Żółkiewski wystany na pomoc 
hospodarowi Gracyanowi ze zbyt słabemi siłami do Moł- 
dawii i otoczony tam chmarami pohańców, po długiej 
i mężn^ obronie, w odwrocie ku granicom Bzeczypospo- 
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Utćj, zgini^l pod Cecora dnia 7 pnidzieruika 1620 roka, 
a niekarne wojsko jego rozbite zostało.— Po tej klęsce, 
klóra niezmiernie przeraziła kraj calj, 65,000 śwleio 
zebranych wojsk pod dowództwem Chodkiewicza, Lo- 
bomirsklego i Konasewicza, którym towarzyszj'J króle- 
wicz Władysław, przeprawiło się przez i*zekę Dniestr 
i stanęło obozem pod Chocimem. Polacy napadnięci przez 
400,000 Turków i Tatarów, wiedzionych do boju przez 
samego sułtana Osmana II., dzielnie się opierali i długo 
krwawe z niewiernymi staczali walki. W ci^gn tych 
zapasów. Rzeczpospolita boIesn% poniosła stratę przez 
zgon wielkiego swego wodza ^Chodkiewicza, po którym 
objął naczelne dowództwo Lubomirski. Sułtan widząc 
niepodobieństwo pokonania Polaków, podpisał pokój d. 
7 października 1621 r., na warunkach dosyć dogodnych 
dla Polski; ale odtąd wpływ jej na Multany i Wołoszczy- 
znę stracony został bezpowrotnie. 

Jeszcze wojska polskie opierały się pod Chocimem 
całój potędze państwa Oltomańskiego, gdy Gustaw Adolf, 
syn i następca Karola Sudermana, niespodzianie wpadt 
do Inflant, zdobył Rygę, przerzucił się następnie do Prus 
i tam zajął Elbląg i Malborg. Walka ztąd powstała, zró- 
inóm szczęściem była prowadzoną: hetman Stanisław 
Koniecpolski nieraz Szwedów poraził, jak np. pod Sztu- 
mem; słabo jednak wspierany przez posiłki cesarskie, 
które późno przybywszy, nieszczerze działały 1 drogo 
Zygmunta kosztowały, nie mógł złamać potęgi Gustawa 
Adolfa. Nareszcie za staraniem Francyl i Anglii, w dniu 
26 września 1629 roku, zawarto w Malborgu na lat sześć 
przymierze, mocą którego Inflanty po Dźwinę 1 niektó- 
re miasta w Prussach pozostały przy Szwecyi. 

W październiku tl r. Stefan Chmielecki 1 Lubomirski 
pod Mouasterzyskaml znieśli 60,000 Tatarów, którzy 
pod SoImI tię atpędzUi i wracali obci^ieni lupami. 
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Zygmnnt IIL strapiony dozDanemi niepowodzeniami 
w odzyskania tronu szwedzkiego i od śmierci małżonki 
swojej stargany na zdrowiu, naznaczywszy Władysława 
królem szwedzkim i poleciwszy inne dzieci swoje opie- 
ce stanów, nmart w Warszawie dnia 30 kwietnia 1632 
rokn.— Żył lat 66, — panował lat 45; — pochowany w ko- 
ściele katedralnym w Krakowie. 

Panowanie tego monarchy jedno z nigdłaźszyćh i naj- 
obfltszyćh w wielkie zwycięztwa i świetne tryumfy, nie 
było jednak korzyslnem dla kraju i zaliczane juź bywa 
do okresu dziejów, tak zwanego, Poliki iipadq'|c^'. Opie- 
szałość i upór tego króla, niszczyły cz^to kroć owoc bo- 
haterskich czynów sławnych jego hetmanów. —Przez 
zbytnia gorliwość religijna, stracił Zygmunt dziedziczna 
Szwecyą, a w Polsce, może pomimowolnie, dał powód 
do nieznanych w niój dotąd prześladowań o wiarę. Zre- 
sztą miał on dobre serce, był sprawiedliwym, niepamię- 
tnym na urazy i bardzo przykład ny m w pożyciu domów ćm. 

Za niego, w roku 1595, wznowioną została w Brze- 
ściu litewskim unia kościoła wschodniego z zachodnim, 
która zamiast skojai*zenia umysłów, l*zuciła nasiona do- 
mowych kłótni i była później przyczyną największych 
klęsk narodu. 

Zygmunt IH. ciągle prawie mieszkając w Warsza- 
wie, przyozdobił i powiększył zamek miejscowy; odtąd 
też miasto to zostało stolicą Rzeczypospolitój i stałą re- 
zydencyą panujących. 
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larsiy syn Zygmanta III. 1 pierwszój jego 
żony Anny arcyksięiniczki ausb-yackiej, 
urodził się w Łobzowie pod Krakowem 
dnia 9 czerwca 1595 rokn. 
Władysław IV. otrzymał staranne wy- 
chowanie; w iiodróiach po Niemczech, Belgii 1 Wło- 
szech wykształcił swój nmysł, a uczestnicząc w bojach 
1 pochodach pod Moskwę i przeciwko Turkom, nawyki 
do życia obozowego i wyćwiczył się w sztuce wojennćj. 
Odważny, uprzejmy, hojny, a do tego przywiązany do 
mowy, stroju i zwyczajów ojczystych, kochanym był od 
narodu —i po śmierci ojca, jednom}'śInie obrany został 
królem polskim podWol^ d.l3 Iistopadal632r._Wrokn 
następnym, dnia 6 lutego, uroczysta od!)ył koronacy^ 
w Krakowie. 

Gdy Bossya w czasie bezkrólewia wznowiła wojnę, 
pierwszćm działaniem Władysława IV. po objęciu rzą- 
dów, było zebranie wojska i spieszne pociągnięcie 
z nićm na odsiecz obleganego przez Sehina, Smoleńska, 
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Wodza tego zmasit do odstąpienia od pomieotonćj twier- 
dzy, a następnie, oszańcowanego »■ obozie, otoczył i wzi^ 
z wojskiem do niewoli. Skutkiem późniejszych, równie 
szczęśliwych działań wojennych, zawarty zestałz carem 
Michałem Teodorowiczem korzystny dla Polski pokój 
we wsi Polanówce nad Wiazm^ dnia 15 czerwca 1634 
roku. 

Podczas tej wojny, Turcy i Tatarzy wpadli w grani- 
ce Rzeczypospolitej i rabunki swe szerzyć zaczęli; ale 
przez hetmana Koniecpolskiego na głowę pobici pod Sa- 
sowym rogiem, zdobyczy odstąpić i za Dniestr uciekać 
musieli. 

Władysław IV. przygotowujnc się do wojny szwe- 
dzkiój, zaczi^ł silnie się uzbrajać na ladzie 1 na morzu: 
pozakładał twierdze w bliskości Gdańska, pourz^dzał 
zbrojownie, pobudował okręta, zamierzył utworzyć 
z nich potężno, z czasem flotyllę i w tym celu sławnego 
admirała Krzysztofa Arciszewskiego do powrotu z za- 
granicy zachęcił.— Nie przyszło jednak do kroków nie- 
przyjacielskich, albowiem za staraniem Francyi, Anglii 
IHollandyl, stanęła dnia 12 września 1635 roku ugoda 
w 8ztumdor6e, przedłużająca pokój ze Szwecyą na lat 
26; przyczem Prussy całe przez Polskę odzyskane zo- 
stały. 

Zabezpieczywszy się tym sposobem od sąsiadów, 
Władysław IV. pragnął przez wzmocnienie władzy mo- 
narchicznej, kraj lepiej urządzić 1 uspokoić umysły spo- 
rami religijnemi rozjątrzone.— Chwalebne te wszakże 
usiłowania króla, nie odniosły pożądanego skutku. Na- 
znaczony przez niego w roku 1645 zjazd w Toruniu, dla 
wzajemnego porozumienia się katolików z różnowler- 
caml drogą przyjacielskich rozpraw publicznych (collo- 
qninm charltativum), z powodu niepokonanego upora 
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■łroB oba, skończył się na czczych tylko sprzeczkach 
i jeszcze zobopólne niechęci powiększył. Zamiar Wła- 
dysława ustanowienia ordero Niepokalanego Pocięci* 
Niyświęlszej Maryi Panny, jak niemniej projekta jego 
wojenne przeciwko Tarcyi, w którym to celu zawarł 
jni był przymierze z Wenecyananii, a przytóm własnyw 
kosztem w krąja i za granica pozaciq^ł wojska i Koza- 
ków uzbrajał, nie przyszły również do skatku; ponieważ 
szlachta podejrzywiy^c zamiary królewskie i obawiąjf^c 
się, żeby te środki nie były nżyte na jej poniżenie, 
uchwałami sejraowemi z 1638 i 1646 r., wzbroniła Po- 
lakom używać wszelkich tytułów i dystynkcyj, 1 znie- 
woliła króla do rozpuszczenia zaciągów wojennych. 

Monarcha ten wystawił w Warszawie pięknie kolu- 
nuę z po8%giem ojca swego, na paml%tkę przeniesienia 
przez niego stolicy państwa z Krakowa do tego miasta; 
księży Pijarów de Polski sprowadził; poczty w kraju 
na wzór zagranicznych urządził, 1 w roku 1641, w War- 
szawie, odebrał uroczysty hołd lenny odFryderyka Wil- 
helma księcia pruskiego. 

Dla trzymania Kozaków na wodzy i powścl^nlęcia 
■)ieustannyt'h ich napadów na Turcyą, przez co narażali 
Polskę na wojny z tem mocarstwem, a południowe kraje 
Rzeczypospolitej wysławiali na ci^te spustoszenia ta- 
tarskie, Władysław IV. wśród ich posad kazał zbudo- 
was twierdzę Kudak. Rozj^^trzeni tera Kozacy porwali 
się do broni, twierdzę tę zburzyli, a załogę wycięli. Su- 
rowo za to ukarani i wielu przywilejów nadanych im 
przez Stefana Ratorego, uchwała sejmową pozbawieni 
zostali. 

W ostatnich już latach panowania tego monarchy, 
Kozacy pod pozorem, iż prześladowani są za wiai-ę i od 
panów w swobodach swych ograniczani, na nowo zaczęli 
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podnosić krwawe bunty, które w niedalekićj przyszło- 
iei opłakane i zgubne miały następstwa dla Rzeczypo- 
spolitej. Władysław, chociaż mocno cierpii^cy, chciał 
sam udać się na Ukrainę, dla uspokojenia powagą swą 
wzburzonych Kozaków; ale na nieszczęście, bardzićj 
zapadłszy na zdrowiu w Slereczu na Litwie, tamże życia 
dokonał dnia. 20 maja 1648 roku, mając lat 53. 

Panował lat 16,— pochowany został w kościele kate- 
dralnym w Krakowie. 

JHiał tylko jednego syna Zygmunta Kazimierza, któ- 
ry z wielką boleścią ojca i żalem narodu, w ósmym roku 
życia swego, rozstał się z tym światem. 
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Izy Zygmunta III. i drugićj jego źo- 
mcyi arcyksięźniczki aastryackiej, 
I w Krakowie d. 21 marca 1609 r. 
elu swćm Jan Kazimierz doznawał 
I nader zmiennych kolei losu : był 
najpierw żołnierzem i uczestnikiem walk w Prussach 
1 pod Smoleńskiem staczanych; — w roku 1638 płynąc 
z Genui do Hiszpanii, dla odwiedzenia spokrewnionego 
sobie dwom madryckiego, zaniesiony przeciwnemi wia- 
trami na brzegi Francyi, która wówczas była w stosun- 
kach nieprzyjacielskich z Hiszpanią, przytrzymany zo- 
stał, i jako więzień stanu uważany, nader przykrą dwu- 
letnią znosić musiał niewolę, i dopiero w roku I64O, na 
usilne dopominania się króla Władysława, był uwolnio- 
nym. Dręczony jakimś smAtkiem, w roku 1643 zastał 
jezuitą w Rzymie,— w (rzy lata później mianowany był 
kardynałem. — Zaraz jednak po otrzymaniu wiadomości 
o śmierci brata swego Władysława IV., za zezwoleniem 
papieża porzucił stan duchowny, przybrał tytuł króla 
szwedzkiego, a wkrótce potem przybywszy do Polski, 
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jeddozgodnie obrany królem pod WoI%, koronowany, 
został w Krakowie dnia 17 stycznia 1649 rokn.— Nastę- 
pnie poj%I za ionę Ludwikę Maryę bratowę swoj^ pani% 
niepospolitych przymiotów i wielkiój mocy charakteru, 
któr^ cate życie powaiał i woli jój nleoględnym często- 
kroć byl wykonawca. 

W żadnej jeszcze opoce dziejów naszych, nie zgro- 
madziło się nad Polską tyle groźnych nawałnic, co za 
nieszczęśliwego panowania tego monarchy. Już w cza- 
. Sie bezkrólewia, Bohdan Chmielnicki mszcząc się oso- 
bistej krzywdy, wyrządzonój sobie przez Czaplińskiego, 
stanął na czele zbuntowanych Kozaków, t połączywszy 
się z Tatarami, podniósł oręż przeciwko Rzeczypospo- 
litej.— Wszczęła się ztąd wojna okropna, wojną wytę- 
pienia. Polacy raz ponosząc klęski, jak pod Żółtemi 
wodami, Korsnniem i Piławcami, znów na głowę rozbi- 
jali niezliczone ttnmy kozackie, jak np. w krwawój kil- 
kudniowój bitwie pod Beresteczkiem, pod wodzą same- 
go króla sŁoczonój, i w wielu wyprawach sławnego ich 
pogromcy księcia Jeremiasza Wiśniowieckiego. Chmiel- 
nicki z Polską to się godził, to zrywał układy; nareszcie 
w roku 1654 poddał się carowi AleXemn Michajłowiczo- 
wi.— Z tego powodu zapaliła się nagle wojna z Rossyą, 
która z licznemi wkroczywszy wojskami do Litwy i na 
Ukrainę, zdobyła Smoleńsk, zajęła Wilno i ct^ą prawie 
Litwę opanowała; — na Ukrainie wszakże dzielnie się 
Polacy oparli. 

Jednocześnie prawie, Karol Gustaw uniesiony zem- 
stą ku Janowi Kazimierzowi za protestacye z powodu 
wstąpienia jego na tron szwedzki zanoszone, w r. 1655 
od północy najechał Polskę chociaż rozejm 26-cio-letni, 
z Władysławem IV. zawarty, nie był jeszcze upłynął. 
Szwedzi prowadzeni przez niecnego Hieronima Radzie- 
jowskiego, zajęli Wielkopolskę, z łatwością opanowali 
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. bezbronB% Warszawę, * nareszcie, pomęinćj obronie Ste- 
fana Czamieeklego, zdobyli i sam Kraków.— Jaa Kazi- 
mierz opnazczony od wojska i większćj części naroda, 
i tracący jujt nadzieję ocalenia tronn, szukał wraz z io- 
Bn scbronienia aa Szl%skn. —Wtedy korzystąj^e z oko- 
liczności, Fryderyk Wllbelm książę pruski, dofajd hol- 
downik Polski, zbrojnie przeciwko niej wystąpił i po- 
leczył swe wojska ze szwedzkieml, a Jerzy Rakoczy 
z potężnemi zastępami Węgrów i Siedmiogrodziao, wpadł 
w południowe granice Rzeczypospolitej, wspólnie ze 
Szwedami niszczył j) i pustoszył, a nawet ośmielił się 
knuć projekta jój podziiJn. 

VV rozpaczliwem tem położeniu, energia ocuconego 
z letargu narodu ocaliła Rzeczpospolitę. Pierwsze do 
tego hasło dała mężna obrona, w roku 1693, kościoła 
Jasno-górskiego w Częstochowie, przez szczupły zastęp 
księży, szlachty i żołnierzy, natchnionych odwag% i do 
wylrwdości zagrzanych przez świątobliwego kapłana 
i męża wielkiego serca, Augustyna Kordeckiego, przeo- 
ra miejscowego klasztoru księży Paulinów. Gdy bo- 
wiem kilkunasto-tysi%czny. korpus regularnego wojska 
szwedzkiego, pod dowództwem jeneri^a MaUera oble^ 
gaj%cy ten kościół, pomimo najstraszliwszych szturmów 
w cii^gu długiego oblężenia przypuszczanych, nie mógł 
złamać odwagi obrońców i z pod Częstochowy odstąpió 
musiał, podniósł się przez to duch w narodzie.— Zawią- 
zała się pamiętna konfederacya Tyszowlecka: Jan Ka- 
zimierz wrócił do kraju i we Lwowie oddał siebie 1 cały 
naród w opiekę cudownój Niyświętszó} Pannie Maryi 
na Jasuój górze; — wojska polskie zerwały związki ze 
Szwedami, a bohater Czarniecki dokonid dzieła wyswo- 
bodzenia. W lotnych jak błyskawica ruchach, pomścił 
się krwawo na Rakoczym; — trapił Szwedów, ścigd ich 
BO sutym luąjo, poodUent iai nitata i twi«rda«, w ]}*> 



, Google 



- t07 - 

Bii nawet dzielności swśj niezatartą zostawił pamięii. 
Traktat w klasztorze Oliwskim pod Gdańskiem, w dnia 
3 maja 1660 r. podpisany, zakończył te mordercze zapasy 
ze Szwecyą. W skutku tego traktatu, Ryga i większa 
częśó Inflant pozostały przy Szwecyl, Jan Kazimierz 
BTzekł się swych praw do korony szwedzkićj, a Prussy 
ndzielneml się stały. 

Kozacy po śmierci Bohdana Chmielnickiego, połi^- 
ezyli się napowrót z Bzecząpospoliłą [umowa w Hadzia- 
ozn 16d8roka); niespokojni wszakże 1 z sobą niezgodnie 
w Idlka lat potem (1666 roku) poddali się Tarcyi. Wy- 
padek ten zarówno Polsce, jak i Bossyi zagroził wojną 
z Porł^ Ottomańską. Oba więc te mocarstwa pospieszy- 
ły zawrzeć a sobą rozejm na lat trzynaście w Andruszo- 
wie dnia 30 stycznia 1667 roku, mocą którego Smoleńsk 
i inne zadnieprskie miasta przy Bossyi, a Połock, Wi- 
tebsk, oraz Inflanty przy Polsce zostały. 

Po tych wojnach, Polska zniszczona, wyludniona 
i pokryta zgliszczami, spoczynku koniecznie potrze- 
bowała;— tymczasem na domiar nieszczęść, Ludwika Ma- 
rya projektami swemi zapewnienia następstwa tronu 
księciu francnzkiemu, wtrąciła ją wTvojnę domową. He- 
tman Jerzy Lubomirski oparł się zamiarom królowej ; 
prześladowany, stanął na czele niechętnych.— W brato- 
bójczej bitwie pod jMontwami, dnia 19 lipca 1666 roku, 
obficie lała się krew polska; po której Lubomirski, cho- 
ciaż zwycięzca, przeprosił króla. 

Ludwika Marya boleśnie dotknięta tem niepowo- 
dzeniem, życie zakończyła, — a wkrótce po jej zgonie, 
Jan Kazimierz pomimo próśb i błagania stanów, złożył 
koronę na sejmie w WarBzan'ie dnia 16 września 1668 
roku. — Chwila rozstania się króla z narodem była bar- 
dzo tkliwą. Wśród powszechnego łkanie, Jan Kazi- 
mierz zaczął czytać swą mowę pożegnalną, ale zalawszy 
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Bię Izami, nie ińógt j6j dol^ończyć. Odpowiedz stanńw 
była również żałosna Poczciwy naród zapomniał o wa- 
dacli i ncliybleniacli lu-óla, a pamięłd tylko, iź ón dzielił 
wszystkie przygody kngn i bronU go walecznie piersia- 
mi własnemi. 

Jan Kazimierz pojechi^ do Francyi i tam został opa- 
tem w St. Germain. 

Wiadomość o stracie Kamieńca podolskiego tak ży- 
wo go dotknęła, że ciężko zachorował i po krótkiśj cho- 
robie nmarł w mieście Nerers, dnia 16 grudnia 1672 roku, 
w wieku lat 63,— panował lat 20. Ciało jego, sprowa- 
dzone do Polski, złożone zostało w grobach królew- 
skich w kościele katedralnym w Jlrakowle. 

Do smutnych wspomnień tego panowania, należy tak- 
że zgubny zwyczaj zrj^wania sejmów. ISiciński pos^ 
upitski, poraź pierwszy w roku 1632, jednóm słowem 
TetO (nie pozwalam) wstrzymał dzisJanie sejmu. Nie- 
szczęsny ten przykład, zbyt często niestety póżnićj na- 
śladowany, był jeduf z głównych przyczyn nierz^dn, a 
nawet upadku kraju. 



, Google 





Syn wstawionego z licznych wypraw wojen- 
|°nych księcia Jeremiasza Wiśniowieckie- 
=5 go i Gryzeldy Zamojskiej, wnuczki Jana 
' T Zamojskiego; urodził się w rokn 1639. 
' nUody, łagodny, bez majątku, bo ojcieo 

jego w skutku wojen z Kozakami prawie wszystko po- 
stradał, Michał Wiśnlowiecki nie myślał bynajmniej sta- 
rać się o koronę. Przybył na pole elekcyjne pod Wolę 
jedynie dla dania głosu swego, wraz z inn^ braci%, za je- 
dnym z licznych kandydatów zagranicznych, ubiegają- 
cych się o tron polski; gdy nadspodziewanie przez zgro- 
madzoną szlachtę, wbrew woli panów, sprzeczających się 
między sobą o wybór Juliusza d'Enghlen, lub jego ojca 
znakomitego Kondeusza, dnia 19 czerwca 1669 roku, je- 
dnomyślnie królem polskim okrzyknięty został. Ze łza- 
mi też Michał wypraszał się od przyjęcia korony i padł- 
szy na kolana gorąco się modlił: „Boże! niechaj odej- 
dzie odemnie ten kielich," — jakby przeczuwał, że ko- 
rona stanie się dla niego koroną cierniową. 
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Po koronacyi odbytćj w Krakowie dnia 29 września 
t. r., poślabił w Częstochowie dnia 27 lutego 1670 rokn 
aroyksiężniczkę Glconorę, ' córkę cesarza Ferdynanda 

ra-go. 

Prażmowski prymas, Sobieski hetman i inni pano- 
wie nadzwyczaj niezadowoleni z wyniesienia na tron 
Michała Korybuta, wziąwszy za pozór, między Innemi, 
małżeństwo króla, jakoby bez apowałnienia stanów za- 
warte, i przyjęcie przezeń ordem Złotego rana, intrygo- 
wali, dokuczali mu i na zjeździe w Łowiczu o złożeniu 
go z tronu zamyślali; na co nawet sama Eleonora chętnie 
się zgadzała w nadziei, że z nowo obranym królem, po 
rozwiedzeniu się z Michałem, wejdzie w związki mał- 
żeńskie. Ale szlachta wybrańca swego postanowiła utrzy- 
mać na tronie, i w tym celu dla wzmocnienia powagi kró- 
la i przywrócenia spokojności w kraju, zebrała się 
w wielkiej liczbie pod Gołębiem nad Wisł^ (1672 ro- 
kn) i zawiązała konfederacy%. Zaledwie tam do wojny 
domowój nie przyszła i wzajemne niechęci szlachty 
1 panów, z wielkim tylko trudem, na zjeidzie warszaw- 
skim w sejm zamienionym, ułagodzone zostały. 

Sułtan Mahomet IV. korzystał z tycdi zawichrzeń, 
i i^muj^e się za Kozakami podległymi Tnrcyi, których 
napady na Polskę pod wodz% Doroszenki, niedawno he- 
tman Sobieski poskromił, z niezllczonemi wojskami 
wkroczył w granice Rzeczypospolitej, opanował Podole, 
zdobył żle bronion% twierdzę Kamieniec i aż po Lwów 
posunął swe zagony. — Król Michał njrzal się zmuszo- 
nym podpisać haniebn% ugodę w Bnczaczu w roku 1672, 
przez któr% ustępował Tnrcyi część Dkralny i Podole 
z Kamieńcem. Nie przyszło wszakże do jój wykonania; 
albowiem za wpływem hetmana Sobieskiego, traktat bu- 
czacki, jako uwłaczający godności narodu, na sejmie 
w Warszawie w roku 1673 zerwany został. 
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Nowe siły zbrojne wystąpiły przeciwko Tarkom; 
Barn król clicial dowodzić w tćj wyprawie i pełen otnchy 
za wojskiem udał się do Glinian; lecz zachorowawszy 
oięiko, wrócił do Lwowa i wmieście tern wkrótce życie 
zakończył d. 10 listopada 1673 rokn, w wigilią wielkiego 
zwyci^twa odniesionego pod Choclmem przez Sobie- 
skiego. 

Zwyclęzłwo jednak chocimskie nie przyniosło zna- 
cznych korzyści dla kri^u; bo hetman ten, gdy doszła go 
wiadomość o śmierci króla; zamiast ścigania nieprzyja- 
ciela 1 zbierania owoców swego zwycięztwa, pojechał na 
sejm konwokacyjny do Warszawy z zamiarem starania 
się o koronę. 

Król MlchaJt był bezdzietnym, — żył lat 34, — pano- 
wd tylko 4 lata. Odznaczał się dobroci% serca i oksztal- 
ceniem umysłowóm. Przed czasem zabiły go zmartwie- 
nia,— zaiste godzien byt lepszego losu. 

Pochowany w grobach królewskich w katedrze kra- 
kowskiej. 
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JAN ni. SOBIESKI. 





^a Sobieskiego kasztelana krakow- 
Feofili Daniłowiczównej, wnuczki 
lietmana StanislawaŹołkiewskiego, 
; w Olesku na Basi Czerwonćj dnia 
1624 rokn. 
W doma zacnych swych rodziców, Jan odebrał naj- 
troskllwszc wychowanie; dla dalszego kształcenia się 
w nankach, wystany był do Paryża. Podróżował nastę- 
pnie po Włoszech i innych krajach: gdy zwiedzał Stam- 
buł doszły go wieści z kraju o klęskach spowodowa- 
nych rozmchami kozackiemi; pospieszył więc bezwło- 
cznie do ojczyzny i poświęcił się zawodowi rycerskie- 
mu. W bitwie pod Beresteczkiem był ranny. W rokn 
1656 pod Słobodyszczami dowodząc osobiście, pierwsze 
odniósł zwyclęztwo. Młody Sobieski, który odznaczał 
się zawsze śmiałością i męztwem, dosyć szybko prze- 
chodził różne stopnie wojskowe, nareszcie w roku 1668 
mianowany został hetmanem wielkim koronnym.— Wro- 
ku 1664 pojął za żonę Maryę Kazimierę de la Grange, 
wdowę po Zamojskim wojewodzie sandomierskini. 
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Po śmierci króla Michała Korybutiskllknnasta zgło- 
siło się kandydatów do korony polskićj; nad wszystkich 
jednak przeniósł naród Jana Sobieskiego, wstawionego 
świeżo odniesionóm zwycięztwem pod Chocimem, i pra- 
wie jednomyślnie lu-ólem go ogłosił d. 21 maja 1674 r. 

Jan Ill-ci nie czekając na koronacy^, z niulicznćm 
wojsldem wyruszył przeciwko Tarkom, którzy w cza- 
sie jego nieobecności nanowo opanowali Chocim,— i pod 
Ijwowem mnogie ich zastępy zmusił do odwrotu. — 
W ciągu tój wyprawy, w samą porę podążył na odsiecz 
oblężonej Trembowli, przy ol>ronie którój wsławiła się 
boliaterstwem łona dowódzcy Chrzanowska; męża bo- 
wiem swego i załogę długióm oblężeniem znękanych i 
rozpaczających już o ocaleniu zamku, natchnęła odwagą 
i do wytrwałości znagliła. 

Po koronacyi, odbytćj w Krakowie d. 2 lutego 1676 
r., król Jan pośpieszył znowu na pole walki z 1'urkami 
i Talarami, którzy wpotężnój sile wznowili napady swe 
na Polskę. Opasany przez nich pod Żórawnem, w wiel- 
klóm znigdowid się niebezpieczeństwie: nlezachwianóm 
wszakże męztwem i przezornością swoją, nietylko siebie 
i szczupłe swe wojsko od nieocliybnój ocalił zguby, ale 
wymógł jeszcze na Turkach dość korzystny dla Polski 
pokój; Kamieńca przecież odzyskać nie zdołał. 

Najświetniejszym czynem rycerskim Jana III., któ- 
ry Imię jego uwiecznił w pamięci narodu i rozniósł sze- 
roko po świecie, była jego wyprawa wiedeńska, dla ra- 
towania Austryl 1 chrześcijaństwa, w roku 1683 odbyta. 
W roku tym, Turcy pobudzeni przez Ludwika XIV. 
króla francnzkiego, nieprzyjaciela Austryl, w ogromnój 
potęd ze (około300,000wojskai300 armat) oblegliWle- 
deń. Cesarz lioopold I. przed zbliżającym się nieprzy- 
jacielem opuścił własną stolicę i przez posłów usilnie 
błagał o pomoc Jana III. Marya Kazimiera, która dla 

X5 
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obrażonej swej dpipr, fowf^il^ hyl« nie^itWRff pielk% 
oiecbęć ku Fi^ncyj, prze«hy{U» węże oa słroRg em»rptr 
Sobieski na czele 2^,000 jazdy polskiąj, pośpUwRjrf 
z odsiecze pblężonym; \f bUskff^ci Wiednia zl^o^yt Ń$ 
z wojskiem Itsijż^t nieniieckic)i,ibejEzwippznien4er«ifr 
wszy na JMuzułmanów i- 12 września 1683 nokii, w kilka 
godzin rozproszył ich zope^nie. Przy wjeździe do sto^ 
licyAnslryi, od ludu jako zb^iwca był witany. W czacie 
ścigania nieprzyjaciół, nagrodzi! zadana wbje klatkę 
pod Parkanami, gdzie niaj^c szczupłe wojtl^o, o mab) 
śmiałości swćj życiem nie przypłacił, z^pę^gepi wd ai- 
mi zwycięzlwera, odniesionem pod Słrygopep), 1 wydarł 
im wiele miast i twierdz w Wggrzecb. 

Wyprawa ta jednak oprócz wie)liiićj <ławydl« or^ 
ża polskiego, nie przyniosła żądnej korzyści ąnidlakcÓT 
la, ani dla Rzeczypospolitej. Cesarz ąustryacki Wiwet 
wdzięcznym się nie okazt^ Janowi III. za jego po^wigr 
cenie; dla odwrócenia bowiem od siebie przewagi Porty 
Oltomańskiej, zachęcał go ciągle do zawirowania 9IqlT 
tao i Wołoszczyzny i utworzenia z nich dziedzicznego 
księstwa dla swojej familii, czyniąc mw próżąe tyUu> 
obietnice nadesłania zbrojnych posiłków- Kilkakrotne 
wyprawy, w tym celu przez Sobieskiego przedsiębrwne, 
były całkiem bezowocne: wielkie jedynie stratę wojsk* 
i pieniędzy za sob$ pocisnęły, i po niewczasie przeko- 
nały go o nieszczerości Austryi. 

Na pamiątkę zwycięztwa pod Wiedniem, Jan III. 
zbudował kościół i klasztor ks. Kapucynów w War- 
szawie. 

Rozejm andruszowski z Rossy^ przedłużony ju^ 
raz w r. 1678 na lat 13, dla pozyskania przymierzą tego 
mocarstwa przeciwko Tnrcyi zamieniony został w d. 6 
maja 1686 r. w traktat wiecznego pokoju, i od nazwiska 
zawierig%cego takowy, otrzymał nazwę gnjntttowikitgll. 
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Wskntka pomienionego trjtktatu Smoleńsk, Czernie- 
ehów i Kijów nazawsże odpadły od Polski. 

Wśród ustawicznych kłopotów, przeplatanych nie- 
pomyślneini wypadkami, upływało panowauie Sobieskie- 
go. Główna poniek^ lego przyczyii% była zbytnia je- 
go powolność dla zony swej, francuzki ambitnej, iiiespo- 
kojnćj, a do tego cierpkiój i chciwej na pieniądze, do 
którój jednak niezmiernie l>ył przywiązanym. Przedaj- 
ność i frymarczenie urzędami do tego posun^a ona 
stopnia, iż niemal cały naród oburzyła prz:eciwko sobie, 
a w końcu odwróciła serca Polaków i od santego króla, 
którego n początkach panowania, za jego waleczność 
1 Ime szlachetne przymioty serdecznie wielbili, 

Jan 111. nie tyle wiekiem, ile nieastannemi domo- 
wMii troskami z,ac\iMiff, nmart dnia 17 czerwca 1696 r. 
w ulubionym pałacu willanowsfeiifi pod Warszawą, który 
sura sobie zbudował.- Żył lat 72,— panował lat 22. Cia- 
ło jeg<> doione zastało w kościele katedralnym w Kra- 
howie. 

Po śmierci teg« monarchy, goi-sząoe powstały zatar- 
gi pomiędzy wdową a najstarszym synem Jahóbem, o 
skarby pe sieboszczyku pozostałe. Marya Kazimiera 
t«k dalece posunęfa zawzi^ość *woją ku własnym sy- 
nWtti, li pnbliezirie zaktlmta Polaków, aieby ładnego 
z nfeh, a szezegółnie Jakóba, na tron nie wynosili.— 
iSf«łnUy «lę jćj życieuła. 
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I Jana Jerzego ID. elektora saskiego i An- 
ny Zofli, córki króla dońskiego, nrodzit 
!>sięd. 12 maja I670r.; po śmierci starszego 
brata swego, w r. 1694 wstąpił na elektor- 
stwo saskie. 
Giy Polacy, po zgonie Jana Sobieskiego, do nowej 
przystępowali elekcyi, między Innymi 1 Fryderyk Ao- 
gnst podał się takie na kandydata do tronu. Prymas 
Radziejowski usilnie popierał sprawę francuzkiego 
księcia Conti, a nawet większość panów i szlachty 
oświadczyła się jui była za tymże księciem, kiedy bi- 
skup D%bski, kasztelan Przebędowski i inni senatoro- 
wie, skłonieni wielkiemi obietnicami dla narodu elektora 
saskiego, sław% jego bogactw, męztwa i innych osobi- 
styclf przymiotów, obrali go d. 27 czerwca 1697 r. kró- 
lem polskim. .-Fryderyk August bezzwłocznie wkroczył 
do kraju na czele kilku tysięcy Sasów, a przyjjwszy 
poprzednio religię rzymsko-katolicka, stanął na zamku 
w Krakowie i koronowtJ się d. 15 września 1697 r. jako 
August U. W kilka dni później przypłyń^ pod Gdańsk 
ksi^lźę^^onti; lecz słabo wspierany przez Francyę, wi- 
dząc niepodobieństwo odebrania berła Augustowi, po- 
wrócił do Francyi. 
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Aagnst II. nrzmocniwszysię przez to na tronie, nspo- 
kolł rozraohy na Litwie spowodowane kłótniami Ogiń- 
skich z Sapiehami, a w czasie podpisywania traktatu 
pokoju z Tnrcyt w Karłowicach d. 26 stycznia 1699 r., 
przez osobiste-swoje stosnnki z domem austryackim, od- 
zyskał Kamieniec podolski i to wszystko na Podolu i 
Ukrainie, co za króla Michała od Polski było odpadło. 
Mniemał August, że mu równie łatwo przyjdzie odzy- 
skać stracone za poprzedników Inflanty, ile że Karol 
XII. król szwedzki był uaówczas bardzo młodym i uie- 
doiiwiadczonym. Bez wiedzy więc senatu i sejmu Rze- 
czypospolitej zawarł przymierze z Rossy^ i Dani%, i woj- 
ska saskie przez Polskę do Inflant wyprawił. Trzy te 
mocarstwa wspólnie Szwecyi wojnę wydały; ale nad- 
spodziewanie Karol XIŁ z niezmierna szybkością i ener- 
gia pobiwszy nigprzód Duńczyków, pokonawszy nastę- 
pnie Rossyan pod Narw%, wymierzył wszystkie swe si- 
ły przeciwko Augustowi U., odparł Sasów od Dźwiny 
i wpadł do Litwy. 

' Polacy wojny tćj nie uważali za narodowa, dlatego 
z łatwością przyszło Karolowi XIŁ zaji^ó Warszawę, a 
nawet, po pobiciu Augusta II. pod Klissowem, owładn%ć 
1 samym Krakowem. Wkrótce potom, za wpływem Ka- 
rola, Stanisław Leszczyński ogłoszony został królem pol- 
skim. August długo się jeszcze ucierał 1 ścigał ze Szwe- 
dami; nakoniec wyparty do Saxonii, zmuszony był WAlt 
Ransztadzie dnia II września 1706 r. podpisać ostre wa- 
runki pokoju, moc^ którego zrzekł się korony polskiój, 
uznał Leszczyńskiego za króla, a nawet list z powin- 
szowaniem do niego napisał. Po strasznćj wszakże klę- 
sce Karola pod Pnłtaw% w r. 1709, August II. powrócił 
znowu z wojskiem saskim do Polski 1 odnowił przymie- 
rze z Piotrem W. Ogłoszona amuestya, ułatwiła mu od- 
zyskanie narodu, a Stanisław z garstki^ Szwedów znie- 
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\TOlóny zostd ssnnąć aię do Pomeranii etweizkiej. 

Polskę zajęły obce wojska; liczne ich przeehody, 
połączone z saniowolneni wybieraniem żywności, powie- 
trze morowe, głód i inne różnego rodzaju klęski, kraj 
ogromnie wyludniły i niektóre kwitnące dotychczas oko- 
lice poprzemieniały w pustynie. Wojska saskie cie- 
miężyły mieszkańców i postępowały sobie jakby w kra- 
ją zawojowanym, a król zdawał się być głuchym na wzne^ 
szone zewsząd skargi! Oburzenie Polaków na ISarió^ 
do tego doszło stopnia, że nieraz walki z nimi staczali. 
Nareszcie ułożono warunki pojednania króla z narodem 
1 na sejmie zwanym niemym, który trwał tylko kilka go^ 
dżin, w rokn 1717, podpisano takowe: poczem Sasi zarae 
z kraju ustąpili, a liczba wojska polskiego znakomicie 
(do 24,000 głów tylko) zmniejszoną została. Późnie i 
wojska rossyjskre wyszły as Polski. 

August lubił wystawę i przepych. Dwór jego był bea- 
zaprzeczenia jednym znajświelniejszych wówczaswEu- 
ropie. Rzeczpospolita za to prawie bezbronna, pogrążała 
się coraz bardziej w nieczynności; sejmy, z powodu nie- 
szczęsnego liberum veto, raz wraz były zrywane, akademia 
krakowska podupadła, oświata gasła, słabły cnoty ol<y- 
watelskie 1 naród popadł w pewnego rodzajn odrędwie- 
uie. Wzajemne tylko zawiści i uprzedzenia relig^ne 
ule przestawały nurtowaó krają, 1 niekiedy, jak np. w b»> 
lesiiój sprawie Jezuitów z mieszkańcami miasta Torunia 
w r. 1724, rozgłośne w całej Europie znajdywały echo. 

Monarcha ten umarł w Warszawie d.llntegol733r.— 
żył lat 63, panował (po wyłączenia rządów Stanisława' 
Leszczyńskiego) lat 32,— pochowany został w kościele 
katedralnj-m w Krakowie' Angust II. w r. 1705 w Ty- 
kocinie astanowił order Orła białego; był zaś tak silnyny 
że w rękach łamał podkowy, co mn nawet przydomek 
( jjjednato. 
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STANISŁAW lESZCZTNSKI. M 




ta Leszczyńskiego podsk«rbieg8 
koronnego i Anny-KiiLtarzyny Ja- 
ej, kasztelanki krakowski^, vro- 
e Lwowie d. 23 paź(lziei'uik|i 1677 r. 
żwedzko-polska wr. 1700 wybacbla 
! a Aagustem U, postawiła nitodeg* 

Ijeszezyj^skiego, naówczas już wojewodę poznańskiego, 
na widowni świata. Król szwedzki osobiście poznał 
Stanisława^ gdy tenże wysłany był do niego w poselstwie 
od stanów Rzeczypospolitej, i wtedy tak korzystne na 
mnyśle jego sprawił wrażenie swoim szlacketnym spo- 
sobem myślenia, że gdy Karol zamiaru swego wyniesie- 
nia na tron jednego z synów Jana Sobieskiego, z powodu 
uwięzienia ich przez Augusta w twierdzy Koenigstein, 
nie zdołał do skutku przyprowadzić, postanowił nieod- 
zownie ogłosić go królem polskim.— Jakoż po usonięciu 
się z Polski Augusta U., odbyła się pod Wol% nowa ele- 
kcya i na niej, za wszechpotężnym podówczas wpływem 
I^ąrela XII., Stanisław d. 19 lipca 1704 r. królem obrany 
i w roku następnym dnia 4 października, po wiela prze« 
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clwnościacli i mimo protestacyi papież Klemeiwa Xli 
w Warszawie Icoroaowany został. 

Panowanie I^eszczyńsidego było pełne trosk i nie- 
pokojów; bardzo się też rychło skończyło. Po przegra- 
DŚj bitwie Karola XII. pod Pułtaw% d. 8 lipca 1709 roka 
i nasz Stanisław opuścić musiał Polskę i rozpocz^ długie 
tułacze życie po Szwecyi, Turcyi, Niemczech i Francyi. 

W roku 1714 Karol XIL przeznaczył mu księstwo 
Dwóch Mostów; lecz w cztery lata i tego przytułku po- 
zbawiony został, gdy.ten opiekun i przyjaciel jego po- 
legł w okopach twierdzy Friedrichshall w Norwegii. 
W czasie pobytu Stanisława w r. 1725 w zamka Cham- 
bord, córka jego Marya nadspodziewanie została królo- 
wa fiancuzk^. Odt^d wielce się zmieniło położenie 
Leszczyńskiego, —wygnaniec został teściem potężnego 
monarchy; — a gdy doszła wiadomość z Warszawy o 
śmierci Augusta II., dwór wersalski silne czynił zabie- 
gi w Polsce o koronę dla niego. — Stanisław przebrany 
za kupca tajemnie przejechał całe Niemcy i wwiliądnia 
na elekcyą wyznaczonego, stanął w Warszawie. Naród 
pod Woli^ zgromadzony, z zapałem powtórnie ogłosił go 
królem polskim dnia 12 września 1733 r.; ale w kilka dni 
póżnlój, przed zbliżaj%cemi się wojskami rossyjskieml 
i saskiemi, ustępować musiał. 

Leszczyński z prymasem i osobami do niego przy- 
wiązanymi, schronił się najprzód do Gdańska, gdzie spo- 
dziewał się pomocy zFrancyi; lecz gdy ta była matozna- 
czącą, po wytrzymaniu długiego oblężenia w tej twier- 
dzy, zaledwie na łódce rybackiej, z wiclkiem niebezpie- 
czeństwem życia, z rąk nieprzyjacielskich njść zdołał do 
Kwidzyna. 

Wkrótce ze sprawy polskiój powstała prawie ogól- 
na wojna europejska. Francya z Austryą krwawe sta- 
czała boje nad Benem o prawa Stanisława do korony. 
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Nareszcie dola 3 paMziernlka 1735 roku, zawarto 
traktat pokoju w Wiednia, nioe% którego Leszczyńskie- 
mu przyznano tytuł króla polskiego i dano w dożywocie 
Lotaryngię wraz z księstwem Baru.— Dnia 27 stycznia 
1736 roku, Stanisław zrzeU się swych praw do tronu 
polskiego— i ndat się do Lotaryngii, gdzie przez trzy- 
dzieści lat pannjijc po ojcowsku, tak umiał zjednać sobie 
serca poddanych, iż po dziś dzień czcz% pamięć jego i 
z wdzięcznością imię jego wspominają. Miasta Lunne- 
Tille i Nancy pięknem! przyozdobił gmachami, założył 
szkołę wojskowe, budował szpitale i t. p. 

Polacy prawie ci^le gościli na jego dworze, a dla 
kształcenia młodzieży polskiej utrzymywał przy sobie 
oddzielna szkołę. 

Monarcha ten, przy innych cnotach, był dobroczyn- 
nym i miłującym nauki; dlatego ilołofon ititmijią po- 
wszechnie był nazywany.— Z przypadkowego zapalenia 
się na nim sukien przy kominku, umarł w Lunnewilu 
dnia 23 lutego 1766 roku, w bardzo już sędziwym wieku. 
Zwłoki jego złożone zostały, obok zwłok żony, 
w prezbiteryum kościoła Notre Damę de Bon ISeconrs 
w Nancy., Przy zwłokach rodziców złożone również 
zostało serce Maryl, małżonki Ludwika XV. króla fran- 
cnzkiego. 
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g9 lai6l«fi«l»feiepi*.i dehton 
^cj^tyitF młrgmbMntii bcaa- 
% Btmęfttb, woAcU ińą dniu, 
il«»16Q«rol(,», 
^.„ .. ,,ka U3i3« poimiecoi cgc» jaga, 
ro^(ocz%6 się nMI» nowa oiekefąw WanEsnde, Angast 
iu. t, pąeii^u ąbei^lnię tpogl^dAl w tren eoiaki, i do^ 
piero BMoniaiij; przB« i9P«' 8w«j« IWwryę^^efli>.Q, o&r- 
kę J«zef« I. cetajrsM. nienie«ki«gO) |l«4«i się. w kand9>v> 
data do korony. — Na elekcji tćj, lubo SUnislKn! Ła>- 
Soczyński powtórnie królem polskim ogłoszony zostat, 
wkrótce jednak opuścić musiał stolicę i szukać ocalenia 
swego w Gdańsku, a tymczasem August III. przez mało 
znaczące stronnictwo królem obrany pod wsią Kamie- 
niem, w bliskości Pragi, dnia 5 patdziernika 1733 roku, 
i wsparty pomocą Rossyi, utrzymał się na tronie.— Ko- 
ronowany był w Krakowie dnia 17 stycznia 1734 roku. 

Po traktacie wiedeńskim, w roku 1734, który za- 
warował osobiste tylko korzyści dla Stanisława Łe- 
izczyńskiego, Angost Ul, na »ejmie |(||MtałTOl}B ^ 'ol^n 
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1TM« (la^aflkil «% « j«gd nMlittmalMl 1 ttgTb«i! Agórńit 
MfiAMŁ^^I; |^óć«eM WAj^ka ctidtditleiMgkife kt-aj AJiiiśMly. 
Pfitt. «ąg li^J^tiMsM^-Ietiiibgt) fiknóWiiHiil AAp«tii 
Ul. ntyfrlitt 4r]^l-*Wd£i« RKe<!Et)o6p6liM faiezaklócótiegó 
pokoju, al«i go |M%6^ędittft, tt«6 tń«ilAA, Vv Mtnl6 Jakie- 
g«S letargu i 6h6fb6ltA'6j tiiemoey. Nie mieszała się 
T««al« »til d« 4t'bJM, kl«h; AogUJil, jako elektor saski, 
E A«sti-yii 1 Fryaerykietn kMIem pruskitai prowadził, 
ani do ibA}^bk spra# pbtilydzttytb Earopy ^i tylKA t, ^rze- 
rtr«iMw Wbj^ »ft«}l!lt ^f^en 6W0 Mylnie i i Udiio3znttyvh 
pH«z *A strat, Aiefi^ MMlzO doiklilrjt^ćb, ŚoMad^Wata 
się e «i|Siediil«& tMJbiieb. Tak wlęd Polaka nie biDi<4ć 
it Hl«h t«ynt>ef6 tłd«iam i ttie ^pbdziew&j^d «i^ dlit 9ie-> 
Me Jhkiehkbtwiekfiidt koft^śei, ti^&ny tylKd wbjfeB'- 
iie !MoU£ tt«SIMlu 

AAgHM III. tticby, ^KfftMnj', M^rpiitfTji', k priytćin 
d«fcfy Ati i 9i•z}^kratltl)^ ójum ttkdttf libibć) roditin}', 
MAHOWlI eo ^ ckaraktferu kUpMb^ «pt^««tttb^ z« dwo- 
ili bjeeia; leea febyi utyty i ot\^iay, mu niewiele rzą- 
dami Polski i Saxonil się zigmowat, polegał gtei^nile nili 
irtAMbWłiHirtyfb «iiiist«%e SWMiii Btli&lHt A teti hizda- 
wat ttKęd* «k pienicie i ogMibiiA tibleriił skarbyi 2Sre- 
situ krAl lettt pMes Mtatnicb liedmth l«t, baMto nmtd 

w Polsce przemieszkiwał; praybyWal tylkA H« b^idy db 
Warszawy, zktórych, wyjąwszy początkowego, na któ- 
rym między innemi postanowieniami, wydano ncbwatę 
usuwającą krajowców niekatolików (djssydentów) od 
wszelkich urzędów i posług dla Rzeczypospolitej, pra- 
wie iaden za jego panowania do skutku nie przyszedł. 

Gdy tym sposobem Polska do reszty traciła powagę 
i dawne swe znaczenie między państwami europejskie- 
mi, panowie obojętni na los k^ąju bawili się, szumne 
biesiady i okazałe parady wyprawiali; Jezuici stojący 
naówozas-na straiy wiary i oświaty, dobrowolnie gma- 



, Google 



- 124 - 

Iwali rozwijanie się umysłów i bili czołem przed moiao- 
władzcami; szlachta zaś w ich szkołach wychowywana, 
nieogl^dając się na przyszłość, halata i dokazywała, a o 
doli Indu wiejskiego, który coraz bardziej był uciskany 
i pozbawiany opieki prawa, mało kto pomyśld. 

Z tem wszystkićm w smutnych owych czasach po- 
wstały zarody odrodzenia się wewnętrznego. Złe prze- 
siliło się nareszcie. Polacy uczuli potrzebę reformy rz%- 
dn i znaleźli się zacni mężowie, którzy gorliwie nad do- 
brem kraju pracować zaczęli. Między innemi, usiłowania 
Stanisława Konarskiego, pijara, o podtwignięde wy- 
chowania młodzieży, wykorzenienie przesadów narodo- 
wych i poprawę języka polskiego, skażonego mieszani- 
na wyrazów łacińskich i francuzklch, wydały wkrótce 
zbawienne owoce. — Jędrzój biskup krakowski i Józef 
biskup kijowski, bracia Załuscy, z wielka nsilnośd^ 1 
ogromnym nakładem zebrali bibliotekę, jedn% z mg wię- 
kszych podówczas w Europie, i w roku 1745 otworzyli 
j% dla użytku publicznego, a później Rzeczypospolitćj 
j% darowalL 

August III. tknięty appoplexi%, nagle życie zakoń- 
czył w Dreźnie dnia 5 pa^zlemika 1763 roku,— żył lat 
67,— panował lat 30.— Ciało jego złożone zostało w ko- 
ściele katolickim w Dreźnie. 
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iTAklAW AUGtIST PONIATOWSKI J«%' 



Isława Poniatowskiego kasztelana 
iegoiKonstancj'i księżniczki Czar- 
kasztelanki wileńskiej, nrodzltsię 
rnie w województwie brzesko-U- 
dnia 17 stycznia 1732 roku. 

Młodj Poniatowski byJ stolnikiem wielkiego księ- 
stwa litewskiego, gdy go Angost m. przeznaczy! na po- 
sła nadzwyczajnego Rzeczypospolitej przy Dworze pe- 
tersliargskim. — Po zgonie tego monarchy, za w|dywem 
Rossyi i Pros, tndziei za silnćm współdziałaniem wu- 
jów swoicb ksi^i^t Czartoryskich, obrany został kró- 
lem polskim pod Wol% dnia 7 września 1764 rokn, a na- 
stępnie w dnia 2d listopada t. r. koronowany był w War- 
szawie. 

Nowy monarcha szlachetnej flzy onomii, w sile wieko, 
a przytćm obdarzony niepospollteml przymiotami nmysłn 
i serca, zdawał się rokować wiele dobrego dla narodu. 
Jakoż wstąpiwszy na tron, zaj^ się zaraz gorliwie ule- 
pszeniami w rozmaitych gałęziach administracyl państwa: 
zidożył w Warszawie mennicę, ludwisamię, korpus ka- 
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detów, czyli szkołę rycerska, dla kształcenia zdatnych ofi- 
cerów, asianowit order Ś.Stanisława, odnowił z dworami 
zagranicznemi zaniedbane od niejakiego czasu stosunki 
dyplomatyczne. Te szczęśliwe jednak początki rzi^dów 
Stanisława Angasta zamieszały bolesne wypadki zaszłe 
na Ukrainie, znane pod nazw^mii klloaiikiq, i sprawy dys- 
sydentów, przez obce mocarstwa popieranych, którzy 
wkońcu zbrojnie ręk% upominać się zaczęlioprawa i przy- 
wileje dla siebie, narówni z innymi krigowcami wyzna- 
jącymi religią rzymsko-katolicką. 

Z tego powodu potworzyły się w kraju związki, 
czyli konfederacye, jedne drugim przeciwne, z których 
najważniejszą była konfederacya zawiązana w Barse na 
Podolu w roku 1768. Wywołała ją gorliwość o wiarę 
katolicką i niechęć kn Stanisławowi Anguslowi, wącha- 
jącemu się ciągle w Swych postanowieniach. Konfede- 
raci barscy przez trzy lata partyzancką prowadzili wojnę 
z wojskami rossyjskiemi, przybyłem! na obronę króla, 
z uporem i wielkim krwi rozlewem, po całćj prawie Pol- 
sce i Litwie; ogłosili nawet bezkrólewie — i jeden z jej 
członków postanowił Stanisława Augnsta uprowadzić 
zWar8zawy,lecz zamiar ten nie powiódł się, a następnie 
był główną przyczyną upadku samej konfederacyi. 

Wkrótce potem nastąpił pierwszy podział prowin^- 
cyj polskich pomiędzy trzy sąsiednie państwa, co przt^Z 
manifest w dniu 13 stycznia 1773 rokn przez te państwa 
podpisany, eznąjmlonćm zostało. Wskutku Czego Rzecz- 
pospolita, która dotąd liczyła przeszło 13 milionów ludntt- 
dności 1 miała rozległości około 14 tysięcy nil kwadra- 
towych, straciła blisko trzecią część swojćj obszeroośłi. 
Z ziem odpadłych; całe Prnssy zachodnie, czyli królew- 
skie, prócz Gdańska 1 Torunia, które to miasta przyPoł- 
sce jeszcze pozostały, oraz część Wielkopolski za rzek^ 
Notecią, dostały się Prussom;— Roś Czerwona, z częścią 
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PtłdoUiwMdwęj Mało^Likipo rzekęWistę, wntzziu- 
fwni selnemł w Wieliczce i Bochni, otrzymała Anstry*, 
i entą tę prowiacyc Galicy^ nazwala; — Polock zaś, Wi- 
t«b«kilMśddaw poDniepr iDźwinę, przeszły do RossyL 

Przez lUlkaaa^ie lat następnycli spokojno^ w Pol- 
sce nieprzerwanie panowała. Wojska rossyjakie wyszłjr 
z graoie Bzeczypoapolitej — Warszawa wielu pięknemi 
i okazdeml gmacliaini przyozdobioną została. — Handel, 
praemysł i rolnictwo znakomicie ożywiły się i dozna- 
WNtljF opieki rz%du. W tym teź czasie wykonano wiel- 
kie roboty użytkn publicznego, jak up. na Polesiu kanał 
Ogińskiego i Mncbawieckl, i powstały nieznane detfd 
pwwie w Polsee rękodzielnie i fabryki, jak np. wielkie 
tego rodzaju zakłady w Grodnie, podskarbiego Tyzen- 
Iłtnza. 

Zakon Jezuitów, przez bullę papieża KlemenaaXIV. 
w roku 1773 został rozwiązany; wskutkn tego ogromne 
dobra i foudasze po-jezuiekie w Polsce, przeszły na 
własność skariMi, i stany Rzeczypospolita przeznaczyły 
je na zaprowadzenie nowych szkół, a dla kierowania 
oświat% narodow% ostaaowiłyi kommissyę edukacyjna 
która, nader znakomite oddała usługi kngowi w sprawie 
wychowania młodzieży. 

Stanisław August sam światły, miłośnik naukiznaw- 
ca sztuk pięknych, opiekował się szkołami, wspierał lu- 
dzi uczonych, zachęcał ich do pisania dzieł, zaszczycał 
niektórych nawet swoją przyjaźnił), Za jego panowania 
dzieła i akta rządowe pisano czystym językiem ojczy- 
stym, a na sejmach brzmii^a wyborna polszczyzna,~Co- 
raz też więcej pomnażała się liczba ludzi nankowo wy- 
kształconych, coraz jaśniej widzących potrzeby wła- 
snego kraju i szczerze nad polepszeniem jego losu my- 
ślących. 

W roku 1788 zebrał się w Warszawie pamiętny 
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8. 'WŁADYSŁAW IŁ— żona Agnieszka- Kiyslyna margr. auatr. z niej sy- 

nowie: Bolesł&w WyaolEi, Mieczysław i Konrad Ła- 
skonogi, ksi^^^ta szl^scy. 

9. BOLESŁAW IV. KĘDZIERZAWY.— żony: V Anastazya ka. halic, 

z niej synowie: Bolesław i Leszek ralodo zmarli; 2' 
Helena ks. przemyci. • 

10. MIECZYSŁAW lU. STARY. — żony: Mebieła- Gertruda królewna 
wągier., z nićj syn Otton; 2* Eudoańa ks. halic., z nićj 
synowie: Władysław IIT. Laskonogi, Stefan, Bole- 
sław i Mieczysław; 3' Adelajda hr. Lowancyi, z niej 
kilka córek. 

U. KAZIMIERZ II. SPRAWIEDLIWY.— żona Helena ka. bdz,, z niej 
synowie: Bolesław w młodości zmarfy, Leszek Bia- 
ły i Konrad, i córka Adelajda. 

12. LESZEK BIAŁY. — żona Grzymisława ka. rus., *z niej syn Bolesław 

V. Wstydliwy i córka Salomeą, poił. Kolomanowi 
kr. hałic. 

13. WŁADYSŁAW IIL LASKONOGI,— z żony niewiadomej syn Otton 

proboszcz magdeb. 

14. BOLESŁAW V. WSTYDLIWY.— żona Kunegunda, króL węgiers. 

15. LESZEK CZARNY.— żona Gn^fitia ks. ruska. 

16. HENRYK RZETELNY (PROBUS.) 

17. PRZEMYSŁAW I. — żony: 1' Ludgarda ks. pomór.; 2' Bgxa król. 

szwedzka, z niej córka Ryxa-Ełzbieta kr. pol. i czes. 

18. WACŁAW. - żony: 1* Judyta, córka cesarza Rudolfii, z niój syn 

Wał^w i córka Elżbieta król czes.; 2' Ryxa-Elzhie- 
ta, córka Przemysława L kr. pol. z niej córka Agnie- 
szka ks. azląsk. 

19. WŁADYSŁAW I. (IV.) ŁOKIETEK. - żona Jadwiga ks. kalisk, 

z niej syn Kazimierz W. i córki: Elżbieta zańL Ka- 
rolowi Robertowi kr. węg. i Małgorzata zaśl. Ber- 
nardowi ks. świdnic. 

20. KAZIMIERZU!. WIELKL— żony: 1* Anna- Aldona w. ks.Iitew., 

z niej córki: Elżbieta ka. pomór, i Kunegunda ka. 
bawar.; 2* Adelajda landgr. beska; 3* Jadwiga ks. 
głogów., z ni^ córka Anna'br. cyllejska.- 
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21. LUDWIK. — żony: 1' Małgorzata, córka cesarza Karola IV.; 2' El- 

żbieta,- cóAa Stefana królowa Boćnii, z niej córki: 
Katarzyna młodo zmarfa, Marya kr. węgier. Jadwi- 
ga król. pol. 

22. JADWIGA. — zaślubiona Władysławom Jagielle wiel. księciu li- 

tewskiemu. 

n. KRÓLOWIE Z FAMILII JAGIELLONÓW- 

23. WŁADYSŁAW II. JAGIEU.O.— żony: V Jadwiga króL polska, 

z niej córka Bonifacya, w trzy dni po urodzeniu 
zmarła; i'Jbma hr. cyllej., z niej córka Jadwiga; 3^ 
Mzbieta z Pileckich Granowska; 4' Zojia ka. kyow., 
z niej synowie: Władysław Warneńczyk, Kazimierz, 
który tylko żył rok i Kazimierz IV. Jagiellończyk, 
i córka wydana za Eryka ks. pomór. 

24. WŁADYSŁAW IH. WARNEŃCZYK. 

26. KAZIMIERZ IV. JAGIELLOŃCZYK.— żona Mzbieta, córka cesa- 
rza Albwta ir., z niej synowie: Władysław kr. węg., 
Św. Kazimierz, Jan Olbracht, Alex&nder, Zygmunt I 
i Fryderyk kardynał córki : Jadwiga, ks. bawar.,- 
Zofia margr. brandeb., Elżbieta ks. Jignic., Annaks. 
pomór. Barbara ks. sask. Joanna i Małgorzata, w 
młodości zmaiły. 

26. JAN Ł OLBRACHT. 

27. ALEXANDER JAGIELLOŃCZYK--- żona Heima w. ks. mosk. 

28. ZYGMUNT L STARY.— żony: 1^ Barbara woj. Siedmiogród, z niej 

córki: Jadwiga elekt brandeb. i Anna młodo zmaiła; 
2' Bo7ia ks: medyoL, z niój syn Zygmunt August 
i córki: Izabella kr. węgler., Zofia ks. bninszwic, 
Katarzyna ks. finland. i Anna kr. pol. 

29. ZYGMUNT K. AUGUST. -żony: 1' EUbieta, córka cesarza Ferdy- 

nanda; 2* £ar&ara Radziwiłłówna; Z^ Katarzyna, sio- 
stra pierwszo] żony. 

m. KRÓLOWIE OBIERALNI 

30. HENRYK WALEZY.-Jona^^^irito ks. lotaiyng. 

31. STEFAN BATORY.— żona Aitm Jagiellonka. 
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